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www.rokietnica.pl

W numerze:
•	 Wiesz więcej – gminne centrum informacji ;
•	 Inwestycyjny kalejdoskop – chodnik, szatnia i kolejny plac zabaw;
•	 Wokół zachodniej obwodnicy – Rokietnicka Strefa Biznesu szansa czy marzenie?
•	 Jubileusz Stowarzyszenia Sołtysów z Rokietnickim akcentem;
•	 Pomysł na integrację relacja z Żydowa, Krzyszkowa i Soboty;
•	 Spod znaku KULTURY – kolejne inicjatywy GOK-u; 
•	 Kolejne sukcesy sportowych championów: Dawid Sierżant, Jola Rzepka i Radek Babica; 
•	 Ekologicznie dla dzieci – Mrowino z nowym pomysłem na edukacyjną zabawę;
•	 Byłem uczniem DRUHA – Epitafium dla profesora Stefana Stuligrosza;

www.facebook.com/rokietnica
ROKIETNICA 

Rokietnica  
już po raz piąty  
zaprasza Wielkopolan  
i nie tylko… str. 24
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Drodzy Czytelnicy!
Letnie miesiące napawają optymizmem. Zastanawiając się nad powodem bardziej 
przychylnego w tym właśnie czasie nastawienia do świata i siebie nawzajem, swą 

mentalną i duchową metamorfozę tłumaczymy zwiększoną penetracją i aktywnością 
słońca. Towarzysząc przyjemnym ciepłem, naświetleniem i akceptowaną do 

pewnego stopnia swobodą, oprócz uzasadnienia dla letniej sukienki, krótkich spodni 
i niewielkiego luzu, staje się niewidzialnym artystą malującym na naszych statycznych 

i opornych dotąd twarzach  uśmiech, życzliwość i wyrozumiałość. 
Dodatkową porcję pozytywnej energii wyzwala przy tym myśl o planowanych i 

wyczekiwanych przez długie miesiące wakacjach. Podróże, wyprawa w nieznane, 
wyjazd do ukochanego od lat kurortu, miejsca znaczonego czasem młodzieńczych 

czy rodzinnych wspomnień, zmieniają naszą optykę. 
Czas codziennych obowiązków, ustępuje miejsca otwartości, poznaniu i gotowości zrozumienia tego, co, zwykle tylko z 

pozoru, wydaje się inne, nowe, nieznane. Wszechobecna zaś i jakimś dziwnym zrządzeniem akceptowana nieufność, wrogość 
i egocentryzm, przywdziewa postać przychylnej tolerancji. Jakoś bezwiednie - bez potrzeby identyfikacji miejsca i czasu 

zaczynamy odczuwać jakże często nam  obcą  jedność i kulturowe zespolenie. Dobrze, że choć na chwilę nosimy je z dumą 
zowiąc się dziedzicami cywilizacji europejskiej, zdolnymi do przełamania swego etnocentryzmu, w dążeniu do poznania i 

zaakceptowania tego, co wprawdzie kulturowo inne, tworzy wszak konstelację równorzędnych elementów cywilizacyjnego 
dorobku świata, który trzeba i należy zaakceptować.

Jednak czas ostatni to także refleksja wywołana kolejnymi pogodowymi anomaliami. Coraz dalej jej od wygodnej 
historycznej perspektywy dającej możliwość analitycznej kalkulacji, gromadzenia doświadczeń i formułowania 

prognoz. Żywioł stale uczy nas pokory, a różnicując stopień odczuwania skutków zbieranego żniwa, zadaje pytanie o 
bezinteresowność, braterskość, gotowość niesienia pomocy i społeczną solidarność, której nie można niestety znaleźć w 

stanowionych paragrafach, umowach i gwarancjach bezpieczeństwa. 
Z wielką pokorą wobec mądrości natury i wiarą w sens tak często bolesnych doświadczeń 

zapraszam do lektury.
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„Rokickich Wiadomości”

ZADANIA NA WAKACJE:
Trwa kolejny wakacyjny konkurs 
fotograficzny 
Referat Promocji Urzędu Gminy w Ro-
kietnicy i redakcja „Rokickich Wiado-
mości” zaprasza na kolejną przygodę 
z obiektywem, tym razem pod hasłem 
„2000 w 2012 – mój NATURA-lny ob-
szar”- szczegóły www.rokietnica.pl, 
zakładka konkursy;

Na letnim szlaku – zostań 
reporterem „Rokickich 
Wiadomości” 
Zatrzymać na dłużej wrażenia, impresje, niecodzienne 
wydarzenia i błogą beztroskę? Zapisz je i wrzucić e-
-mailem na adres redakcja@rokietnica.pl, a pod koniec 
września przeczytasz w „Rokickich Wiadomościach” 
swój reportaż, felieton czy mały esej. To będzie jak spóź-
niona pocztówka z wakacji, przypominająca letni krajo-
braz  i czas, który chcielibyśmy zatrzymać. Serdecznie 
zapraszamy do literackiej przygody z piórem. 

Coś dla zdrowia – propozycja na aktywną rekreację
Wakacje to czas by zadbać o swoją kondycję fizyczną. Zamiast dymku z papierosa i porannej kawy, wykorzystaj pięk-
ną pogodę i przyrodnicze plenery i podąż przed siebie. Dotlenione płuca i sprawne mięśnie przydadzą się na kolejne 
biegi w ramach Rodzinnego Grand Prix w biegach im. Dominiki. Wielki tegoroczny finał już we wrześniu. 

str. 24
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Bartosz Derech 
Wójt Gminy Rokietnica

PROSTO Z URZĘDU

Dlaczego warto 
weź udział w badaniu warunków życia 
i jakości usług publicznych  
w gminie Rokietnica

Podstawą przemian w Polsce 
przełomu lat 80-tych i 90-tych 
ubiegłego wieku, była chęć ze-
rwania, ze scentralizowanym sy-
stemem ograniczającym wolności 
i prawa publiczne. Za najskutecz-
niejsze antidotum na dotychcza-
sowy sposób rządzenia uznano 
przy tym szeroką decentraliza-
cję administracji publicznej op-
artą na instytucjach samorządo-
wych. Słusznie założono bowiem, 
że tylko one zapewnią obywate-
lom wpływ na politykę prowadzo-
ną przez władzę i jej kontrolę. Re-
aktywowane na poziomie gmin, 
powiatów i województw samorzą-
dy i ich demokratyczne instytucje, 
stały się więc swego rodzaju gra-
nicą dla wszechwładzy państwa - 
formą samoobrony społeczeństwa 
przed powrotem do centralnego 
zarządzania. Zaczęto je przy tym 
kształtować jako najskuteczniej-
szy sposób zaspokajania potrzeb 
publicznych – przydzielając samo-
rządom zadania służące ich właś-
ciwej realizacji.  

Ponad 20-letnia historia samo-
rządności, dzięki codziennej prak-
tyce, ukształtowała nowoczesny 
model lokalnej społeczności. Jego 
cechą jest rosnąca świadomość roli, 
która nie ogranicza się już tylko do 
wybierania przedstawicieli i ich roz-
liczania w kolejnym akcie wybor-
czym, ale domaga się coraz więk-
szego udziału w „codziennym” 
sprawowaniu władzy. Rozumia-
nym nie elitarnie - a w sposób za-
rządczy i otwarty, oparty o szeroko 
prowadzony system społecznych 
konsultacji, stałej, wszechstronnej 
komunikacji z mieszkańcami, orga-
nizacjami społecznymi i przedsię-
biorcami, dzieleniu się z nimi zakre-
sem powierzonych zadań. 

Szanowni Państwo!
Coraz szerszy zakres spraw, 

umożliwiających poprawę wa-
runków życia w gminie, w tym 
doskonalenie jakości oferowa-
nych mieszkańcom usług, jest 
wypadkową zmieniających się 
wraz z postępem potrzeb i ocze-
kiwań. Stąd tak ważne staje się ich 
badanie i analiza – nie tylko w kon-
tekście zadań bieżących, ale i for-
mułowaniu celów strategicznych.

We wrześniu bieżącego roku 
do wybranej losowo spośród 
bazy meldunkowej wszystkich 
miejscowości gminy Rokietnica 
próby, zostanie skierowana an-
kieta, w której poprosimy Państwa 
o odpowiedź na kilkdziesiąt pytań. 
Ich treść pozwala ocenić gminę Ro-
kietnica jako miejsce do życia, od-
nieść się do zakresu realizowanych 
zadań, poziomu świadczonych 
usług, wskazać na działania, które 
powinny być szczególnie wspiera-
ne przy planowaniu budżetu gmi-
ny, poznać strukturę społeczną, 
poziom zatrudnienia, łączące na-
szą społeczność więzi, gotowość 
uczestnictwa i poziom zaangażo-
wania w życie gminy.   

Udział w badaniu jest dobro-
wolny. Możecie Państwo odmówić 
udzielenia niektórych odpowiedzi. 
W takim wypadku prosimy po pro-
stu pominąć pytania, na które, z ja-
kichkolwiek powodów nie chcecie 
odpowiedzieć.

Ankietę powinni wspólnie wy-
pełnić członkowie Państwa go-
spodarstwa domowego – bardzo 
proszę o przedyskutowanie odpo-
wiedzi i za każdym razem wskaza-
nie tej, która jest najbliższa panują-
cym w Państwa domu poglądom.

Bardzo nam zależy, aby wró-
ciła do nas jak największa licz-

ba rozdanych ankiet. Tylko wtedy 
bowiem będziemy mogli uznać na-
sze badanie za w pełni wartościo-
we, spełniające wymogi popraw-
nych badań społecznych. 

Ankieta jest całkowicie ano-
nimowa – Państwa odpowiedzi 
na pytania objęte są tajemnicą. 
Wszelkie zebrane informacje będą 
wykorzystywane wyłącznie do 
sporządzenia zbiorczych zesta-
wień. W żaden sposób wypełnio-
na przez Państwa ankieta nie bę-
dzie publicznie udostępniana. Po 
wypełnieniu ankiety poprosimy 
o oddanie jej osobie, która ją Pań-
stwu wręczyła. Za pośrednictwem 
tej osoby ankieta, trafi do zespołu 
odpowiedzialnego za opracowa-
nie wyników badania. Członkowie 
tego zespołu zobowiązani są do 
zachowania tajemnicy służbowej 
związanej z realizacją badań.

Ankieta, którą do Państwa skie-
rujemy umożliwi poznanie Pań-
stwa poglądów i opinii. Uzyska-
na w ten sposób wiedza pozwoli 
urzędowi gminy i pozostałym in-
stytucjom gminnym na doskonale-
nie usług publicznych. Chcemy, by 
stała się  pomocna w planowaniu 
rozwoju naszej społeczności. Jej 
wyniki zamierzamy wykorzystać 
w gminnej strategii,  która z uwa-
gi na zmieniające się realia wyma-
ga pilnej aktualizacji. 

Z góry bardzo Państwu dzięku-
ję za czas i wysiłek poświęcony na 
wypełnienie ankiety. Wierzę, że za-
warte w niej pytania okażą się dla 
Państwa interesujące. 

Wyniki badania będą publicz-
nie dostępne. 

Z wyrazami szacunku,
Bartosz Derech

Wójt Gminy Rokietnica
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Z PRAC  
RADY GMINY
XXIV sesja Rady Gminy 
Rokietnica

W dniu 11 czerwca 2012r. odbyła 
się XXIV - ABSOLUTORYJNA 
sesja Rady Gminy Rokietnica, w któ-
rej uczestniczyło 14 radnych. Obrady 
sesji prowadził Przewodniczący Rady 
Gminy – Marian Jakobsze.

W punkcie „Interpelacje i zapyta-
nia radnych radny Ryszard Lubka zło-
żył interpelację w sprawie rozwiązania 
problemu z nielegalnym zajmowaniem 
pasów dróg. 

W trakcie swojego wystąpienia Wójt 
Gminy wskazał, że mimo kryzysu eko-
nomicznego można mówić o ciągłym 
rozwoju Gminy. Kryzys jest jednak od-
czuwalny i widoczny we wskaźnikach 
dotyczących budżetu; zastój na rynku 
nieruchomości oraz niskie ceny grun-
tów przełożyły się m.in. na niesprzeda-
nie działek gminnych w Bytkowie. Wójt 
powiedział, że wpływy z tytułu PCC się-
gnęły 1,38 mln zł, natomiast wykona-
nie PIT przewyższyło 100 proc. planu. 
Ważnym źródłem funduszy były także 
wpływy ze środków zewnętrznych na 
poziomie 3,1 mln zł – jest to rekordo-
wa kwota w historii Gminy. Na inwe-
stycje przeznaczono także najwyższą do 
tej pory kwotę, tj. 8,3 mln zł. Jednym 
z największych problemów minionego 
roku była konieczność wypłaty odszko-
dowań za przejęte grunty w wysokości 
1,6 mln zł. Ponadto, z winy wykonawcy, 
doszło do znacznego przesunięcia się 
w czasie oddania do użytku hali pneu-
matycznej przy gimnazjum w Rokietni-
cy; z tego tytułu wykonawca został ob-
ciążony odsetkami w wysokości ponad 
80 tys. zł. W zeszłym roku zrealizowano 
kilka znaczących inwestycji takich, jak: 
budowa kanalizacji na odcinku gimna-
zjum – ul. Szamotulska za kwotę ponad 
300 tys. zł; budowa ul. Poznańskiej – 
550 tys. zł; przebudowa budynku ośrod-
ka zdrowia – ponad 330 tys. zł; zakup 
wozu dla OSP Mrowino – ponad 50 tys. 
zł; budowa hali pneumatycznej wraz 
z boiskiem – 860 tys. zł (minus odset-
ki za zwłokę); wniesienie kapitału do: 
Sp. ROS – 300 tys. zł (Spółka podpisa-
ła już umowę kredytową z bankiem), 

Sp. PUK – 300 tys. zł i Sp. ROKBUS – 
30 tys. zł (z przeznaczeniem na zakup 
gimbusa). Za najważniejsze wydarzenia 
roku 2011 Wójt uznał: przyjęcie przez 
Radę Gminy Studium uwarunkowań 
i kierunków zagospodarowania prze-
strzennego Gminy, oddanie do użytku 
Gimnazjum im. Noblistów oraz zakoń-
czoną sukcesem reorganizację oświaty.

Głos w dyskusji zabrali: radna Elż-
bieta Brzeźniak oraz radny Wojciech 
Mazurek.

Rada Gminy Rokietnica przyjęła na-
stępujące uchwały [wszystkie uchwały 
dostępne są na stronie Biuletynu Infor-
macji Publicznej - http://bip.rokietni-
ca.pl/public/?id=47033]: 
•	 Nr XXIV/201/2012 w sprawie: za-

twierdzenia sprawozdania finanso-
wego wraz ze sprawozdaniem z wy-
konania budżetu Gminy Rokietnica 
za rok 2011 - 14 głosami „za”

•	 XXIV/202/2012  w sprawie: udziele-
nia Wójtowi Gminy Rokietnica abso-
lutorium z tytułu wykonania budże-
tu Gminy za rok 2011 - 13 głosami 
„za” i 1 „wstrzymującym się”
W punkcie „Wolne głosy i wnioski”: 

radny Sławomir Kieliszek zgłosił, iż na 
skrzyżowaniu Leśna-Świerkowa jedna 
z brzóz „wrosła w druty energetyczne”; 
drzewo to rośnie na prywatnej dział-
ce, której właściciel od dawna przeby-
wa zagranicą; radny Kieliszek wskazał, 
iż na skrzyżowaniu Siostry Faustyny
-Kierska pozostawiono słup; ponadto 
po wycięciu świerków pozostał uskok, 
radny zasygnalizował, że pracownicy 
PUK po uprzątnięciu ul. Leśnej nie usu-
nęli do kontenera piasku oraz skoszo-
nej trawy; radny Mazurek wskazał, iż 
należy zmusić właściciela działek w so-
łectwie Żydowo-Rostworowo nabytych 
od ANR do wykoszenia porastających 
na tym terenie chwastów; radny Lubka 
zaprosił zebranych na uroczyste otwar-

cie siłowni na placu zabaw w Mrowi-
nie; sołtys Karol Dworzański zapytał, 
jaka jest aktualna sytuacja, jeśli cho-
dzi o kwestię lokalizacji ZZO w Bytko-
wie; radny Paweł Czachor zgłosił zasad-
ność utwardzenia nawierzchni na ul. 
Rolnej w Rokietnicy przy fragmencie 
wykonanego chodnika; radna Grażyna 
Maciejewska poruszyła kwestię zmia-
ny uchwały Rady Miasta Poznania do-
tyczącą szkół i obwodów.

XXV sesja Rady Gminy 
Rokietnica

W dniu 25 czerwca 2012r. odbyła 
się XXV sesja Rady Gminy Rokietni-
ca, w której uczestniczyło 13 radnych. 
Obrady sesji prowadził Przewodniczący 
Rady Gminy – Marian Jakobsze.

W punkcie „Interpelacje i zapytania 
radnych”: radny Paweł Czachor popro-
sił o sprawdzenie czy stawek istniejący 
przy ul. Golęcińskiej 48 przyczynia się 
do spiętrzania wody, co w konsekwencji 
sprawia, że zalewana jest piwnica pose-
sji nr 40; radny Krzysztof Nizio zgłosił 
zasadność przeprowadzenia rewitaliza-
cji boiska Rokity; radna Elżbieta Brzeź-
niak wskazała, iż nie sposób poruszać 
się w normalny sposób lewą stroną ul. 
Obornickiej od posesji nr 15 – radna po-
prosiła o likwidację powstałych muld 
i dziur; radny Ryszard Lubka złożył in-
terpelację w sprawie dostosowania wy-
sokości wjazdu w ul. Przecławską do 
poziomu zmodernizowanej drogi wo-
jewódzkiej nr 184; radna Aleksandra 
Bartnik wskazała, iż nadal nie powstał 
punkt odbioru przeterminowanych le-
ków, o którym jest mowa w Planie Go-
spodarki Odpadami.

Rada Gminy Rokietnica przyję-
ła następujące uchwały [wszystkie 
uchwały dostępne są na stronie Biule-
tynu Informacji Publicznej - http://bip.
rokietnica.pl/public/?id=47033]: 
•	 Nr XXV/203/2012  w sprawie: 

zmian w budżecie gminy Rokietnica 
na 2012 rok - 13 głosami „za”
•	 Nr XXV/204/2012  w sprawie: 

udzielenia pomocy finansowej Powia-
towi Poznańskiemu w formie dotacji 
celowej na finansowanie 1/2 etatu pra-
cownika pedagogicznego poradni Psy-

chologiczno-Pedagogicznej w Luboniu 
- Filia w Suchym Lesie - 13 głosami „za”
•	 Nr XXV/205/2012  w sprawie: 

określenia tygodniowego obowiązko-
wego wymiaru godzin zajęć dydaktycz-
nych, wychowawczych i opiekuńczych 
nauczycieli nie wymienionych w art. 42 
ust. 3 ustawy Karta Nauczyciela, za-
trudnionych w szkołach i przedszko-
lach, dla których Gmina Rokietnica jest 
organem prowadzącym - 10 głosami 
„za”, 2 „przeciw” i 1 „wstrzymującym 
się”
•	 Nr XXV/206/2012  w sprawie: 

uchwalenia regulaminu udzielania po-
mocy materialnej o charakterze socjal-
nym dla uczniów zamieszkałych na te-
renie Gminy Rokietnica - 13 głosami 
„za”
•	 Nr XXV/207/2012  w sprawie: od-

dania w wieloletnią dzierżawę dział-
ki nr 352/12 położonej w miejscowo-
ści Kiekrz - 13 głosami „za”
•	 Nr XXV/208/2012  w sprawie: 

nabycia nieruchomości położonych 
w miejscowości Cerekwica - 12 głosa-
mi „za” i 1 „wstrzymującym się”
•	 Nr XXV/209/2012  w sprawie: 

nadania nazwy ulicy w miejscowości 
Przybroda, Gmina Rokietnica - 11 gło-
sami „za” i 2 „wstrzymującymi się”
•	 Nr XXV/210/2012  w sprawie: na-

dania nazwy ulicy w miejscowości Sta-
rzyny, Gmina Rokietnica - 13 głosami 
„za”

W punkcie „Wolne głosy i wnioski”: 
radna Brzeźniak zwróciła się z prośbą 
o zagospodarowanie przystanków auto-
busowych przy ul. Obornickiej – radna 
zapytała, czy jeden z przystanków, któ-
re są usytuowane naprzeciwko siebie, 
nie mógłby zostać zadaszony; prezes 
Bogdan Małecki powiedział, że w dn. 
21.06 na łamach „Głosu Wielkopolskie-
go” ukazał się artykuł, w którym zawar-
to błędne informacje na temat stawek 
dostarczania wody i odbioru ścieków 
– Spółka będzie domagała się sprosto-
wania; prezes poinformował także, że 
Spółka pozyskała dotację w wysokości 
2,2 mln zł na rozbudowę oczyszczalni 
ścieków; radny Kieliszek wskazał na ko-
nieczność dokończenia budowy ul. Po-
znańskiej w Kiekrzu.

Arek Chołżyński
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Co dalej w sprawie? Informacja  
dla mieszkańców os. „Spokojnego” w Rokietnicy

W dniu dzisiejszym (16.07.2012 r.)
otrzymaliśmy następujące informacje 
od projektanta Pana inż. Włodzimie-
rza Nowickiego, tzn:
1.	 16 lipca b.r. została odebrana doku-

mentacja, zatwierdzona przez Ze-
spół Uzgadniania Dokumentacji 
Projektowej (ZUD), znajdującej się 
w Starostwie Powiatowym (Powia-

towy Ośrodek Dokumentacji Geo-
dezyjnej i Kartograficznej);

2.	W najbliższych dniach zostaną ode-
brane uzgodnienia ZUD PKP;

3.	 W dniu 18.07.2012 zostanie złożony 
wniosek z operatem wodno – praw-
nym o wydanie pozwolenia wodno 
–prawnego dotyczącego w/w zada-
nia (Wydział Ochrony Środowiska, 

Rolnictwa i Leśnictwa – Starostwo 
Powiatowe);

4.	Pod koniec lipca zostanie złożony 
wniosek z pełną dokumentacją o wy-
danie Decyzji o Zezwoleniu na Re-
alizację Inwestycji Drogowej (ZRID) 
do Starostwa Powiatowego (Wydział 
Dróg i Gospodarki Przestrzennej);

5.	 W miesiącu wrześniu planowa-

ne jest ogłoszenie 
przetargu na re-
alizację I eta-
pu zadania pod 
nazwą „Budowa 
ulic Jasna, Przy-
jemna w Rokietnicy”, po-
legającego na budowie kanalizacji 
deszczowej.
O dalszych postępach dotyczących 

inwestycji zostaną Państwo powiado-
mieni drogą internetową.

Zastępca Wójta
mgr inż. Ewa Senderowska

WIESZ WIĘCEJ. GMINNE CENTRUM INFORMACJI

Uwaga rolnicy!
Urząd Gminy w Rokietnicy przy-

pomina, że w terminie od 01 sierp-
nia 2012 r. do 31 sierpnia 2012 r. 
należy złożyć odpowiedni wniosek do 
Wójta Gminy Rokietnica o zwrot po-
datku akcyzowego zawartego w cenie 
oleju napędowego wykorzystywanego 
do produkcji rolnej. Do wniosku na-
leży dołączyć faktury VAT stanowią-
ce dowód zakupu oleju napędowego  
w okresie od  01 lutego 2012 r. do 
31 lipca 2012 r.

Dorota Dolata 
UG Rokietnica

Bezpłatna  
mammografia

Urząd Gminy w Rokietnicy 
informuje, że Ośrodek Profilak-
tyki i Epidemiologii Nowotworów 
w Poznaniu, na podstawie umo-
wy zawartej z Narodowym Fun-
duszem Zdrowia, wykona nieod-
płatnie badania mammograficzne 
piersi w mammobusie w dniu 16 
października 2012 r. dla miesz-
kanek gminy Rokietnica.

W badaniach mogą uczestni-
czyć kobiety w wieku 50-69 lat któ-
re wcześniej nie chorowały na raka 
piersi, a ostatnie profilaktyczne bada-
nie miało miejsce przynajmniej dwa 
lata wcześniej.

Mammobus stanie: Rokietni-
ca, ul. Golęcińska 1 /obok budyn-
ków Urzędu Gminy/

Podstawą wykonania badania 
jest dowód osobisty oraz ważny 
dokument ubezpieczenia. 

Rejestracja na badania od po-
niedziałku do piątku w godzinach 
8.00 – 15.00 pod numerami tele-
fonu: 61 855 75 28; 61 851 30 77; 
800 160 168.

Dorota Dolata
UG Rokietnica

Komunikaty Ośrodka Pomocy Społecznej

Świadczenia rodzinne
ZŁÓŻ WNIOSEK O DODATEK DO 

ZASIŁKU RODZINNEGO Z TYTU-
ŁU ROZPOCZĘCIA ROKU SZKOLNE-
GO NA ROK SZKOLNY 2012/2013 DO 
DNIA 31.10.2012r.

Podstawa prawna: art. 14 ust. 3 usta-
wy z dnia 28 listopada 2003r. o świad-
czeniach rodzinnych (Dz. U. z 2006r. 
Nr 139, poz. 992 z późn.zm.) – wnio-
sek o wypłatę dodatku składa się do 
dnia zakończenia okresu zasiłkowego, 
w którym rozpoczęto rok szkolny albo  
roczne przygotowanie przedszkolne.

ZŁÓŻ WNIOSEK O ŚWIADCZE-
NIA RODZINNE NA NOWY OKRES 
ZASIŁKOWY 2012/2013

Wnioski w sprawie ustalenia pra-
wa do świadczeń rodzinnych na nowy 
okres zasiłkowy są przyjmowane od 

dnia 01 września 2012r.
W przypadku gdy osoba ubiega-

jąca się o świadczenia rodzinne na 
nowy okres zasiłkowy złoży wnio-
sek wraz z dokumentami do dnia 30 
września, ustalenie prawa do świad-
czeń rodzinnych oraz wypłata świad-
czeń przysługujących za miesiąc listo-
pad następuje do dnia 30 listopada.    
W przypadku gdy osoba ubiegająca 
się o świadczenia rodzinne na nowy 
okres zasiłkowy złoży wniosek wraz 
z dokumentami w okresie od dnia 01 
października do dnia 30 listopada, 
ustalenie prawa do świadczeń rodzin-
nych oraz wypłata świadczeń przysłu-
gujących za miesiąc listopad następu-
je do dnia 31 grudnia. 

Podstawa prawna : art. 26 ust. 2a, 
3 i ust. 4 ustawy z dnia 28 listopada 
2003r. o świadczeniach rodzinnych (Dz. 
U. z 2006r. Nr 139, poz. 992 z późn.zm.).

Fundusz 
alimentacyjny 

ZŁÓŻ WNIOSEK  O ŚWIADCZE-
NIA Z FUNDUSZU ALIMENTACYJ-
NEGO NA NOWY OKRES ŚWIAD-
CZENOWY 2012/2013

Wnioski o ustalenie prawa do 
świadczeń z funduszu alimentacyj-
nego na nowy okres świadczeniowy 
są przyjmowane od dnia 1 sierpnia 
2012r.

W przypadku gdy osoba ubiegająca 
się o świadczenia z funduszu alimenta-
cyjnego na nowy okres świadczeniowy 
złoży wniosek wraz z dokumentami do 
dnia 31 sierpnia, ustalenie prawa do 
świadczeń z funduszu alimentacyjnego 

oraz wypłata świadczeń przysługują-
cych za miesiąc październik następu-
je do dnia 31 października.

W przypadku gdy osoba ubiegają-
ca się o świadczenia na nowy okres 
świadczeniowy złoży wniosek wraz 
z dokumentami w okresie od dnia 1 
września do dnia 31 października, 
ustalenie prawa do świadczeń z fun-
duszu alimentacyjnego oraz wypłata 
świadczeń przysługujących za miesiąc 
październik następuje do dnia 30 li-
stopada.

Podstawa prawna: art.20 ust. 3, 4 
i 5 ustawy z dnia 7 września 2007r. 
o pomocy osobom uprawnionym do 
alimentów (Dz. U. z 2009r. nr 1, poz. 
7 z późn.zm.).

Stypendia szkolne
Przypominamy również rodzinom, 

które spełniają kryterium do otrzymy-
wania  świadczeń pieniężnych z pomo-
cy społecznej o możliwości składania 
od dnia 01.09.2012 do 15.09.2012 

wniosków o przyznanie stypendium 
szkolnego.

Rafał Michalski
Kierownik Ośrodka Pomocy 

Społecznej w Rokietnicy

To już  
pięćdziesiąt lat…

Wśród społeczności Szkoły Pod-
stawowej  im. J. Brzechwy w Rokiet-
nicy  zrodził się pomysł uczczenia faktu 
funkcjonowania placówki w obecnym 
budynku. Wiadomo, że szkoła objęła 
siedzibę przy ulicy szkolnej 7.01.1963 
roku.  W związku z tym planujemy je-
sienią 2013 roku zorganizować obcho-
dy 50 rocznicy . Prosimy więc o kon-
takt byłych pracowników, absolwentów 
oraz inne osoby związane z naszą pla-
cówką. Bylibyśmy zainteresowani wy-
pożyczeniem najstarszych świadectw, 
legitymacji, innych dokumentów szkol-
nych, zdjęć  pamiątek, jakichkolwiek 
rzeczy związanych ze szkołą. Prosiliby-
śmy również o nadsyłanie wspomnień 
i anegdot z dawnych lat. Wszystkie te 
materiały wykorzystalibyśmy podczas 
ww. imprezy.

Adres e-mailowy:  50rocznica@
zsrokietnica.pl

Prosimy o nadsyłanie materiałów od 
3 września 2012 roku.

Grupa wsparcia  
dla kobiet
Oferujemy kobietom doznającym przemocy 
w rodzinie pomoc i wsparcie w: • radzeniu 
sobie z trudnymi emocjami towarzyszącymi 
przemocy: żalem, złością, strachem, gnie-
wem, smutkiem, czy rozpaczą • poczuciu 
osamotnienia i krzywdy w doznawanym 
cierpieniu • rozwijaniu umiejętności chro-
nienia siebie i dzieci • zdobyciu umiejętno-
ści radzenia sobie w trudnych sytuacjach 
• wykorzystaniu zdobytych umiejętności 
do podjęcia pozytywnych zmian w rodzinie

Termin warsztatów: 
sierpień – grudzień 2012

Miejsce warsztatów:
Wielkopolska Fundacja ETOH,  

ul. Słowackiego 17/11, 60-822 Poznań

Zgłoszenia do grupy warsztatowej:
601-780-782 – Katarzyna Właśniak

mailowo: fundacja@promocja-zdrowia.pl

Projekt pn. 
„Kobieta liderką zmian prorozwojowych 

w rodzinnie w kryzysie” współfinansowany 
przez Wojewodę Wielkopolskiego
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INFORMATOR GMINNY ROKIETNICA kontakt
PORADNIK MIESZKAŃCA  – co każdy obywatel wiedzieć powinien

Gminne Centrum Informacji
Urząd Gminy w Rokietnicy
ul. Golęcińska 1 
62-090 Rokietnica
urzad@rokietnica.pl
tel. 61 89 60 600 
fax.61 8 145 082

Ośrodek Pomocy Społecznej
ul. Golęcińska 1, 62-090 
Rokietnica 
ops@opsrokietnica.pl
tel. 693 200 609
tel. 693 937 288
tel. 61  8145 341

Gminny Ośrodek  Kultury
ul. Szkolna 3a,
62-090 Rokietnica 
gok.rokietnica@interia.pl
tel.  61 145 171

Biblioteka Gminna
ul. Golęcińska 8
62-090 Rokietnica 
gminna.biblioteka.publiczna@
neostrada.pl
tel. 61 8145 212

Zakład Usług Komunikacyj-
nych ROKBUS Sp.zo.o.
ul. Rolna 39
62-090 Rokietnica
rokbus@rokbus.com.pl
tel. 61 8145 431

Przedsiębiorstwo Usług 
Komunalnych  
w Rokietnicy  Sp.zo.o.
ul. Pocztowa 3, 62-090 
Rokietnica
info@puk.com.pl
Sekretariat: 61 8145 743
Dział techniczny: 61 8145 269 
fax. 61 8145 838

Rokietnicki Ośrodek Sportu
ul. Golęcińska 1
62-090 Rokietnica
biuro@ros-rokietnica.pl
tel. 61 896 06 32
tel. 601 091 959

Urząd Pocztowy
ul. Pocztowa 6, Rokietnica 
tel. 61-818-08-19 
tel. 61-818-08-20

Komisariat Policji w Tarnowie 
Podgórnym
ul. 23 Października 29 
62-080 Tarnowo Podgórne 
tel. 8146-997

Rewir Dzielnicowych
ul. Rolna 20 
62 - 090 Rokietnica 
tel. 814-51-97

,,Twój Doktor’’ Przychodnia 
Lekarzy Rodzinnych
ul. Pocztowa 3 
62 - 090 Rokietnica 
tel. 814-51-99

Poradnia Lekarza Rodzinnego 
„Familia”
Kiekrz, ul. Czysta 21 
62 - 090 Rokietnica 
tel. 848-20-02 
tel. 848-22-17

Przychodnia Lekarza Rodzin-
nego ,,Consultorio’’ 
ul. Osiedle Kalinowe 14a/9 
62-090 Rokietnica 
tel. 61 67 11 510

Apteka
ul. Osiedle Kalinowe 14c/9 
62-090 Rokietnica 
61 67 11 626

Apteka
ul. Szamotulska 31 
62-090 Rokietnica 
tel. 814-51-70

Apteka
ul. Pocztowa 7 
62-090 Rokietnica 
tel. 663 72 31

Apteka
Kiekrz, ul. Kierska 2f 
62-090 Rokietnica 
tel. 848-20-56

Lecznica dla zwierząt
ul. Poznańska 4 
Napachanie 
62-090 Rokietnica 
tel.61 8 145 320

Ochotnicza Straż Pożarna
Komendant Gminny OSP 
tel. 696 914 105

Dom Samotnej Matki
Zgromadzenie Sióstr MB 
Miłosierdzia 
Kiekrz, ul. Kierska 10 
62-090 Rokietnica 
tel. 842-80-04

Spółdzielcza Grupa Bankowa
Oddział w Rokietnicy 
ul. Gminna 9 
62-090 Rokietnica 
tel. 814 - 50 – 20 
tel. 61-814-40-01

Nadleśnictwo Czerwonak
ul. Gdyńska 139 
62-004 Czerwonak 
tel. 812-01-71

Pogotowie Energetyczne
991 
61-29-28-211 - (Kierownik 
Dyspozytorni)
Pogotowie Energetyczne Tarno-
wo Podgórne 61 8146 380 

Fundusze unijne 
sprzymierzeńcem dzieci

To już kolejny plac zabaw na ternie naszej gminy. W Mrowinie, przy szkole, za-
kończono budowę nowego placu zabaw. Do dyspozycji dzieci są: zestaw zabawowo-
-integracyjny z drewna, 2 bujaki na sprężynie, huśtawka ważka. Plac zabaw pokry-
ty jest specjalną gumową nawierzchnią umożliwiającą poruszanie się dzieciom na 
wózkach inwalidzkich. Nawierzchnia ta spełnia również warunek bezpieczeństwa 
wysokości upadkowej. Odbiór placu odbył się 24 lipca, jednak będzie on jeszcze nie-
czynny do końca sierpnia. 

Koszt budowy placu to ponad 80 tys. zł. Inwestycja była współfinansowana ze 
środków unijnych. 	 M.S.

Projekt „Skarb Malucha” współfinansowany ze środków Europejskiego Funduszu Społecznego  
w ramach Programu Operacyjnego Kapitał Ludzki.
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Boisko piłkarskie i hala pneumatyczna 
przy Gimnazjum w Rokietnicy  
będą mieć swoją szatnię

31 lipca 2012 r. to dzień, na który wy-
znaczono ostateczne zakończenie robót 
przy budowie pomieszczenia szatnio-
wo-magazynowego zlokalizowanego 
tuż obok oddanej z końcem kwietnia 
tego roku hali pneumatycznej. Tym sa-
mym sportowe zaplecze rokietnickiego 
gimnazjum będzie pełne – oprócz miej-
sca do ćwiczeń, młodzież będzie mogła 
korzystać z właściwie przygotowanej 
i wyposażonej szatni, a nauczyciele wy-
chowania fizycznego – ulokować sprzęt 
do sportowych zajęć i wreszcie usiąść 
na swoim krześle przy swoim biurku.

Z wybudowanego pomieszczenia 
sportowo-magazynowego korzystać 
będą mogli także piłkarze GKS „RO-
KITA”, tułający się do tej pory po urą-
gającym jakimkolwiek warunkom po-
mieszczeniach dawnej kotłowni, której 
wyburzenie z kolei, przez rok wymusi-

ło korzystanie z bardzo gościnnej skąd 
inąd szatni Szkoły Podstawowej w Ro-
kietnicy. Będąc nareszcie „na swoim” 
piłkarze z pewnością odwdzięczą się 
wspaniałymi wynikami w nadchodzą-
cej rundzie jesiennej.

W budynku szatni zlokalizowany 
jest także magazyn na sprzęt niezbędny 
do pielęgnacji i utrzymania zieleni wo-
kół coraz bardziej przypominającego 
szkolno-rekreacyjny campus terenu ulic 
Szkolnej i Szamotulskiej w Rokietnicy.

Koszt przedsięwzięcia, sfinansowa-
nego w całości z budżetu gminy wy-
nosi 391 605,45 zł brutto. Zostanie 
on umniejszony o kwotę 40 000,00 zł 
przyznaną, dzięki złożonemu przez UG 
w Rokietnicy wnioskowi, przez Depar-
tament Sportu i Turystyki Urzędu Mar-
szałkowskiego Województwa Wielko-
polskiego. Wprawdzie na razie tylko 

wirtualnie i „na papierze”, ale czekać 
na każdy grosz przecież zawsze war-
to. Tym bardziej, że pozyskanie tej 
kwoty, oprócz inicjatywy i spełnienia 
wymogów formalnych, nie wymaga-
ło zaangażowania żadnych dodatko-
wych środków.

Wykonawcą robót, zgodnie z umową 

podpisaną w dniu 23 kwietnia 2012 r., 
była wyłoniona w postepowaniu prze-
targowym firma ART BUD ROBOTY 
OGÓLNOBUDOWLANE NOWOCZE-
SNE ARANŻACJE WNĘTRZ Artur 
Przybylski Pl. Waryńskiego 8/3, 60-
579 Poznań.

D.P.

Nowy chodnik z Rokietnicy 
do Krzyszkowa oddany pieszym

Dobrze, że historia czasami lubi się 
powtarzać. Tak jak ta z pieszym szla-
kiem przemierzanym przez mieszkań-
ców Krzyszkowa i Rokietnicy wzdłuż 
biegnącej między obiema miejscowo-
ściami drogi. Przed wojną i tuż po jej 
zakończeniu aż do 1952 r. łączyła dwa 
budynki szkoły. Jej kierownik – Edward 
Koszyca, dzisiejszy patron ulicy, prze-
mierzający przed okupacją codziennie 

pieszo całą jej długość,  znał niemal na 
wylot każdy jej fragment.  

Budowa chodnika rozpoczęła się po-
wstaniem odcinka od strony Krzyszko-
wa po czym stanęła na kilka lat, uzu-
pełniana niewielkimi działaniami, 
uniemożliwiającymi unieważnienie 
uzyskanego pozwolenia na budowę. 

W 2011 r. projekt dokończenia chod-
nika w samym Krzyszkowie (granicę 

stanowią nieczynne dziś tory kolejo-
we), jako tzw. II etap oraz uzupełnie-
nia go o rokietnicki fragment kończący 
się przy ul Mickiewicza, został wpisa-
ny w gminny budżet.

Rozpoczęta w dniu 25 kwietnia inwe-
stycja, której koszt, na dzień dzisiejszy 
całkowicie sfinansowany ze środków 
własnych gminy, zamknął się w kwocie 
171.319.98 zł brutto, pozwoliła na wy-
konanie około 450 metrów chodnika 
z uzupełniającą go, tak ważną kanaliza-
cją deszczową. Wykonawcą była biorąca 
udział w nieograniczonym przetargu 
firma PITA-BUD z Czerwonaka.  Gmi-

na Rokietnica wystąpiła z wnioskiem 
o dofinansowanie inwestycji do Urzę-
du Marszałkowskiego Województwa 
Wielkopolskiego w ramach Programu 
Rozwoju Obszarów Wiejskich na lata 
2007-2013. Jeśli dofinansowanie zosta-
nie nam przyznanie to refundacja kosz-
tów powinna osiągnąć ok. 50%.

Po latach, pokryta dziś pozbruko-
wą kostką ścieżka, połączyła ze sobą 
na nowo dwie miejscowości: Rokietnicę 
i Krzyszkowo, zacierające między sobą 
granicę –  choćby szeregiem powstają-
cych przy niej domostw. 

D.P.

Nie tylko dla PAŃ. „Rokickie Wiadomości” 
gościem pierwszego w Rokietnicy 
INSTYTUTU piękna

Choć nie jest instytucją naukową, 
nie chce dzierżyć zaszczytnego tytu-

łu tylko dla nazwy, tym bardziej, że 
jej polem badawczym ma być uroda, 
a celem i misją - piękno. Gratulując po-
mysłu i przecięcia wstęgi życzymy po-
wodzenia, a wszystkim korzystającym 
w scenerii przytulnego wnętrza z kom-
pleksowych zabiegów – ich wspania-
łych efektów. Także w postaci  dosko-
nałego samopoczucia i samoakceptacji. 

Red. 
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W Przybrodzie powstanie  
kolejny plac zabaw dla dzieci

W dniu 10.07.2012 nastąpiło podpi-
sanie umowy na budowę kolejnego na 
terenie Gminy Rokietnica placu zabaw  
- tym razem w miejscowości  Przybro-
da. Mieszkańcy kierowani przez soł-
tysa K. Frysia, radę sołecką i druhów 
strażaków,  wykonali już w czynie spo-
łecznym szereg prac przygotowawczych 
umożliwiających dojście i korzystanie 
z miejsca rekreacji i integracji, na któ-
re z utęsknieniem czekają.  Fundusze 
na realizację zadania pochodzą z bu-
dżetu gminy i środków unijnych  przy-
znanych w ramach Programu Rozwoju 

Obszarów Wiejskich na lata 2007-2013. 
Koszt wykonania placu zabaw wynie-
sie  31.401,90 zł . Na nowym placu za-
baw powstaną następujące urządzenia:
•	 zestaw zabawowy
•	 huśtawka na sprężynie
•	 huśtawka ważka
•	 huśtawka podwójna
•	 ławka z oparciem – 2 szt.
•	 piaskownica kwadratowa
•	 ogrodzenie
•	 kosz na śmieci, regulamin

Koszt urządzeń obejmuje również 
montaż, całość wykonania prac zgod-

nie z umową przewiduje 
się na 10.09.2012 roku.

Referat Inwestycji i Infrastruktury 
UG Rokietnica

Z PRAC RADY 
POWIATU

21 czerwca 2012r. odbyła się XIX Sesja 
Rady Powiatu. Miała uroczysty charakter, 
ponieważ wręczone zostały nagrody laure-
atom za osiągnięcia w dziedzinie twórczości 
artystycznej, upowszechnienia i ochrony kul-
tury w 2011 roku. Kapituła konkursowa przy-
znała I i III nagrodę, II nie przyznano. III nagro-
dę, 2500 zł, otrzymała Kapela „Plewiszczoki”. 
Pierwszą nagrodę, 8000 zł, otrzymał Zdzisław 
Pawlaczyk kierownik muzyczno-wokalny Ze-
społu Pieśni i Tańca „Lusowiacy”. Pracę swoją 
zaczynał w latach 60-tych ubiegłego wieku. 
Przez 25 lat kierował chórem Zespołu Pieśni i 
Tańca „Wielkopolska”. W latach 80-tych - kie-
rownik Działu Muzyki i Tańca Pałacu Kultury 
w Poznaniu, kierownik wokalno-muzyczny 
„Łanów” i „Łaników” przy Akadami Rolniczej. 
Z zespołem „Lusowiacy” jest od 2002 r.dzięki 
choreografowi Romanowi Matysiakowi.

Po wręczeniu nagród i gratulacjach 
Rada rozpatrzyła następujące uchwały 
w sprawie:
•	 ustanowienia logo Powiatu Poznań-

skiego oraz Systemu Identyfikacji  
Wizualizacji (przyjęcie nowego logo ma 
na celu podkreślenie takich cech jak: obszar 
interaktywność, dynamika, inwestycje, na-
uka turystyka, reakcja na czynnik ludzki, 
emocjonalny;

•	 przyjęcia „Programu opieki nad zabyt-
kami powiatu poznańskiego na lata 

2012-2015;
•	 przyjęcia Programu Ochrony Zdrowia 

Psychicznego Powiatu Poznańskiego 
na lata 2012-2015 (określone kierunki 
działań wynikają z diagnozy stanu w 
zakresie zdrowia psychicznego, analizy 
danych statystycznych i informacji do-
starczanych m.in. przez jednostki organi-
zacyjne. Program ma charakter otwarty, a 
jego realizacja będzie zależała od budżetu 
samorządu powiatowego, Ministerstwa 
Zdrowia, NFZ, pozyskiwania środków UE i 
innych podmiotów;

•	 przyjęcia „Programu rozwoju pieczy 
zastępczej w Powiecie Poznańskim 
na lata 2012–2015. Jest on spójny ze 
„Strategią rozwiązywania problemów 
społecznych Powiatu Poznańskiego na 
lata 2008-2013 oraz kierunkami polityki 
prorodzinnej i wypracowanymi i obowią-
zującymi standardami w zakresie pomocy 
rodzinie i dziecku obowiązującymi w Unii 
Europejskiej. Na ten cel Powiat musiał wy-
generować 3 miliony złotych;

•	 przyjęcia „Programu ochrony środo-
wiska dla Powiatu Poznańskiego 
na lata 2012-2015 z perspektywą na 
lata 2016–2019. Ma on służyć realizacji 
założeń „Polityki ekologicznej Państwa z 
perspektywą do 2016 r. Program ochrony 
środowiska wskazuje główne zagrożenia 
środowiska, określa cele i priorytety eko-
logiczne oraz wyznacza działania służące 
ich realizacji i źródła finansowania;

•	 wyrażono zgodę na przyjęcie daro-
wizny prawa własności położonych w 

Gminie Dopiewo (Zarząd Dróg Powiato-
wych zlecił wykonanie projektu rozbudowy 
drogi powiatowej 2401P Dopiewo-Poznań, 
z którego wynika konieczność poszerzenia 
istniejącego pasa drogowego. Część nie-
ruchomości niezbędnych do realizacji jest 
własnością gminy, która zdeklarowała się 
do ich bezpłatnego przekazania na rzecz 
Powiatu Poznańskiego). 

•	 zmiany uchwały Nr XXVI/234/II/2005 
Rady Powiatu Poznańskiego z dnia 
22 lutego 2005 w sprawie rozliczania 
tygodniowego obowiązkowego wymiaru 
godzin zajęć nauczycieli, dla których usta-
lony plan zajęć jest różny w poszczególnych 
okresach roku szkolnego, zasad udzielania 
i rozmiaru zniżek tygodniowego obowiąz-
kowego wymiaru godzin zajęć dla dyrek-
torów, wicedyrektorów oraz nauczycieli 
pełniących inne stanowiska kierownicze;

•	 dokonano zmiany uchwał y nr 
VII/52/2011 Rady Powiatu w Poznaniu 
z dnia 10 maja 2011r. w sprawie uchwalenia 
Regulaminu Organizacyjnego Starostwa 
Powiatowego w Poznaniu (zasadniczą 

zmianą dotyczącą nowelizacji Regulami-
nu jest utworzenie samodzielnej komórki 
organizacyjnej – wydziału o nazwie Archi-
wum Zakładowe);

•	 upoważniono Zarząd Powiatu do 
zaciągnięcia kredytu bankowego na 
sfinansowanie wydatków nie mających 
pokrycia budżetowego w planowanych 
dochodach budżetu Powiatu Poznańskie-
go w roku 2012;

•	 dokonano zmian w budżecie Powiatu 
Poznańskiego na 2012, a tym samym 
dokonano zmian w Wieloletniej Pro-
gnozie Finansowej Powiatu Poznań-
skiego na lata 2012- 2016. 
Rada zapoznała się ze sprawozdaniem 

z Pracy Zarządu Powiatu w Poznaniu za 
okres od 21 maja do 15 czerwca 2012r. 

Z wyrazami szacunku,
Radna Powiatu Krysty-

na Semba

„Europejski Fundusz Rolny na rzecz Rozwoju Obszarów Wiejskich: Europa inwestująca w obszary wiejskie.”
Operacja pod tytułem „Budując plac zabaw w Przybrodzie zaspokajamy potencjał rekreacyjny LGD Dolina Samy” współfinansowana 

jest ze środków Unii Europejskiej w ramach działania „Wdrażanie lokalnych strategii rozwoju” – operacja, która odpowiada warunkom
przyznania pomocy w ramach działania „Odnowa i rozwój wsi” – Program Rozwoju Obszarów Wiejskich na lata 2007-2013.
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WIELKOPOLSKIM GŁOSEM – w tej sprawie nie wolno nam milczeć. 
KAMPANIA ZDROWEGO ROZSĄDKU  
w sprawie odcinka IIB (Rokietnica – Swadzim) 
ZACHODNIEJ OBWODNICY POZNANIA

CZERWIEC/LIPIEC 2012
Prace budowlane przy realizacji od-

cinka IIa Zachodniej Obwodnicy Po-
znania ze Złotkowa do Rokietnicy trwa-
ją nadal, a ich tempo i rozmach wręcz 
nieprawdopodobnym czynią możliwość 
zawieszenia i zatrzymania całej inwe-
stycji na imponującym już dziś węźle 
Starzyny, lub jak wolą inni – Rokietnica. 

Jak początkowo planowano, cały od-
cinek IIa miał zostać oddany z począt-
kiem maja 2012 r., jednak 27 kwietnia, 
w podpisanym aneksie nr 2, wyznaczo-
no nowy termin zakończenia robót  
- tym razem na 30 września 2012 r. 

Co jednak dalej? Czy uda się przeła-
mać impas związany z toczącym się po-
stepowaniem odwoławczym mieszkań-

ców Kobylnik, blokującym od strony 
formalno-prawnej rozpoczęcie budo-
wy odcinka IIb z Rokietnicy do Swa-
dzimia? Przede wszystkim jednak – czy 
i kiedy uda się uzyskać wreszcie 100% 
zapewnienie o przeznaczeniu rządo-
wych środków na dokończenie tej tak 

ważnej dla całej aglomeracji poznań-
skiej inwestycji drogowej? Żadnych 
oficjalnych informacji w tym zakre-
sie póki co nie ma. Trwa jednak na-
dal wielkopolska kampania zdrowego 
rozsądku. Poniżej załączamy tekst in-
terwencji poselskiej skierowanej przez 

poseł Krystynę Łybacką do premiera 
Donalda Tuska, odpowiedź Minister-
stwa Transportu przesłaną Gminie Ro-
kietnica oraz treść oświadczenia Rady 
Gminy Suchy Las, przyjętego, jako ko-
lejne,  w ramach samorządowego pro-
testu podpoznańskich gmin.

Nie stać z założonymi rękami
18 czerwca 2012 r.,  odbyła się Ko-

misja Wspólna Rady Gminy Rokietni-
ca poświęcona zagadnieniom planowa-
nia przestrzennego, w tym zamiarów 
i perspektyw uruchomienia tzw. 
Rokietnickiej Strefy Biznesu. Ten 
37,69 ha obszar gruntów gminnych, 
ostatnich z zasobów komunalnych zaj-
mujących tak duży i zwarty obszar, 
zlokalizowany jest w bezpośrednim 
sąsiedztwie budowanej trasy ekspre-
sowej. Położony tuż przy jednej z ni-
tek drogi serwisowej, wynegocjowanej 
jako tzw. „mała obwodnica Rokietni-
cy” po obu stronach Zachodniej, stano-
wi strategiczną rezerwę gruntów, któ-
rych właściwe zagospodarowanie daje 
niewątpliwą szansę na zmianę struk-
tury dochodów budżetowych gminy 
Rokietnica. Temat ich przeznaczenia 
pod najwłaściwszą sferę działalności 
gospodarczej, wyznaczenie harmono-
gramu niezbędnych prac planistycz-
nych oraz proinwestycyjna polityka po-
datkowa jako zachęta dla potencjalnych 
inwestorów, stał się punktem wyjścia 
pierwszej z zaplanowanych debat w tym 
zakresie. Udział w niej biorą również 
niezależni specjaliści z dziedziny pla-
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Rada Samorządowa Gminy Rokietnica a kwestia budowy 
Zakładu Zagospodarowania Odpadów w Bytkowie

27 czerwca br. w sali sesyjnej Urzę-
du Gminy w Rokietnicy członkowie 
Rady Samorządowej Gminy Rokietni-
ca po raz kolejny spotkali się z Wójtem 
Gminy. Spotkanie dotyczyło najbar-
dziej gorącego tematu ostatnich tygo-
dni – planu budowy Zakładu Zago-
spodarowania Odpadów w Bytkowie. 
W pierwszej jego części krótką prezen-
tacją multimedialną zapoznano zgro-
madzonych z koncepcją inwestora oraz 
z poszczególnymi etapami postępowa-
nia administracyjnego, które aktual-
nie toczy się w UG Rokietnica, a zmie-
rza do wydania decyzji środowiskowej. 
Następnie naświetlono kwestie zwią-
zane z aktualnie obowiązującym na 
terenie planowanej inwestycji miej-
scowym planem zagospodarowania 
przestrzennego. Po rzeczowym i me-

rytorycznym wstępie członkowie Rady 
Samorządowej poddali temat inten-
sywnej dyskusji. Wielopłaszczyznowe 
i wielowątkowe spojrzenie ludzi, któ-

rzy przez wiele lat zgromadzili niesa-
mowite samorządowe doświadczenie, 
okazało się jak zwykle bezcenne. Wno-
sząc nowy głos do polemiki, stało się 

nie tylko inspiracją i motywacją, ale też 
zapewnieniem o udzieleniu wszelkie-
go możliwego wsparcia we wspólnych 
działaniach, zmierzających do zapew-
nienia mieszkańcom Gminy Rokietni-
ca funkcjonowania we wciąż czystym 
i zdrowym środowisku.

K.Ł.

nowania przestrzennego i ar-
chitektury, w tym m.in. inż. 
Stefan Dutkowiak z Wielko-
polskiego Biura Planowania 
Przestrzennego.

Według założeń Stu-
dium Uwarunkowań i Kie-
runków Zagospodarowania 
Przestrzennego, uchwalo-
nego dla Gminy Rokietnica 
w czerwcu 2011 r., ten po-
nad 37 ha obszar gruntów 
gminnych położonych czę-
ściowo w miejscowościach: 
Rokietnica i Bytkowo,  po-
siada 3 profile funkcyjne, 
opracowane w dużej mierze 
w związku z bezpośrednim 
sąsiedztwem obszaru chro-
nionego krajobrazu i Natu-
ra 2000.  Pierwszy – zakłada 
możliwość powstania Cen-
trum Hotelowo-Rekreacyj-
nego i lokalizację usług tu-
rystycznych, rekreacyjnych, 
sportowych w koegzystencji z budynka-
mi administracyjno-biurowymi i drob-
nymi usługami.

Drugi – to tzw. Park Technologiczny 
Bytkowo z przeznaczeniem pod nieru-
chomości i infrastrukturę umożliwiają-
cą przepływ innowacyjnych technologii 
i wiedzy dla przedsiębiorców. 

Trzeci wreszcie – tzw. „Osiedle pod 
lasem” stanowić ma teren pod autono-
miczne osiedle rezydencji, których jed-
nostkowy obszar zajmowałby nie mniej 
niż 2,5 tys. m2, dopuszczając także moż-
liwość powstania nieuciążliwych usług  
oraz sportu i rekreacji. Studium to pew-
nego rodzaju drogowskaz ukierunko-
wujący politykę przestrzenną gminy. 
O tym, jaka na danym obszarze dopusz-

czona zostanie działalność, decyduje 
dopiero uchwalony przez radę gminy 
plan miejscowy. Jego zapisy muszą być 
jednak zgodne z brzmieniem studium. 
Proces uruchamiania planów zagospo-
darowania przestrzennego jest złożony 
i długotrwały. Wymaga wizji, przygo-
towania, obowiązkowego uzgadniania 
i konsultowania. Cała procedura z re-
guły trwa ponad rok. Są jednak i takie 
plany, których uchwalenie trwa lat kil-
ka. Dokument planistyczny wymaga 
też odpowiednich nakładów, sięgają-
cych, w podobnych do analizowane-
go przypadkach, kwoty kilkudziesię-
ciu tysięcy złotych.

W obliczu trudnej do przewidzenia 
finalizacji całej Zachodniej Obwodni-

cy Miasta Poznania  powstaje pytanie 
o termin przystąpienia do uruchamia-
nia Rokietnickiej Strefy Biznesu. Cze-
kać na rozwój wypadków, czy wyprze-
dzić fakty tak, by w dniu uruchomienia 
nowej trasy móc wykorzystać od razu 
jej atuty. Jak jednak będzie wyglądał 
wtedy rynek nieruchomości, jaki rodzaj 
działalności okaże się niszowy i przy-
niesie tak potrzebny zastrzyk docho-
dów dla budżetu gminy? Co wreszcie 
z nową unijną perspektywą finansową 
na lata 2014-2020? Jakie projekty uzna-
ne zostaną za priorytetowe i co z tym 
ściśle związane  - jakie pójdą za nimi 

fundusze pozwalające uruchomić kon-
kretne inwestycje?  Co wreszcie z fi-
nansami? Przeznaczyć je na bieżące 
porządkowanie gminnej przestrzeni 
i uchwalać plany miejscowe potrzeb-
ne właściwie od zaraz czy, w pewnym 
sensie ryzykując, zainwestować w Ro-
kietnicką Strefę Biznesu? 

Kolejne spotkanie radnych w tym 
zakresie – tuż po wakacjach. Z nie-
zbędnym odwołaniem się w niedale-
kiej perspektywie do szerszych spo-
łecznych konsultacji.

Danuta Potrawiak
Sekretarz Gminy Rokietnica 
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Walne Zgromadzenie ZUK ROKBUS Sp. z o.o. 
– czas podsumowań, podziękowań i wspólnych życzeń.

28 czerwca 2012 r. w Rokietnicy 
w Sali Sesyjnej Urzędu Gminy przy ul. 
Golęcińskiej 1 odbyło się posiedzenie 
Zgromadzenia Wspólników Zakładu 
Usług Komunikacyjnych „ROKBUS” 
Sp. z o.o., na którym to zostały przed-
stawione za rok 2011: obszerne sprawoz-
danie z działalności Zarządu oraz od-
rębne z działalności Rady Nadzorczej. 
Ponadto podjęto uchwały dotyczące: 
przyjęcia sprawozdania Zarządu z dzia-
łalności Spółki w okresie od 1 stycznia 
2011 roku do 31 grudnia 2011 roku, za-
twierdzenia bilansu oraz rachunku zy-
sków i strat za okres od 1 stycznia 2011 
roku do 31 grudnia 2011 roku, podziału 
zysku netto za okres od 1 stycznia 2011 
r. do 31 grudnia 2011 r., przyjęcia spra-
wozdania Rady Nadzorczej z działalno-
ści Spółki w okresie od 1 stycznia 2011 
roku do 31 grudnia 2011 roku, skwito-
wania władz Spółki z wykonania przez 
nie obowiązków w 2011 r. oraz zmiany 
w składzie Rady Nadzorczej. 

Po zamknięciu obrad Zgromadzenia 
Wspólników swoje posiedzenie rozpo-
częła Rada Nadzorcza spółki, podczas 
którego podjęto uchwałę o powołaniu 

dwuosobowego Zarządu Spółki na IV 
kadencję. W czerwcu bieżącego roku 
ogłoszono konkurs na prezesa spół-
ki, gdyż obecnie urzędujący prezes 
inż. Jerzy Król postanowił zakończyć 
okres aktywności zawodowej i przejść 
z dniem 31 lipca 2012 r. na zasłużoną 
emeryturę po 13 latach oddanej pracy 
na rzecz spółki „ROKBUS”. Stąd też na 
zakończenie Zgromadzenia Wspólni-
ków Wójt Gminy Rokietnica złożył po-
dziękowania Panu Jerzemu Królowi za 
dotychczasową współpracę i wyraził 
nadzieję, że będzie on dalej wspierał 
inicjatywy na rzecz komunikacji gmin-
nej swoją radą.

Po zakończeniu oficjalnej części Pre-
zes ZUK „ROKBUS” zaprosił wszyst-
kich zebranych, a także pracowników 
spółki na uroczyste spotkanie do Re-
stauracji „Przystań”, gdzie złożył po-
dziękowania:

- Panu Wójtowi Bartoszowi Derecho-
wi za trzynaście lat owocnej współpra-
cy, pomoc i konstruktywne współdzia-
łanie, 

- na ręce Pana Mariana Jakobsze 
- Radzie Gminy Rokietnica za okres 

wspólnego działania, który był źródłem 
wielu interesujących doświadczeń, 

- Skarbnikowi Gminy - Pani Kata-
rzynie Paulus za oddanie i poświęcenie 
sprawie gminnej komunikacji, 

- Panu Mecenasowi Piotrowi Stawic-
kiemu za profesjonalną pomoc prawną, 

- Radzie Nadzorczej Spółki „ROK-
BUS” na ręce Pana Henryka Fabisia za 
zgłaszanie licznych inicjatyw i udzie-
lone wsparcie, a także na zakończenie 
współpracy Panu Aleksandrowi Sielic-
kiemu - Wiceprzewodniczącemu Rady 
Nadzorczej wraz z życzeniami wszel-
kiej pomyślności i dalszych sukcesów 
na niwie zawodowej. 

Szczególne podziękowania za 
wszechstronną pomoc, wsparcie i zro-
zumienie Prezes Jerzy Król złożył naj-
bliższym współpracownikom: Panu Le-
sławowi Spochaczykowi – Członkowi 
Zarządu, Paniom Księgowym: Zuzan-
nie Jakobsze, Genowefie Wiśniewskiej, 
Pani Elizie Nowakowskiej-Fischer - 
Asystentce Zarządu, Panom Dyspo-
zytorom: Przemysławowi Budzichow-
skiemu, Jarosławowi Filipowiakowi, 
Tomaszowi Wierzbickiemu, Panom 
Kierowcom: Jerzemu Balcerowiako-
wi, Andrzejowi Górzyńskiemu, Wie-
sławowi Świerczyńskiemu, Romanowi 
Zawadzkiemu, a także Panom Mecha-
nikom: Józefowi Antkowiakowi, Tade-
uszowi Sadkowi, Lechowi Wiśniewskie-
mu, Mieczysławowi Zielonackiemu. 

Prezes ZUK „ROKBUS” złożył tak-

że gratulacje Panu Piotrowi Stasiako-
wi, który zacznie sprawować funkcję 
prezesa zarządu od 1 sierpnia 2012 r., 
jednocześnie przekazał mu dar w po-
staci kompasu, aby zawsze potrafił od-
naleźć właściwą drogę, gdy przyjdzie 
mu roztrząsać dylematy związane z za-
rządzaniem spółką. 

Na zakończenie zaś Pan Jerzy Król 
złożył podziękowania swojej małżonce 
– Pani Barbarze, za cierpliwość i wy-
rozumiałość, a także wsparcie, które-
go udzielała mu na co dzień przez te 
wszystkie lata pełnienia przez niego 
zaszczytnej funkcji prezesa zarządu 
spółki komunikacyjnej.

Pracownicy nie pozostali dłużni 
Panu Prezesowi i wręczyli mu ogromny 
kosz róż, a także puchar w podziękowa-
niu za te wspaniałe, wspólnie spędzo-
ne lata twórczej pracy na rzecz rozwoju 
komunikacji w Gminie Rokietnica…

Wzruszeniom nie było końca… Za-
proszeni goście zaintonowali gromkie 
„Sto lat” Panu Prezesowi i wznieśli toast 
za jego zdrowie kieliszkiem szampana.

Oby przyszłość zapewniła nowemu 
prezesowi, pracownikom spółki, a tak-
że wszystkim osobom zaangażowanym 
w jej działalność, wytrwałość w wy-
pełnianiu powierzonej misji i wszel-
ką pomyślność.

Eliza Nowakowska-Fischer
Asystent Zarządu ZUK „ROKBUS”
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KRONIKA TOWARZYSKA

Marsz Mendelssohna  
dla Jacka Kortusa 

W otoczeniu najbliższej Rodziny, 
grona życzliwych przyjaciół i współ-
mieszkańców, w scenerii bieli, złamanej 
nienaganną czernią jak zwykle dosko-
nale leżącego smokingu, przede wszyst-
kim zaś przy boku wybranki serca – 
Nadziei, Jacek Kortus,  w polifonicznie 
brzmiącym duecie, rozpoczął kolejny 
etap swojego życia. 

Znany od dzieciństwa kościół para-

fialny w rodzinnej Cerekwicy, w któ-
rym koncertował na zakończenie Roku 
Chopinowskiego, tym razem, 30 czerw-
ca 2012 r., wsłuchiwał się nie w dźwięki 
nienagannie brzmiącego koncertu forte-
pianowego, a w słowa małżeńskiej przy-
sięgi. Paralela znaczeń i treści jest wszak 
bardziej niż zbieżna – to co z pozoru róż-
ne i niekiedy skrajne, zaczyna być spój-
ne, tożsame i jednobrzmiące. Wiedzie je 

wszak pięciolinia życia z nutowym zapi-
sem radości i smutków, zmagania i speł-
nienia, zamknięta zawsze indywidual-
nie stworzonym kluczem.

Artyście i jego małżonce z życze-

niami szczęścia, wzajemnej inspiracji  
urzeczywistniającej wspólne marze-
nia i zapewnieniem o wielkiej życzli-
wości towarzyszyły, jak zawsze, „Ro-
kickie Wiadomości”.	 D.P.

Z prac Akademii Wieku Dostojnego

Uroczyste Certyfikaty 
na zakończenie kolejnego roku 
działalności AWD

15 czerwca 2012 r. w świetlicy so-
łeckiej Krzyszkowa, będącej ostatnio 
salą wykładową Akademii, odbyła się 
niecodzienna uroczystość zakończe-
nia zajęć w Akademii Wieku Dostojne-
go połączona z wręczaniem certyfika-
tów ukończenia szkolenia. Uroczystość 
nieprzypadkowo zbiegła się z odsłonię-
ciem pamiątkowej tablicy umieszczo-
nej na budynku dawnej szkoły, a upa-
miętniającej 110-tą rocznicę powstania 
szkoły w Krzyszkowie. 

W pierwszej części prowadzonej 
przez sołtys, panią Marię Chojnac-
ką, licznie zgromadzeni zaproszeni 
goście, słuchacze AWD i mieszkańcy 
sołectwa byli świadkami odsłonięcia 
tablicy przez dzieci Edwarda Koszycy, 
kierownika tutejszej szkoły, zamordo-
wanego przez hitlerowców w 1939 r. Na-
leży tutaj dodać, że oprócz wymienionej 
trójki dzieci, na uroczystość przybyła 
spora grupka wnuków i prawnuków 
ostatniego przed wojną kierownika tej-
że szkoły. Organizatorzy przewidując, 
iż mała sala sołecka może nie pomie-
ścić wszystkich przybyłych postanowi-
li, że uroczystości odbędą się na dzie-
dzińcu szkolnym. Na szczęście pogoda 
była łaskawa, zaś wszyscy goście mieli 
wygodne miejsca. 

Dostojną Radę Mędrców , organ 
reprezentacyjno – doradczy AWD, re-
prezentowali profesorowie: Jean Diat-
ta i Daniel Makowiecki. Wpierw były 
podziękowania dla wykładowców, któ-
rzy znaleźli trochę wolnego czasu na 
ciekawe i pouczające spotkania ze słu-
chaczami Akademii, podziękowania 
dla pani Dyrektor Szkoły Podstawowej 
w Rokietnicy za udostępnienie sal lek-
cyjnych do prowadzenia zajęć kompu-
terowych i ćwiczeń „zdrowy kręgosłup”. 

Wszyscy słuchacze AWD uczestniczą-
cy w różnych zajęciach otrzymali sto-
sowne certyfikaty ukończenia szkole-
nia w roku akademickim 2011/2012. 
Szkolenie zaliczyło 57 osób.  Słucha-
cze, którzy z różnych powodów nie byli 
na ceremonii zakończenia, mogą ode-
brać certyfikaty w Bibliotece Gminnej. 

Były też podziękowania dla Akade-
mii. Dzieciaki ze Szkoły Podstawowej 
im. J. Brzechwy z Rokietnicy postano-
wiły w niecodzienny sposób podzięko-
wać Pani Bajeczce, która w czwartki 
w ramach współpracy Szkoły z AWD 
czytała im bajki w szkolnej świetlicy. 
Pani Mirosława, została zaskoczona 
laurką i prezentem – własnoręcznie 
wykonanym przez wdzięcznych słu-
chaczy bajek. W imieniu Szkoły i dzie-
ci upominki wręczyły przedstawiciel-
ki Szkoły. 

Akademia Wieku Dostojnego ser-
decznie dziękuje „Krzyszkowianom” 
i ich Pani Sołtys za serdeczne przyję-
cie nas, udostępnienie swej świetlicy na 
wykłady, za kawę, herbatę i ciasta wła-
snego wypieku -  poczęstunku podczas 
spotkań. Dzięki zajęciom AWD stara 
szkoła znów spełnia swe zadania dy-
daktyczne.

Serdeczne podziękowania kieruje-
my także do Gminnej Biblioteki na ręce 
Dyrektor pani Teresy Wieczorek  i pań 
bibliotekarek z okazywaną pomoc or-
ganizacyjną w działalności Akademii 
Wieku Dostojnego – pierwszej w Pol-
sce wiejskiej placówce nieustannego 
szkolenia dla słuchaczy wieku każdego. 

Wspólna impreza: odsłonięcie tabli-
cy i zakończenie roku akademickiego 
zakończyła się częścią towarzyską przy 
kawie, herbacie i wspaniałym cieście. 
Oczywiście własnego wypieku. 

Akademia życzy swym wiernym słu-
chaczom zasłużonych ferii letnich. Do 
zobaczenia jesienią na następnych za-
jęciach w roku 2012/2013.

Stosowny komunikat ukaże się w na-
stępnym numerze Rokickich Wiado-
mości.

Andrzej Deckert
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Dzieci z Rokietnicy na Ostrowie Tumskim

W ostatnim tygodniu roku szkolne-
go Rokietnickie Stowarzyszenie Rozwo-
ju „IDEA, CZŁOWIEK, PRZYSZŁOŚĆ” 
zorganizowało wycieczkę do Poznania 
dla grupy dzieci ze Szkoły Podstawowej 
w Rokietnicy. We współpracy ze szko-
łą oraz Parafialnym Caritas wybrano 
dzieci z rodzin potrzebujących wspar-
cia. Do akcji stowarzyszenia włączył się 
również ks. proboszcz - Tadeusz Lorek, 
który również uczestniczył w wyjeździe 
oraz wspomniane Parafialne Caritas. 
Najpierw pod okiem opiekunów i w asy-
ście sympatycznej Pani przewodnik, 
dzieci mogły zwiedzić podziemia Kate-
dry Poznańskiej, gdzie dowiedziały się 
nieco o historii powstawania polskiej 
państwowości i początkach Biskup-
stwa Poznańskiego. Następnie grupa 

z Rokietnicy poznała tajemnice i zaka-
marki katedry włącznie z Kaplicą Kró-
lewską zwaną Złotą, w której znajdu-
je się sarkofag ze szczątkami Mieszka 
I oraz Bolesława Chrobrego. Po zwie-
dzeniu Katedry wycieczka skierowała 
się ku Muzeum Archidiecezjalnemu, 
gdzie dzieci obejrzały bogate kolekcje 
malarstwa i rzeźby, szat liturgicznych, 
porcelany, srebra, szkła, naczyń litur-
gicznych, monstrancji oraz….. Miecz 
św. Piotra. Dzieci otrzymały na zakoń-
czenie od Ekonoma Archidiecezjalne-
go ks. kanonika Henryka Nowaka, pa-
miątkowe pocztówki wydane z okazji 
25 rocznicy pierwszego nawiedzenia 
Poznania przez Papieża Jana Pała II, 
które miało miejsce 20 czerwca 1983 
r., i na których uwiecznione zostały po-

szczególne momenty wizyt papieskich 
w różnych miejscach Poznania. Przed 
wyruszeniem w drogę powrotną do Ro-
kietnicy doszło również do ciekawego 
spotkania grupy ze studentką arche-
ologii z USA, przy okazji odbywającej 
się przed katedrą ekspozycji plenerowej 
„EXPERI-TUM. Ostrów Tumski w nur-
cie historii”, która prezentuje bogactwo 
symboliki wyspy tumskiej – kolebki 
polskiej państwowości oraz przedsta-
wia związki historii i kultury lokalnej 
z europejską. Dzieci poszukiwały tam 
„skarbów” w piasku i rzeczywiście je 
znalazły, co sprawiło im wiele radości.  
Udając się w drogę powrotną do Ro-
kietnicy nie obyło się oczywiście bez 
posiłku w miejscu, które dzieci kocha-
ją. Jak zapewnia prezes stowarzyszenia 
– Michał Cieciora czerwcowy wyjazd 
na pewno był pierwszym ale na pew-
no nie ostatnim wyjazdem organizo-
wanym przez stowarzyszenie. Już po 
wakacjach stowarzyszenie ma kolejne 
plany wyjazdowe, bo uśmiech dziecka 
jest przecież najważniejszy i bezcenny. 

Michał Cieciora

Jubileusz Sołtysów
Stowarzyszenie Sołtysów Województwa Wielko-
polskiego na już 15 lat.

2 lipca 2012 roku w Sieroszowicach 
odbyła się konferencja wielkopolskich 
środowisk wiejskich. Naszą Gminę re-

prezentowali: sołtys Józef Fudala Sołec-
two Rokietnica, sołtys Karol Dworzań-
ski z Sołectwa Sobota-Bytkowo i radny 
M. Skrzypczak (sołectwo Napachanie-
Dalekie). Na konferencję zjechało się 
z całej wielkopolski ponad 250 osób. 
Przybyli również przedstawiciele Sej-
mu i Senatu z Ireneuszem Niewiarow-
skim na czele - Prezesem Krajowego 
Stowarzyszenia Sołtysów.

15 lat istnienia Stowarzyszenia dla 
przybyłych gości było powodem do 
wspomnień pierwszych chwil dzia-
łalności. Najważniejszym tematem 
dyskusji  był fundusz sołecki, a mia-
nowicie jego wzrost oraz większa au-
tonomia dla Sołtysów. Sołtysi w swej 

aktywnej działalności napotykają na 
przepisy urzędnicze  nie zawsze idą-
ce w parze z rzeczywistością, a najbar-
dziej kreatywni i zaangażowani - mają 
związane ręce. Przepisy i władze wyż-
sze decydują co w ostateczności mogą 
robić. Prezes Niewiarowski zdeklaro-
wał się, że po raz kolejny projekt no-
welizacji funduszu sołeckiego zapro-

ponuje w Sejmie RP (życzymy sukcesu).
Uroczystość  zakończyła się wręcze-

niem odznaczeń dla najaktywniejszych 
z województwa. 

Wśród odznaczonych znalazł się Soł-
tys Sołectwa Rokietnica,  Józef Fudala. 
Gratulujemy.

Mirosław Skrzypczak
Napachanie
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Kącik policyjny

Komisariat  Policji w Tarnowie Podgórnym – Rewir Dzielnicowych  
w Rokietnicy – ul. Rolna 20, 62-090 Rokietnica, tel/fax 61 8145 197
Kierownik Rewiru Dzielnicowych w Rokietnicy:  
asp. Błażej Matysiak tel. 519 064 730
Dzielnicowy Rejonu nr I: st. sierżant Tomasz Król  
Obsługuje miejscowości: Rokietnica, Krzyszkowo, Rostworowo.
Dzielnicowy Rejonu nr II: mł. aspirant Daniel Ryczek tel. 519 064 681 
Obsługuje miejscowości: Kiekrz, Pawłowice, Starzyny, Sobota, Bytkowo, Żydowo.
Dzielnicowy Rejonu nr III: st. sierż. Łukasz Kwiatek, Obsługuje miejscowości: Mrowi-
no, Cerekwica, Przybroda, Dalekie, Napachanie, Kobylniki, Rogierówko, Zmysłowo.
DYŻUR CAŁODOBOWY: dyżurny Komisariatu Policji w Tarnowie Podgórnym:  
tel. 61-841-48-60 lub 997, 61-8146-997, fax 61 841-48-65

1.	 W dniach 01-04.06.2012 r. w godz. 23:30- 4:00 w 
Rokietnicy ul. Rolna z autobusu dokonano kradzieży 
biletów miesięcznych oraz jednorazowych. Sprawę 
prowadzi KP Tarnowo Podg.

2.	 W dniu 04.06.2012 r. w godz. 12:45-12:50 w Rokiet-
nicy ul. Pocztowa dokonano wyłudzenia trzech kodów 
doładowujących. Sprawę prowadzi KP Tarnowo Podg.

3.	 W dniu 04.06.2012 r. o godz. 20:25 w Żydowie ul. 
Przecławska policjanci z WZM KMP Poznań na go-
rącym uczynku zatrzymali nietrzeźwego rowerzystę
-wynik 0,53mg/l. Sprawę prowadzi KP Tarnowo Podg.

4.	 W dniu 05.06.2012 r. o godz. 18:00-15:00 w Rokiet-
nicy ul. Golęcińska policjanci z WZM KMP Poznań na 
gorącym uczynku zatrzymali nietrzeźwego rowerzy-
stę-wynik 0,53mg/l. Sprawę prowadzi KP Tarnowo 
Podg.

5.	 W dniu 09.06.2012 r. o godz. 00:55 w Tarnowie Pod-
górnym ul. Szkolna policjanci z Rew. Dz. Rokietnica i 
KP Tarnowo Podgórne na gorącym uczynku zatrzymali 
sprawców zabójstwa. Sprawę prowadzi KP Tarnowo 
Podg.

6.	 W dniu 06.06.2012 r. w godz. 02:30-03:21 w Krzysz-
kowie ul. Księcia Czartoryskiego poprzez podpalenie 
dokonano zniszczenia drewnianej wiaty dobudówki 
domu. Sprawę prowadzi KP Tarnowo Podg.

7.	 W dniach 13/14.06.2012 r. w godz. 23:00 -6:00 w 
m. Kiekrz ul. Starzyńska z terenu posesji dokonano 
kradzieży Kawasaki ER6F kol. czarny 2010 r. Sprawę 
prowadzi KP Tarnowo Podg.

8.	 W dniu 15.05.2012 r. o godz. 21:00 w Napachaniu ul. 
Rokietnicka policjanci z Rew. Dz. Rokietnica zatrzymali 
osobę poszukiwaną. Sprawę prowadzi KP Tamowo 
Podg.

9.	 W dniach 13-15.06.2012 r. w godz. 09.00-9.00 w 
Mrowino ul. Szamotulska dokonano kradzieży dwóch 
pomp oraz włazu ze stali nierdzewnej. Sprawę pro-
wadzi KP Tarnowo Podg.

10.	W dniu 21.06.2012 r. o godz. 14:35 w Rokietnicy 
ul. Szamotulska policjanci z WZM KMP Poznań na 
gorącym uczynku zatrzymali nietrzeźwego rowerzy-
stę-wynik 1,10mg/l. Sprawę prowadzi KP Tarnowo 
Podg.

11.	 W dniu 22.06.2012 r. o godz. 17:10 w Rokietnicy 
ul. Szamotulska policjanci z WZM KMP Poznań na 
gorącym uczynku zatrzymali nietrzeźwego rowerzy-
stę-wynik 0.41 mg/l. Sprawę prowadzi KP Tarnowo 
Podg.

12.	W dniu 24.06.2012 r. o godz. 00:35 w Rumianku ul. 
Szkolna policjanci z Rew. Dz. Rokietnica na gorącym 
uczynku zatrzymali 2 osoby, które sprawowały opie-
kę nad dziećmi w stanie nietrzeźwości, mężczyzna 
– 1,31mg/l, kobieta 4,23mg/l. Sprawę prowadzi KP 
Tarnowo Podg.

13.	W dniu 27.06.2012 r. o godz. 16:40 w Rokietnicy 
ul. Szamotulska policjanci z WZM KMP Poznań na 
gorącym uczynku zatrzymali nietrzeźwego kierowcę 
pojazdu silnikowego -wynik 0,72mg/l. Sprawę prowadzi 
KP Tarnowo Podg,

14.	W dniu 30.06.2012 r. o godz. 15:55 w Kiekrzu ul. 
Spokojna policjanci z WZM KMP Poznań na gorącym 
uczynku zatrzymali kierowcę pod wpływem środka 
odurzającego. Sprawę prowadzi KP Tarnowo Podg.

Osoby mogące pomóc w ustaleniu sprawców wyżej 
wymienionych przestępstw proszone ą o kontakt z 
dzielnicowymi Rewiru w Rokietnicy. Anonimowość za-
pewniona. Zwracamy się również z prośbą do miesz-
kańców naszej Gminy o zwracanie szczególnej uwagi na 
osoby których zachowanie i wygląd mogą wskazywać, 
że planują dokonanie przestępstwa i informowanie o 
tym dyżurnego KP Tarnowo Podgórne pod nr telefonu 
061-8146-997.

Kącik Kryminalny  
gminy Rokietnica

Sprzęt dla JOSP
OSP Rokietnica po raz kolejny otrzy-

mała od Nadleśnictwa Łopuchów-
ko przeciwpożarowy sprzęt doposa-
żający jednostkę. Takie urządzenia 
najlepiej sprawdzają się w sytuacjach 
awaryjnych, w których pracuje Ochot-
nicza Straż Pożarna. W zeszłym roku 
otrzymali mechaniczną piłę marki Sti-
hll, którą bez problemu uda się prze-
ciąć każde, nawet najgrubsze drzewo. 
Usuwanie zwalonych drzew, zagraża-
jących zdrowiu lub mieniu ludzi czę-
sto również należy do zadań Ochotni-
czej Straży Pożarnej.

 Na spotkaniu trójstronnym dnia 10 
lipca 2012 roku, Nadleśniczy Zbigniew 
Szeląg przekazał  na ręce Pana Prezesa 

OSP Pawła Czachora w obecności wójta 
Bartosza Derecha, Przewodniczącego 
Rady Gminy Mariana Jakobsze, Preze-
sa Zarządu Oddziału Gminnego ZOSP 
RP Henryka Tarnowskiego oraz człon-
ków OSP Rokietnica:

- 6 sztuk Węży pożarniczych 
52/20 Charakteryzujących się wyso-
ką wytrzymałością na nagłe zmiany ci-
śnień i pracę w różnych warunkach. Po-
żarnicze węże tłoczne są przeznaczone 
są do tłoczenia wody czystej i szlamowej 
oraz roztworów środków pianotwór-
czych podczas akcji ratowniczo-gaśni-
czych przez wszelkiego rodzaju pompy, 
motopompy i autopompy pożarnicze.

- Pływak- służący do utrzymywa-
nia smoka na odpowiedniej głębokości 
pod lustrem wody. Stosuje się go po to, 
aby smok nie opadł na zamulone lub po-

kryte wodorostami dno zbiornika na-
turalnego. Pływak zatem zabezpiecza 
dodatkowo sito w korpusie smoka przed 
wpływaniem zanieczyszczeń, a także 
sprawia, że nie występują trudności 
z poborem dostatecznej ilości wody. 

- Zwijadło do węży tłocznych
Sezon wiosenno- letni jest okresem 

zwiększonego zagrożenia pożarowego. 
Wiąże się to przede wszystkim z wy-
palaniem traw oraz pożarami lasów, 
które w przypadku naszej gminy sta-
nowią zaledwie 8,3% jej powierzchni. 
Zatem należy dbać  o nie szczególnie.

Nie trzeba tutaj nadmieniać jak 
duże znaczenie ma wzajemne wsparcie 
i współpraca JOSP Rokietnica i Nadle-
śnictwa Łopuchówko. Niedawno  udało 
się ograniczyć populację mszyc żerują-
cych na plantacjach brzozy, z której się 
selekcjonuje nasiona. Przez użycie na-
sion z najlepszych drzewostanów  moż-
na uzyskać końcową produkcję więk-
szą o 15-30% niż gdy używa się nasion 
bez wyboru lub ze skupu.

Na terenie ww. Nadleśnictwa  w III 
kwartale lipca odbędą się ćwiczenia pod 
kątem ochrony przeciwpożarowej kom-
pleksów leśnych. Będą  brały w nich 
udział jednostki  JOSP Rokietnica. 
Cel ćwiczeń to sprawdzenie gotowo-
ści bojowej jednostek OSP oraz współ-
praca ze Służbą Leśną w zakresie dzia-
łań ratowniczo – gaśniczych oraz 
wzajemnej łączności podczas akcji. 
Podczas tego typu szkoleń poziom 
umiejętności naszych druhów stale 
wzrasta, a specjalistyczny sprzęt, ja-
kim dysponują jest sukcesywnie mo-
dernizowany poprzez doposażenie jed-
nostek OSP. Rosnące zaangażowanie 
i sumienne wykonywanie obowiązków 
związanych z pełnioną przez naszych 
strażaków funkcją powoduje, że jak za-
wsze w sezonie turystyczno wypoczyn-
kowym, jak i przez cały rok mieszkań-
cy mogą się czuć bezpiecznie.

Anna Garbicz
UG Rokietnica
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DZIEŃ DZIECKA W MROWINIE:
radośnie, sportowo, aktywnie i EKOLOGICZNIE. 

Sobotni poranek 30 czerwca 2012 r. 
nie zapowiadał się rewelacyjnie. Inten-
sywna ulewa przepleciona kilkoma 
grzmotami zwiastowała raczej dzień 
malowany w szarych barwach. Nikt by 
się nie spodziewał, że za kilkadziesiąt 
minut pogoda znów nas zaskoczy - tym 
razem pozytywnie, tak jak kolejny raz 
pozytywnie zaskoczyło nas Sołectwo 
Mrowino-Cerekwica. W to upalne po-
południe Wiceprzewodniczący Rady 
Gminy Rokietnica Pan Ryszard Lub-
ka, Pani Sołtys wraz z Radą Sołecką 
Mrowino-Cerekwica sprytnie połączyli 
otwarcie nowo wybudowanej siłowni 
zewnętrznej, znajdującej się obok pla-
cu zabaw ,,Karramba’’ (ul. Ogrodowa) 
wraz z obchodami  Dnia Dziecka. Si-
łownia została zrealizowana ze środków 
funduszu sołeckiego przy wsparciu or-
ganizacyjnym Pani Sołtys Róży Lubki. 

Siłownia zewnętrzna wybudowana 
w sąsiedztwie ,,Karramby’’ to strzał 
w dziesiątkę, ponieważ rodzice przy-
prowadzający swoje pociechy  na w/w  
plac zabaw nie muszą być ich biernymi 
obserwatorami, a mogą jednocześnie 
skorzystać z urządzeń siłowni popra-
wiając swoją kondycję.

Kilka tygodni wcześniej został ogło-
szony wśród dzieciaków konkurs,  pole-
gający na zebraniu jak największej ilości 
puszek. Te osoby, które nagromadziły 
maksymalnie dużo tego surowca wtór-
nego, zostały szczodrze wynagrodzone 
podczas sobotniej  imprezy plenerowej 
z okazji ,,Dnia Dziecka”. 

Mistrzem recyklingu okazał się Szy-
mon Kapała, II miejsce zajął Mikołaj 
Najderek i III – miejsce Jakub Gór-
ny.  Liderzy konkursu „Czysty Zysk” 

otrzymali dyplomy okolicznościowe 
oraz ufundowane przez Pana MACIE-
JA   JENCZMIONKA, PREZESA FIR-
MY BRASSPOL cenne nagrody. Nato-
miast każdy z zaproszonych GOŚCI 

HONOROWYCH liderowi konkursu 
wręczył banknot symbolicznego dolara. 

To nie koniec atrakcji dla dzieci. 
Nasze pociechy  mogły wziąć udział 
w konkursie wiedzy ekologicznej zorga-
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Wędkarze  
z koła STERLET Dzieciom

W dniu 3 maja 2012 r. na rzeczce 
Samica odbyły się zawody wędkarskie 
z okazji Dnia Dziecka.

Jak co roku dzieci przybyły licznie, 
a w samych zawodach udział brało 34 
uczestników.

Dzieci podeszły do wędkarskich 
zmagań z pełnym profesjonalizmem 
i ogółem złowiły ok 45 kg ryb. Po krót-
kiej naradzie sędziów zostały rozdane 
nagrody ufundowane przez sponsorów.

Naszymi darczyńcami byli:
•	 Firma JAXON Andrzej Podeszwa,
•	 Piekarnia Piotr Łakomy Rokietnica,
•	 Cukiernia U KAMILKA,
•	 Kol. Szczepan Tylkowski,
•	 Kol. Adam Siejek,
•	 Koło Sterlet w Rokietnicy.

Wszystkim Sponsorom serdecznie 
dziękujemy za wsparcie naszych dzia-
łań w rozwoju wędkarstwa wśród mło-
dzieży.

Zawody o Puchar Wójta

Kolejne zawody zostały zorganizo-
wane 24 czerwca 2012 r. Na jeziorze Nie-
pruszewskim zawody te odbyły się o Pu-
char Wójta Rokietnica.

W zawodach udział wzięło 17 senio-
rów, 2 seniorki i 5 juniorów.

Rywalizacja była bardzo duża ryby 
brały bardzo dobrze co zaowocowało 
wysokimi wynikami końcowymi. Po 
zważeniu ryb i zjedzeniu pysznej Fasol-
ki po Bretońsku, przygotowanej przez 
naszego skarbnika zostały ogłoszone 
wyniki i rozdane puchary.

Seniorzy
I miejsce 	M. Korzuchowski 11.060 kg
II miejsce	 Z. Kaźmierczak   8.360 kg
III miejsce	 A. Winkiel 7.160 kg

Juniorzy
I miejsce	 M. Bryl 7.260 kg
II miejsce	 J. Słowy 4.500 kg
II miejsce	 D. Ostrowski 2.100 kg

Puchar za największą rybę odebrał 
kol. Barług Henryk (Leszcz 31 cm)

Za ufundowane puchary serdecznie 
dziękujemy Wójtowi Gminy Rokietnica.

nizowanym i prowadzonym przez pra-
cowników Urzędu Gminy w Rokietnicy: 
Panią Małgorzatę Weymann i Katarzy-
nę Lokke oraz pracownika Przedsię-
biorstwa Komunalnego PUK w Rokiet-
nicy Pana Roberta Michalaka. Konkurs 
był podzielony na dwie kategorie wieko-
we: 5-8 lat oraz 9-13 lat. Młodsze dzieci  
najpierw odpowiadały na pytania doty-
czące ekologii, następnie grały w ,,bu-
telkowe kręgle”. Zwycięzcy: I miejsce 
– Andrzej Rodowski, II miejsce – Nga-
bo Diatta, III miejsce – Zosia Szerszu-
ła. Starsze dzieci musiały odpowiednio 
posegregować śmieci do 4 pojemników 
i odpowiedzieć na pytania z tej samej 
dziedziny, co dzieci młodsze. Po przej-
ściu II etapu konkursu wyłoniono czte-
ry osoby, które miały do rozwiązania 
krzyżówkę z hasłem. 

We wszystkich trzech etapach bez-

konkurencyjny był Niamba Diatta.
Odbył się również konkurs z wiedzy 

o mistrzostwach EURO 2012, który pro-
wadził Pan Sławek Żebrowski, a zna-
komitą wiedzą na ten temat popisał się 
Filip Klapiński. Pani Lidia Jerzyńska 
z anielską cierpliwością upiększała nie-
codziennymi malunkami uśmiechnię-
te dziecięce buźki. Nie zabrakło rów-
nież czegoś ,,na ząb” i tu ukłony dla 
Pani Sołtys Róży Lubki oraz Państwa 
Marzeny i Pawła Najderków oraz całej 
Rady Sołeckiej. Podczas imprezy, swo-
je umiejętności wokalne prezentowały 
dziewczęta uczęszczające na co dzień 
na zajęcia muzyczne do Pana Mariu-
sza Grzymały - Dyrektora Gminnego 
Ośrodka Kultury, który wraz z Panią 
Basią Miecznik zapewnił również na-
szym milusińskim warsztaty malo-
wania na gipsowych płaskorzeźbach. 

Hitem tego dnia była loteria fantowa, 
gdzie nagrodą główną był rower górski 
ufundowany przez Panią Teresę Wie-
czorek - Dyrektora Biblioteki Gminnej 
w Rokietnicy.  Posiadaczowi szczęśliwe-
go losu, nagrodę wręczył Wójt Gminy 
Rokietnica, Pan Bartosz Derech. Całe 
wydarzenie przygotował i prowadził 
radny Ryszard Lubka za co składamy 
podziękowanie.

NASI SPONSORZY: 
1.	 Maciej Jenczmionka
2.	 Karol Czerniak
3.	 Przedsiębiorstwo Usług Komunal-

nych Sp z o.o. w Rokietnicy 
4.	 LGD – Dolina Samy
5.	 Lidia Jerzyńska- Zakład Kosmetycz-

ny LATIKA.
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Wio koniku a jak się postarasz…
Uczestnicy Warsztatów Terapii Zaję-

ciowej (WTZ) ROKTAR w Baranowie, 
przy ul. Wspólnej 5, po półrocznych za-
jęciach edukacyjnych i rehabilitacyj-
nych w pracowniach: artystycznych 
technik różnych, wikliniarskiej, fo-
tograficzno – komputerowej i gospo-
darczej -  zasłużyli na urlop. WTZ nie 
będą czynne w miesiącu lipcu. Na za-
kończenie zajęć Stowarzyszenie ROK-
TAR zorganizowało 22 czerwca Piknik 
dla rodzin w Ośrodku Bos Kompleks 
w Baranowie przy ul. Białej. Relacja 
z tego Pikniku oraz  reportaż fotogra-
ficzny można obejrzeć na stronach in-
ternetowych naszych gmin: Rokietnicy 
i Tarnowa Podgórnego. Na czas letniego 
wypoczynku, dzięki środkom finanso-
wym Gminy Rokietnica, mamy do za-
proponowania dla osób niepełnospraw-
nych  zajęcia hipoterapii. Odbywają się 
one przez cały lipiec,  trzy razy w tygo-
dniu w Ośrodku  Jazdy Konnej „Micha-

łówka” w Górze koło Tarnowa Podgór-
nego ul. Długa 6. Zajęcia odbywają się 
pod nadzorem rehabilitantów. Na za-
kończenie zajęć, na początku sierpnia 
przewidziane jest w Michałówce ogni-
sko, dla każdego uczestnika pamiątko-
we zdjęcie na koniu (Ułana lub Ama-
zonki)  i pożegnanie z końmi. Mimo 
że lista chętnych jest prawie zapełnio-
na, zapraszamy osoby niepełnospraw-
ne, które chciałyby skorzystać z takiej 
atrakcji. Kandydaci do Stowarzyszenia 
mają specjalne prawa, miejsce dla nich 
zawsze się znajdzie. Dodatkowe infor-
macje można uzyskać pod numerem 
tel. 665-28-28-28.

Dla  rodziców osób niepełno-
sprawnych zaproszenie Stowarzy-
szenia ROKTAR jest stale otwarte. 
Przyłącz się do nas. Razem jest ła-
twiej. Razem możemy więcej.

Kazimierz Szulc

Wakacje z Bocce
„Wakacje z Bocce” to nazwa Turnieju 

lokalnego Bocci Olimpiad Specjalnych,  
w którym 19 czerwca br. reprezentacja 
zawodników z WTZ „ROKTAR” bra-
ła udział. Organizatorami zawodów 
było Stowarzyszenie „Amikus” z Po-
znania i Olimpiady Specjalne.  Zawody 
odbywały się na os. Rusa w Poznaniu. 
Oprócz 2 drużyn z „ROKTAR-u” w za-
wodach brali udział zawodnicy z Sek-
cji Olimpiad Specjalnych  „Krzemień”, 
„Miłek” i „Amikus”. Nasze drużyny po 

raz pierwszy miały okazję grać w Boc-
cie Olimpiad Specjalnych, pomimo iż 
gra w Boccie jest nam  dobrze znana. 
Jednak zasady i same bule do gry są 
inne, od tych, którymi dotychczas gra-
liśmy. Nasze drużyny dzielnie walczyły 
z rywalami w grupach. W ostatecznej 
klasyfikacji „ROKTAR” zajął dwa za-
szczytne 3 miejsca w swoich grupach. 
Wszyscy zawodnicy  Turnieju otrzy-
mali pamiątkowe medale. 

Elżbieta Kram

Trzy oddzielne atrakcje:  
konie, basen, morze

Stowarzyszenie Osób Niepełno-
sprawnych i Ich Rodzin ROKTAR 
zorganizował w miesiącu lipcu zaję-
cia z hipoterapii w Ośrodku Jazdy Kon-
nej Michałówka w Górze.  Zajęcia od-
bywały się dla 18 uczestników, którzy 
łącznie wykonali 100 jazd. Uczestni-
cy prócz jazd konnych, mieli też zor-
ganizowany piknik i fotografa, który 
każdego jeźdźca uwiecznił. Dziękuje-
my Gminie Rokietnica, która ten pro-
jekt sfinansowała. 

W planach jesiennych mamy zajęcia 
dla niepełnosprawnych uczestników 
Stowarzyszenia na basenie – p.t. Reha-
bilitacja w wodzie. Środki na ten cel po-
zyskaliśmy z Samorządu Województwa 
Wielkopolskiego. O szczegółach napi-
szemy w następnym wydaniu gazety. 
W pierwszym tygodniu września  or-
ganizujemy z finansową pomocą Po-
wiatowego Centrum Pomocy Rodzinie  
wycieczkę nad morze do Dziwnówka.

Od 1 sierpnia, po miesięcznej prze-
rwie urlopowej wznawia działalność 
Warsztat Terapii Zajęciowej w Barano-
wie.  Zgłoś swojego syna, córkę, trwa 
nabór uczestników.

Tymi atrakcjami i konkretną ofer-
tą dla niepełnosprawnych kusimy 
i zapraszamy rodziny osób niepełno-
sprawnych do wstąpienia do naszego 
Stowarzyszenia ROKTAR.

Przyjdź do nas. Razem jest nam raź-
niej. Razem możemy więcej. Telefon 
kontaktowy: 665282828.

Kazimierz Szulc
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Euro 2012  
w przedszkolu w Mrowinie

Żywiołowo kibicować i świetnie się 
bawić – tak można podsumować prze-
bieg Euro 2012 w Przedszkolu w Mro-
winie.

Wszystko rozpoczęło się od przygo-
towań do Festynu Rodzinnego, który 

odbył się 3 czerwca 2012 r. Panie M. 
Walendowska i A. Talarowska nauczyły 
dzieci z naszego przedszkola rytmicz-
nego układu tanecznego, z pomponami 
w barwach biało-czerwonych, do pio-
senki M. Rodowicz „Futboll”. Dalsze 

oczekiwania na emocje piłkarskie prze-
biegały w atmosferze rozmów z rodzi-
cami, dziećmi oraz typowaniami, kto 
z kim – ile wygra, ile przegra. Dodat-
kową oprawą było udekorowanie od-
powiednimi symbolami sportowymi 
drzwi wejściowych przedszkola oraz 
ubiór i przebrania w barwy narodowe 
nauczycieli i dzieci. Krótki, wpadają-
cy w ucho refren piosenki „Koko…” 
bardzo przypadł przedszkolakom do 
gustu. Szybko go zapamiętały i chęt-

nie śpiewały.
DO BOJU POLSKO…!!!

RZYMSKIE wakacje „FAMY”  
– przybyć, zobaczyć i… zwyciężyć

„Le Strade Della Musica”  
– I miejsce „Fama”

Hurra, koniec roku szkolnego 30.06 
– piątek, Zespół dziecięco – młodzie-
żowy „FAMA” wyrusza do wiecznego 
miasta Rzymu, gdzie w dniach 30.06 – 
07.07.2012r odbędzie się Międzynaro-
dowy Festiwal Talentów – „Le Strade 
Della Musica”. Uczestnikami rozśpie-
wanej imprezy była utalentowana mło-
dzież, która dotarła z różnych stron pol-
ski tj. Głogowa, Gdańska, Bydgoszczy, 
Skierniewic, Tomaszowa Mazowiec-
kiego, Poznania, Kałuszyna i Rokiet-
nicy. Już w niedzielę odbył się pierwszy 
przegląd na dużej scenie „Palacavic-
chi” w obecności szanownego jury. 
W podwójnej roli wystąpiła najmłod-

sza uczestniczka festiwalu – Hania Szta-
hańska, jako wokalistka wraz z zespo-
łem „Fama”. Pełna wdzięku, swobody 
i z dużym artystycznym polotem wy-
śpiewała drugie miejsce w swojej ka-
tegorii. Haniu serdecznie gratuluje-
my i życzymy kolejnych sukcesów na 
otwartej drodze scenicznej! W festiwalu 
wzięły udział zespoły wokalne, soliści, 
zespoły taneczne, teatry, które propa-
gowały kulturę różnych środowisk ar-
tystycznych. Konkursowa zabawa w ja-
kiej wszyscy uczestniczyli wyzwoliła 
wulkan pozytywnej energii – taniec 
i śpiew rozbrzmiewał od bladego świ-
tu do późnego zmroku. 

Wszyscy uczestnicy festiwalu zwie-
dzili wieczne miasto Rzym - Coloseum, 
Forum Romanum, Pantheon, Fontannę 
Di Trevi, Schody Hiszpańskie, a także 
Watykan i Bazylikę Św. Piotra. Dużą 
atrakcją turystyczną był pobyt w mia-
steczku wodnym „Zoomarine”, gdzie 
uciechom i kąpielom nie było końca. 
Swój festiwalowy ślad dzieci i mło-
dzież miały również w górskim mia-
steczku powyżej Rzymu o wdzięcznej 
nazwie Rocca di Pappa, gdzie Pan bur-
mistrz gorąco przywitał festiwalowych 
gości lokalnym ciasteczkiem i pizzą, 
a zarazem oddał we władanie tamtej-
szy park,  w którym  odbyły się wy-
stępy. Po dniach wypełnionych śpie-
wem i tańcem nadszedł piątek 6 lipca  
i wraz z nim wielka gala podsumo-
wująca festiwal muzyki „La Strada 
della Musica”  w bajkowej scenerii 
Gran Teatro w parku rozrywki „Ra-

inbow Magic Land”. Uroczystość roz-
dania nagród była bardzo wzruszająca, 
a gdy wyczytano: Zespół „Fama” - 
pierwsze miejsce to radość i szczęście 
ogarnęło wszystkie dziewczęta. Gra-
tulujemy! 

W drugiej części wystąpili wszyscy 
nagrodzeni młodzi artyści. Koncert był 
wspaniałym i niezapomnianym wy-
darzeniem, bowiem rzadko zdarza się 
jednego dnia posłuchać i obejrzeć tylu 
utalentowanych młodych ludzi. Duże 
brawa dla wszystkich!  

Tak w pigułce przedstawia się rzym-
ska festiwalowa opowieść, a każdy 
uczestnik zachował w swoim sercu  ra-
dosne przeżycia i niezapomniane chwi-
le. Kolejne odsłony wyjazdu przekaże-
my w następnych artykułach na łamach 
„Rokickich Wiadomości”.

Z rzymskimi pozdrowieniami, 
Małgorzata  Szymańska  
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Wieści z Krzyszkowa

Letnie spotkania w Krzyszkowie
Tegoroczne lato w sołectwie Krzysz-

kowo obfitowało w liczne spotkania, 
których głównym celem była integra-
cja społeczności lokalnej. 

W piątek 25 maja w świetlicy 
wiejskiej spotkały się mamy. Przy 
kawie i herbacie oraz bardzo smacz-
nym torcie można było miło spędzić 
czas. Odbyła się również prezentacja na-
czyń tytanowych przygotowana przez 
Firmę Handlową VISSEL. 

W dniu 8 czerwca wzorem lat 
ubiegłych odbyło się spotkanie in-
tegracyjne dla najmłodszych miesz-
kańców. Przygotowane atrakcje sprawi-

ły, że podczas imprezy każdy znalazł coś 
dla siebie. Dzieci zostały obdarowane 
słodkimi upominkami, mogły skorzy-
stać z przejażdżki na kucyku, skoszto-
wać watę cukrową oraz w tym świątecz-
nym dniu pięknie pomalować buźkę. 
Całej imprezie towarzyszył dyrektor 
GOK pan Mariusz Grzymała, który 
zadbał o oprawę muzyczną i przepro-
wadził wszystkie konkursy. Serdecz-
nie dziękujemy.

Bieżący rok jest dla Sołectwa Krzysz-
kowo wyjątkowy, bowiem w tym to 
właśnie czasie przypada 855 roczni-
ca pojawienia się w źródłach hi-

storycznych pierwszych informa-
cji o miejscowości Krzyszkowo. 
W tym też roku przypada 110 roczni-
ca powstania nowego budynku szkoły, 
w którym wznowiono naukę już 13 lu-
tego 1945 roku. Była to pierwsza Szkoła 
Podstawowa w byłym powiecie poznań-
skim, która wznowiła swą działalność 
po latach okupacji. Upamiętniając te 
ważne daty na budynku byłej szkoły 
została umieszczona tablica pamiąt-
kowa, której uroczyste odsłonięcie na-
stąpiło w dniu 15 czerwca 2012 roku. 
Podczas uroczystości gościliśmy dzieci 
pana Edwarda Koszycy dyrektora szko-
ły w okresie przedwojennym – p. Wan-
dę Mazurkiewicz, p. Izabelę Wróż, p. 
Zygmunta Koszycę oraz wnuki i pra-
wnuki. Były to historyczne chwile dla 
Sołectwa Krzyszkowo. 

Po 50 latach zostały wznowione za-
jęcia w szkole poprzez spotkania Aka-
demii Wieku Dostojnego, która w tym 
też dniu dokonała uroczystego zakoń-
czenia roku akademickiego. 

W czasie obchodów 855 – lecia 
Krzyszkowa chcieliśmy poznać histo-
rię miejscowości w okresie przedwojen-
nym i powojennym. Zaplanowano cykl 
spotkań z najstarszymi mieszkańcami, 

którzy bardzo licznie przybyli do świe-
tlicy i przedstawili wydarzenia, które 
miały miejsce w Krzyszkowie. Były to 
niezapomniane chwile pełne wzruszeń. 
Odbyło się też spotkanie z nauczyciela-
mi i uczniami uczęszczającymi do Szko-
ły Podstawowej w Krzyszkowie. Przeka-
zane informacje zostaną spisane i będą 
stanowiły dokumentację historyczną 
naszej miejscowości.Uwieńczeniem hi-
storycznych wędrówek był Festyn „Oca-
lić od zapomnienia”, podczas którego 
gościliśmy średniowiecznych wojów, 
którzy zapoznali zgromadzonych gości 
z historycznymi wydarzeniami w Na-
szej miejscowości, które miały miejsce 
855 lat temu. Okres wojenny i powojen-
ny mogliśmy zobaczyć podczas wysta-
wy fotograficznej „Krzyszkowo daw-
niej Krzyszkowo dziś”. Przejście przez 
historyczną bramę wprowadzało Nas 
w odległe czasy średniowieczne, któ-
rych namiastkę zaprezentowali wojo-
wie w swej osadzie oraz przeprowadzili 
liczne konkursy dla dzieci i dorosłych, 
ale to nie jedyne atrakcje tego festynu. 
Można było skosztować pyszne domo-
we ciasto przygotowane przez miesz-
kanki Krzyszkowa i kiełbaskę z rusz-
tu oraz smaczną grochówkę polecaną 
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Warsztaty edukacji twórczej 
w Sierakowie Między kulturą a naturą

Tradycją stał się coroczny wyjazd do 
Sierakowa naszych gimnazjalistów na 
warsztaty edukacji twórczej. Inicjator-
ką tych działań pozostaje niezmiennie 
p. Małgorzata Sklepik, która i tym ra-
zem zorganizowała trzydniowy pobyt 
w Ośrodku Sportowo-Szkoleniowym 
TKKF-u, gdzie oddawaliśmy się nie tyl-
ko pracy nad wyrażeniem tego, co mie-
ści się „między kulturą a naturą”, ale 
mogliśmy podziwiać uroki przepięk-
nego – mimo zachmurzonego nieba - 
miejsca, na skraju Puszczy Noteckiej. 
Pogoda nie była dla nas łaskawa, ale 
nie stanowi to hamulca dla gorących 
serc naszych gimnazjalistów. Wbrew 
minorowej aurze, nastroje młodzieży 
i nauczycieli były radosne. Z niezwy-
kłym zapałem opowiadaliśmy o zagro-

żeniach uzależnieniami. Każda z grup 
w swoisty sposób opowiadała o proble-
mach alkoholizmu, narkotyków i uza-
leżnieniu od papierosów. Dramatyczne 
sceny, kontrowersyjne tematy porusza-
ne przez młodzież, stały się pretekstem 
do burzliwych dyskusji na temat bra-
ku komunikacji w rodzinach, krót-
kowzroczności młodych ludzi, popa-
dających w rozpaczliwy hedonizm, 
poszukujących chwilowej ucieczki od 
rzeczywistości, które mogą doprowa-
dzić do prawdziwych dramatów. Wi-
dzowie dawali się ponieść emocjom 
bohaterów, w role których gimnazja-
liści wchodzili bez trudu. Nic dziwne-
go, ponieważ większość uczestników 
to aktywnie pracujący w kole edukacji 
twórczej młodzi adepci sztuki filmowej.

Nadrzędnym celem wyjazdu było 
zbadanie przestrzeni „między kultu-
rą a naturą”. 

Czy człowiek jako indywiduum sta-
nowi element natury pojmowanej jako 
system biologiczny? Czy ten żywioł na-
tury ograniczyć może tylko kultura? 
Czy kultura jest sposobem okiełzna-
nia żywiołów atawistycznych, tkwią-
cych w istocie ludzkiej? Najczęściej spo-
tykaną definicją kultury jest pojęcie, 
obejmujące ją jako całość dorobku czło-
wieka, tego materialnego jak i ducho-
wego. Należy jednak uświadomić sobie, 
że natura jest korzeniem kultury du-
chowej jak i materialnej. Doskonałym 
przykładem syntezy kultury i natury 
są wszelkie dzieła sztuki, architektu-
ra budownicza, malarstwo, stanowią-
ce główne składniki naszej kultury wy-
pływające z ludzkiej natury. Jakie jest 
w tym systemie miejsce człowieka? Czy 
antytezą kultury jest natura? Fotogra-
ficzne collage, etiudy teatralne miały 

stanowić próby mierzenia się z tym te-
matem. Wszystkie twórcze wypowie-
dzi były jedynie inspiracją do dalszych 
przemyśleń, burzliwych dyskusji, któ-
re wciąż trwają.

Emocje, jakie towarzyszą wszelkim 
grupowym działaniom twórczym, sta-
ją się niezwykłym doświadczeniem, 
pokonywaniem własnych słabości, 
pretekstem, by mówić o emocjach, by 
dzielić się swoimi spostrzeżeniami, spo-
sobem na nawiązanie nowych znajomo-
ści i relacji. Cały wyjazd, choć wypeł-
niony pracą, okazał się niezapomnianą 
przygodą. Z wielką niechęcią opusz-
czaliśmy Sieraków, gdzie pomimo cięż-
kiej pracy i zmęczenia, doskonale się 
bawiliśmy.

Małgorzata Sklepik  
– organizatorka wyjazdu

Teresa Gazda
Violetta Poturnicka

Katarzyna Pękosz

przez restaurację Pablo. 
Na dzieci czekały również inne licz-

ne atrakcje pod postacią słodkiej waty 
cukrowej, przejazdu na bryczce i kucy-
ku, dmuchanej zjeżdżalni, malowaniu 
twarzy oraz udział w loterii fantowej, 
której główną nagrodą był rower. 

Wspólne biesiadowanie przerwa-
ła burza, która jak się okazało była 
momentem odpoczynku przed zaba-
wą taneczną. Mieszkańcy nie zawie-
dli i po burzy bardzo licznie pojawili 
się na boisku sportowym, aby wspólnie 
z zespołem muzycznym „Akord” z Po-

znania spędzić czas do białego rana. 
Za wspaniałą zabawę wszystkim bar-
dzo dziękuję. 

Uroczystości, które miały miejsce 
w Krzyszkowie mogły odbyć się dzięki 
ogromnemu zaangażowaniu mieszkań-
ców i osób, które wsparły nasze przed-
sięwzięcie. Serdecznie wszystkim bar-
dzo dziękuję.
•	 Wójtowi Gminy Rokietnica Barto-

szowi Derechowi
•	 Biuro Reklamy Metrix – p. G. Pe-

tryka
•	 Gospodarstwo Rolne p. P. Tomczak 
•	 Crisgowa- imprezy, promocje – p. R. 

Goszczyński
•	 Firma Remontowo – Budowlana – 

p. R. Mańczak
•	 Firma Remontowo – Budowlana – 

p. A. Warkocki
•	 Firma Transportowa- p. E. Wierz-

bicki
•	 Firma Transportowa – p. Z. Strugała
•	 Fryzjer Damsko – Męski p. K. Ko-

żuchowska
•	 Hurtownia Rowerów – J. A. Michta
•	 U Kamilka - Cukiernia w Rokietnicy
•	 Maduxx – Serwis Rokietnica ul. 
Rolna 39

•	 NEXX: Reklama, Organizacja Im-
prez, Marketing – R. Goszczyński

•	 Pizzeria Milord w Rokietnicy
•	 Przychodnia Lekarza Rodzinnego 

Consultorio w Rokietnicy
•	 Producent kawy MK CAFE PRE-

MIUM Swadzim ul. Poznańska
•	 Restauracja „Pablo” w Rokietnicy 
•	 Restauracja „Na Widelcu” Poznań 

ul. Marcelińska
•	 SCRIPTUM- Biuro Rachunkowe B. 

Magdziarek
•	 Salon Kosmetyczny Latika- L. Je-

rzyńska
•	 Wynajem namiotów Bankietowych 

– St. Spychała- Szamotuły
•	 WELCO – G.Kotłowski - skład drew-

na w Rokietnicy. 
Również serdecznie dziękuję Pań-

stwu: Antoniewicz, Adam, Bajerlein, 
Bukiewicz, Bieda, Budziak, Bulczyń-
skim, Botta, Chmielewskim, Drozdow-
skim, Grudzińskim, Haufa, Idkowiak, 
Jankowskiej, Karpińskim, Koniecznej, 
Kozłowskim, Koniuszy, Klocek, Kmieć, 
Kurczewskiemu Lossy, Lemańskiemu, 
Muszyńskim, Muszyńskiej, Morzyń-
skim, Nawrockiemu, Nowakowskim, 
Napierała, Piechockim, Pluta, Rychlew-
skim, Ryster, Rajc, Smoczkiewicz, Soł-
tysiak, Strzeleckim, Słomińskim, Sko-
tarczyk, Smolarkiewicz, Szymańskim, 
Simonn, Szymanowskiej, Śliwińskim, 
Świrkosz, Waszyńskim, Wróblewskim, 
Walczak.

Sołtys 
M. Chojnacka
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Wieści z Żydowa

Festyn na „Powitanie lata”
Dnia 29 czerwca 2012 r. na  placu 

przy świetlicy wiejskiej w Żydowie zor-
ganizowano festyn dla dzieci i młodzie-
ży „Powitanie lata”.

Imprezę otworzył o godz. 14:00 Soł-
tys Sołectwa Żydowo – Rostworowo 
p. H. Gapik, witając dzieci, młodzież 
oraz rodziców i opiekunów. Podzięko-
wał również Sponsorom, którzy wspar-
li materialnie i finansowo tę imprezę.

Następnie przystąpiono do najbar-
dziej oczekiwanej przez dzieci i mło-
dzież części festynu poświęconej za-

bawie, konkursom i konkurencjom 
sprawnościowym.

Wśród rozegranych konkuren-
cji były: rzut piłką do kosza, sztafeta 
z jajkiem na łyżce, taniec na gazecie, 
jedzenie jogurtu na czas oraz nowość - 
golenie taty. Konkurencja zabawna, wy-
wołująca wiele śmiechu wśród uczest-
ników i obserwatorów.

W trakcie festynu przybyłym rodzi-
com serwowano placki i pączki oraz 
grochówkę i kiełbasę z grilla. Dzie-
ci korzystały również z dmuchanego 
miasteczka które oferowało zjeżdżal-
nię i skoki na trampolinie. Każdy z dzie-
ci i uczestników  konkursów otrzymał 

słodkie upominki.
W imieniu dzieci i młodzieży podzię-

kowania kieruję do p. Sołtysa H. Gapi-
ka, przedstawiciela rady sołeckiej p. B. 
Słomianowskiego, p. radnego W. Ma-
zurka, ks. proboszcza T. Kokornaczy-
ka za udostępnienie placu, p. T. Świder-
skiego, p. p. P. B.  Okulicz – Kozaryn, 
p. p. Z. J. Wojtasiaków, p. D. Antko-
wiak oraz p. J. Gawrona Restauracja 
„Pod Gruszą”, za wsparcie materialne 
i finansowe: paniom i młodzieży z Ży-
dowa, którzy pomogli przy organiza-
cji festynu oraz p. K. Gapikowi, który 
przygotował oprawę muzyczną.

Wojciech Mazurek

„Bałtyckich” wędrówek ciąg dalszy. Łeba.
W dniu 14-17 czerwca br. została zor-

ganizowana wycieczka w ramach po-
znawania miejscowości wypoczynko-
wych bałtyckiego wybrzeża. Miejscem 
docelowym, po raz trzeci była przepięk-
na miejscowość wypoczynkowa – Łeba.

Początek wycieczki nie nastrajał zbyt 
optymistycznie, pogoda nie była zbyt 
łaskawa, bo obficie padał deszcz i było 
chłodno.

Wyjeżdżający z rokietnickiej bazy, 
autokar wycieczkowy firmy „Rokbus” 
zbierał podróżnych z Kiekrza i Poznania 
oraz Rokietnicy, Kobylnik, Krzyszkowa 
i ruszył do Żydowa, aby zabrać ostatnią 
grupę wycieczkowiczów. Trasa wyciecz-

ki wiodła przez Oborniki, Piłę, Chojni-
ce, Bytów, Lębork do Łeby. W trakcie 
jazdy pogoda na szczęście zaczęła się 
poprawiać. Łeba to przytulne, zadbane 
nadmorskie miasteczko (wielkości Ro-
kietnicy) oferujące bogatą bazę nocle-
gową w domach wczasowych, hotelach, 
pensjonatach, przy których ulokowane 
są liczne punkty, lokale gastronomicz-
ne, restauracje, kawiarnie, smażalnie 
i wędzarnie ryb, serwujące turystom 
bogaty wybór posiłków.

Morskie powietrze oraz  bory sosno-
we pachnące żywicą tworzą specyficz-
ny klimat doceniany przez kuracjuszy 
leczących schorzenia układu oddecho-

wego oraz krążenia.
Przesympatyczni p.p. B.K. Wiśniew-

scy, właściciele 200- letniego domu 
wczasowego „Pod Zegarem” gościli 
po raz trzeci naszą wycieczkę, oferu-
jąc wysokiej jakości usługi noclegowe 
i kulinarne oraz rodzinną atmosferę.

Po rozlokowaniu i skromnym posił-
ku większość uczestników udała się na 
miasto i plażę, aby „zaliczyć” pierwszy 
spacer brzegiem morza.

W piątek po śniadaniu prawie cała 
grupa udała się na wycieczkę do Sło-
wiańskiego Parku Narodowego po-
dziwiać ruchome wydmy. Ten, kto był 
pierwszy raz, przeżył niezapomniane 
chwile, wielkość wydm piaszczystych, 
pustynny „księżycowy” krajobraz oraz 
surowość tego miejsca wzbudzają lęk 
i szacunek do otaczającej nas przyrody.

Na sobotę organizatorzy zaplanowa-

li ognisko. Smaczna kiełbasa i kaszan-
ka przygotowane przez p. Kała na gril-
lu, do tego ogórki małosolne i sałatka 
warzywna smakowały wyśmienicie.

O oprawę muzyczną zadbał kol. P. 
Kiejnich (radny powiatowy) śpiewa-
jąc wspólnie znane utwory. Nazajutrz 
w niedzielę ostatnie spacery, zakupy 
pamiątek, pakowanie bagaży. Krótko 
przed wyjazdem o godz. 15:00 wszy-
scy uczestnicy stanęli do wspólnego 
zdjęcia oraz podziękowali i pożegnali 
właścicieli pensjonatu. Na miejscu by-
liśmy o godz. 21:30. Uśmiechnięte twa-
rze wychodzących z autokaru, świad-
czyły o tym, że wycieczka była udana. 
Podziękowania dla organizatorów p. 
Leszka Spochaczyka, G. Wiśniewskiej, 
Ewy Mazurek, p. Tomka – Kierowcy 
„Rokbusu”.

Wrażenia spisał W. Mazurek
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II PIKNIK RODZINNY „MAMA, TATA I JA” w Sanktuarium w SOBOCIE 
– czyli jak WIELE można zrobić za NIEWIELKIE pieniądze

Dnia 17 czerwca 2012 r. na placu 
przy Sanktuarium w Sobocie odbył się 
II Piknik Rodzinny „Mama, Tata i Ja”. 
Organizatorami pikniku byli: Sank-
tuarium pw. Narodzenia NMP w So-
bocie wraz z Kustoszem – Ks. Krzysz-
tofem Andrzejewskim, Sołtys – Karol 
Dworzański z Radą Sołecką Sobota – 
Bytkowo i Gminny Ośrodek Kultury 
w Rokietnicy.

Mimo, że pogoda przed południem 
płatała figle, to popołudniem wyszło 
niemrawo słońce i o godz. 15.00 rozpo-
częliśmy II Piknik Rodzinny „Mama, 
Tata i Ja” – zorganizowany z okazji Dnia 
Dziecka, Dnia Matki i Dnia Ojca. Ofi-
cjalnego otwarcia dokonali: Ks. Krzysz-
tof Andrzejewski i Przewodniczący 
Rady Gminy – Pan Marian Jakobsze. 
Dochód z pikniku był przeznaczony na 
spłatę renowacji zabytkowego ołtarza 
i słynącego łaskami obrazu Matki Bo-
skiej – Pani Soboty.

Tego dnia na przybyłych Gości, du-
żych i małych, czekało wiele atrakcji. 
Pod okiem profesjonalnego sędziego 
piłki nożnej – odbył się rodzinny tur-
niej w piłkę nożną. Wystartowało 15 
drużyn i rozgrywki były prowadzone 
w systemie turniejowym. Wygrana dru-
żyna zdobyła piłki do nogi i kubecz-
ki. Oprócz tego na dzieci czekał wiel-
ki plac zabaw z karuzelą obsługiwany 
przez firmę Avex. Dzieci miały również 
możliwość podziwiania i robienia sobie 
zdjęć przy najnowszych motocyklach 
wielkopolskiej policji, które przyjecha-
ły na nasz plac. Ciekawostką było, że 
tego dnia Ci policjanci patrolowali tra-
sę z Rokietnicy do Soboty i przyłapali 
25 kierowców przekraczających pręd-
kość na tym odcinku.

Do dyspozycji dzieci były również 
przejażdżki quadem i przejażdżki 
konno.

Około godziny 16.00 odbył się po-
każ ratowniczo – gaśniczy Ochotniczej 

Straży Pożarnej z Golęczewa.

Gminny Ośrodek Kultury w Rokiet-
nicy na placu również miał swoje sto-
isko. Dzięki parafianom otrzymał gips 
budowlany, z którego zostały przygoto-
wane odlewy aniołków i rokietnickich 
słoneczników, które dzieci na placu ma-
lowały farbami pod okiem instruktora 
– Pani Basi Miecznik. Na scenie swo-
je występy miały również podopiecz-
ne Gminnego Ośrodka Kultury w Ro-
kietnicy: Monika Gucwa, Zuzia Nowak 
i Magdalena Górska.

Na scenie również występował ze-
spół el Dorado, który żywiołowo rozpo-
czął cały piknik. W wykonaniu zespołu 
usłyszeliśmy same przeboje najnow-
sze i troszkę starsze. Dla każdego zna-
lazły się hity, które wspólnie z zespo-
łem śpiewał.

Na scenie wystąpił również chór „Dę-
bowy Liść”, który, ze względu na cho-
robę akompaniatora, śpiewał acapella, 
porywając publiczność do wspólnego 
śpiewania, dwa razy przy tym bisując.  

Należy tutaj dodać, że artyści, któ-
rzy wystąpili i uświetnili piknik zro-
bili to bezpłatnie.

Podczas pikniku były rozprowadza-
ne cegiełki na spłatę remontu zabytko-
wego ołtarza i obrazu. Każda cegiełka 
miała drobną nagrodę. Od godziny 18 
były losowane nagrody główne, a wśród 
nich były piękne zabawki, bilety wstę-
pu na zajęcia do Centrum Tenisowego 
Sobota, bony na bezpłatne zajęcia do 
Gminnego Ośrodka Kultury w Rokiet-
nicy, piłki, koszule, sprzęt RTV i AGD 
oraz kosmetyki.

Głodnych nakarmiliśmy pyszną kar-
kówką, szaszłykami, kiełbasą z grilla, 
pajdą ze smalcem i ogórkiem małosol-
nym jak również słodkimi wypiekami 
parafian. Czekały również napoje cie-
płe i zimne.

Piknik przeszedł do historii. Liczy-
my, że w przyszłym roku również nas 
nie zawiedziecie i wspólnie z nami bę-
dziecie świętować. Już dzisiaj zaprasza-
my też do udziału w uroczystym odpu-
ście, który odbędzie 8 września 2012r. 
w naszym Sanktuarium. Zapraszamy 
pielgrzymki z okolicznych parafii i nie 
tylko – jak się bowiem okazuje, odwie-
dza nas ich coraz więcej (m.in. z Pozna-
nia i Obornik).

Na koniec chcielibyśmy podziękować 
wszystkim parafianom, którzy włączy-
li się w przygotowanie tego pikniku, 
a w szczególności Radzie Sołeckiej, Pa-

nom Tomaszowi Orłowskiemu i Jaro-
sławowi Kapuście za dopilnowanie po-
rządku podczas pikniku. Dziękujemy 
strażakom z Golęczewa za wspaniały 
pokaz i wielu sponsorom: Delikatesom 
34 z Rokietnicy, Centrum Tenisowemu 
Sobota, Firmie „Pagwa” – Aneta Gra-
bańska – Bytkowo, Firmie „ELTECH” 
z Bytkowa, Firmie „DOMEX” z Bytko-
wa, Firmie „BUD-REM-PRINT” z Paw-
łowic, Cukierni – Kawiarni „Ciacho” 
z Rokietnicy, Państwu Zuzannie i Ma-
rianowi Jakobsze z Soboty, Panu Piotro-
wi Mucha z Bytkowa i Państwu Annie 
i Piotrowi Krahel z Bytkowa. 

Z chęci podarowania siebie drugie-
mu człowiekowi zaistniał nasz piknik. 
Włączyli się w to sponsorzy, Rada Sołec-
ka pokazując, jak można zrobić wielką 
rzecz niewielkim nakładem.

Szanowni Państwo Sołtysi bierzcie 
przykład z naszego sołtysa, który szu-
kał sponsorów u przedsiębiorców, a nie 
w placówkach, które działają z funduszy 
publicznych. Instytucje publiczne włą-
czyły się w organizację i kto był może 
stwierdzić, że ten piknik był jednym 
z lepszych pikników w naszej Gminie.

Parafianka
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1 września 2012 r. „Rokietnicki Rumpuć”… 
i wszystko nabiera nowego znaczenia.

»» atmosferyczny – o niepowtarzal-
nym, charakterystycznym dla da-
nego miejsca i czasu klimacie

»» bestsellerowy – przygotowany z naj-
wyższej jakości warzyw (nie tylko 
selerów )

»» chochlikowy – nalewany chochlą
»» detaliczny – dopracowany w naj-

drobniejszym szczególe
»» eventualny – wydarzenie o wyjąt-

kowym znaczeniu w Wielkopolsce
»» fantastyczny – stykający na rodzin-

nym plenerze fanów kulinarno- kul-
turalnej biesiady

»» garncarski – gotowany w jednym, 
OGROMNYM garnku

»» huczny – buzujący emocjami, wrza-
wą i doskonałą zabawą

»» ideowy – geniusz zawarty w pro-
stocie idei

»» jadowity – przesmaczny, tylko go jeść
»» kameralny – budzący medialne za-

interesowanie
»» lekkomyślny – relaksujący, pozwa-

lający oderwać się od szarej rzeczy-
wistości

»» ładniuchny – fantastycznie pachnący
»» melonowy – gwarantujący zawsze 

nowe i świeże doznania muzyczne
»» nagminny – nierozerwalnie zwią-

zany z Gminą Rokietnica
»» obiektywny – bardzo fotogeniczny
»» pajdokratyczny – serwowany 

z kromką pysznego chleba
»» rekultywacyjny – ukazujący, jak 

w nowoczesny sposób kultywować 
tradycję

»» sielankowy – się leje z typowo wiel-
kopolską gościnnością i otwartością

»» terenowy – absolutnie i całkowicie 
w plenerze

»» ukartowany – na stałe goszczący 
w menu lokalnych restauracji

»» wnikliwy – błyskawicznie się wchła-
nia, krzepiąc i dodając wigoru

»» X - kobiecy
»» Y - męski
»» zagadkowy – bawi i zagaduje intry-

gującą konferansjerką

„Rokietnicki Rumpuć” to jed-
nak również alfabet dobrze zna-
nych i lubianych „staroci”:

»» a, jak Agroturystyka - Państwo Bar-
bara i Maciej Kortusowie wraz z uro-
czym światem zwierząt

»» b, jak „Bajeczka”, czyli artystyczne 
popisy najmłodszych mieszkańców 
Gminy Rokietnica

»» c, jak CSWL - Centrum Szkolenia 
Wojsk Lądowych

»» d, jak deszcz, który w tym roku nie 
spadnie  A tak zupełnie poważnie, 
to „d”, jak „Delikatesy 34”

»» e, jak eurobungee i tysiąc innych 
atrakcji dla milusińskich

»» f, jak fotograficzny – konkurs, wspie-
rany przez Hurtownię Elektryczną 
ELTECH SP. z o.o., który rozstrzy-
gniemy tradycyjnie w trakcie im-
prezy

»» g, jak… hmmm… oczywiście! GAR-
NEK

»» h, jak Harley Davidson, czyli nieza-
wodna drużyna nowoczesnych ryce-
rzy na żelaznych rumakach

»» i, jak informacja, której zawsze moż-
na szukać u przemiłych urzędniczek 
w namiocie Organizatora

»» j, jak jedzenie, którego z całą pewno-
ścią będzie pod dostatkiem…

»» k, jak konkursy: na potrawę 
biesiadną o Tytuł „Cho-
chli Gminy Rokietnica”, 
na najpiękniejsze stoisko 
sołeckie, „Sołeckie Potycz-
ki”, którym partneruje Stowarzysze-
nie Rokietnica 2000, i wiele innych

»» l, jak loteria fantowa, czyli szczęściu 
trzeba pomagać i wypełnić kupon

»» ł, jak łakocie - świeże i pyszne, tylko 
z PIEKPOLU

»» m, jak moda, czyli porywający po-
kaz Firmy SHARK

»» n, jak naklejki, czyli jubileuszowa 
pamiątka od Natalii Sp. z o.o.

»» o, jak orkiestra dęta – czy trzeba 
dodawać więcej?

»» p, jak „Pod Spodem”, czyli Kabaret 
Do Zadań Specjalnych

»» r, jak… a właśnie nie, nie rumpuć, 
niespodzianka  r, jak Rokita, któ-
ry trochę w tym roku namiesza…

»» s, jak Stowarzyszenie Emerytów 
i Rencistów „Pod Kasztanem” z Cere-
kwicy, czyli wiek dojrzały z dystan-
sem i humorem

»» t, jak taniec… po prostu taniec 
»» u, jak Uczniowskie Kluby Sportowe, 

czyli efektowny pokaz sprawności 
i zręczności

»» w, jak WORD – Wojewódzki Ośrodek 
Ruchu Drogowego w Poznaniu i ak-
cja „Bądźmy bezpieczni na drodze”, 
rzecz jasna w kooperacji z Komendą 
Miejską Policji w Poznaniu, Rokiet-
nickim Stowarzyszeniem Rozwoju 
„Idea, Człowiek, Przyszłość”, Ośrod-
kiem Szkolenia Kierowców Małgo-
rzaty i Andrzeja Żebrowskich i ASO 
TOYOTA Ukleja

»» x, jak xiężyc, z którym pożegnamy 
piąty „Rokietnicki Rumpuć”

»» y, jak „yyy… zapomnieliśmy wspo-
mnieć o PARADZIE placówek oświa-
towych Gminy Rokietnica”!

»» z, jak „za Stacją BLISKA w Rokiet-

nicy” – stała miejscówka 
lokalnego pleneru

Do tej pory zamieszaliśmy w „Ro-
kietnicki Rumpuć” 2012:
1.	 „Delikatesy 34” z Rokietnicy (www.

delikatesy34.pl)
2.	 Natalii Sp. z o.o. z Rokietnicy 

(www.natalii-rolldruk.pl)
3.	 Kompania Piwowarska S.A. (www.

kp.pl)
4.	 Wyższa Szkoła Hotelarstwa 

i Gastronomii w Poznaniu (www.
wshig.poznan.pl)

5.	 Hurtownia Elektryczna ElTech Sp. 
z o.o. z Bytkowa (www.eltech-po-
znan.pl)

6.	 Wojewódzki Fundusz Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wod-
nej w Poznaniu

7.	 Powiat Poznański (współpraca 
w ramach projektu „Naturalnie 
dookoła Poznania” promującego 
produkty turystyczne powiatu po-
znańskiego, w tym NASZ RUM-
PUĆ!!!)

8.	 World Wide Recycling Sp. z o.o. 
(www.worldrecycling.pl)

9.	 Drukarnia PDP POLIDRUK z Mro-
wina (www.pdpdruk.pl)

10.	 Piekarnia Piotr Łakomy z Rokiet-
nicy (Rokietnica, ul. Golęcińska 2)

11.	 Piekarnia PIEKPOL Sp. j. z Pozna-
nia (Poznań, ul. Człuchowska 8a)

12.	 T.P.B.U. Telf Wojt z Poznania 
(www.telfwojt.pl)

13.	 Zakład Usług Komunikacyjnych 
„ROKBUS” Sp. z o.o. z Rokietnicy 
(www.rokbus.com.pl)

14.	 Przedsiębiorstwo Usług Komunal-
nych Sp. z o.o. z Rokietnicy (www.
puk.com.pl)

15.	 Hurtownia SHARK z Poznania 
(www.shark.com.pl)

16.	 Ośrodek Szkolenia Kierowców, 
Małgorzata i Andrzej Żebrowscy, 
Cerekwica (Cerekwica, ul. Piasko-
wa 30)

17.	 Clipper Sp. z o.o. z Chludowa 
(www.clipper.com.pl)

18.	 ASO TOYOTA Tadeusz Ukleja, Su-
chy Las (www.toyota-ukleja.pl)

19.	 Stacja benzynowa „Bliska”, Rokiet-
nica (Rokietnica, ul. Szkolna 18, 
www.orlen.pl)
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20.	 Kwiaciarnia „Bratek”, Marta Wo-
jewoda – Rubak, Rokietnica (Ro-
kietnica, ul. Kolejowa 2)

21.	 P.W. SUNEX z Rokietnicy (Rokiet-
nica, ul. Szkolna 15)

22.	 Cukiernia „U Kamilka”, Artur Li-
siak, Rokietnica (Rokietnica, ul. 
Gminna 1)

23.	 Restauracja „Biesiadna”, Piotr Gra-
biak, Cerekwica (www.biesiadna.com)

24.	 Restauracja „Jaśkowa Zagroda”, 
Elżbieta Wilczyńska, Napacha-
nie (www.cubana.pl)

25.	 Restauracja „Pod Gruszą” Józef Ga-
wron, Rokietnica (www.podgru-
szarokietnica.pl) 

26.	 Restauracja „Pablo” Joanna Utecht, 
Rokietnica (www.pablorestaura-
cja.pl)

27.	 Restauracja „Przystań” Roman 
Kałużny, Mrowino (www.przy-
stan.ese.pl)

28.	 Akademia Bilardowa z Rokietnicy 
(www.radoslawbabica.pl)

29.	 VIVENDUM, Promocja zdrowego 
stylu życia i właściwego odżywia-

nia (www.vivendumstyl.pl)
30.	 Team Works, Piotr Szatkowski 

z Rokietnicy (www.teamworks.pl)
31.	 Rolniczo – Sadownicze Gospodar-

stwo Doświadczalne z Przybrody 
(www.up.poznan.pl/przybroda)

32.	 Gminne Stowarzyszenie Rokiet-
nica 2000 (http://rokietnica.pl/pl/
gminne_stowarzyszenie_rokietni-
ca_2___.php)

33.	 Rokietnickie Stowarzyszenie Roz-
woju „Idea, Człowiek, Przyszłość” 
(www.stowarzyszenie-rokietni-
ca.pl)

Wszystkich chcących namieszać 
nadal serdecznie zapraszamy do 
współpracy. 

KONTAKT:
Katarzyna Filipowiak – Łuczyńska
Referat Organizacyjny i Promocji Urzę-
du Gminy w Rokietnicy
ul. Golęcińska 1, pok. 20
tel. (61) 89 60 619, e-mail: katarzyna.
filipowiak@rokietnica.pl

Rumpuć – jubileusz
2008 r.

2009 r.

2010 r.

2011 r.

Wołał nas uczty czas  i gitary skoczny bas…

Na przekór wiatrom  
i słocie

Rokietnicki Rumpuć  
– czyli jak znaleźć się 

w spisie rzeczy ulubionych 
każdego Wielkopolanina

My name is… RUMPUĆ. ROKIETNICKI RUMPUĆ.

DLA NIECIERPLIWYCH - WYCIĄG 
Z „RUMPUCIOWEGO ABECADŁA”:
•	 Adres: Plac za Stacją „BLISKA”, skrzyżowanie ulicy 

Trakt Napoleoński z ulicą Szkolną w Rokietnicy
•	 Dzień: 1 września 2012 roku
•	 Godzina: start o 11.00
•	 Honorowy Patronat: Wojewoda Wielkopolski, Mar-

szałek Województwa Wielkopolskiego, Starosta Po-
znański, Wójt Gminy Rokietnica, Rektor Uniwersytetu 
Przyrodniczego w Poznaniu, Kanclerz Wyższej Szkoły 
Pedagogiki i Administracji im. Mieszka I w Poznaniu, 
Rektor Wyższej Szkoły Hotelarstwa i Gastronomii w 
Poznaniu, Prezes Wielkopolskiej Izby Rzemieślniczej 
w Poznaniu

•	 Koncert wieczoru: MEZO!!!
•	 Media: Telewizja Polska S.A. Oddział w Poznaniu, 

Radio „Merkury” S.A. Rozgłośnia Polskiego Radia 
w Poznaniu, „Głos Wielkopolski”, „Rokickie Wiado-
mości”, WTK, epoznan.pl

•	 Organizator: Referat Organizacyjny i Promocji Urzę-
du Gminy w Rokietnicy

Szczegóły – już wkrótce w ulotce!  www.rokietnica.pl
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Co słychać u Przyjaciół „RUMPUCIA”?  

Wiadomości z Wyższej Szkoły Hotelarstwa 
i Gastronomii w Poznaniu

Tym, co wyróżnia WSHiG spośród 
innych szkół prowadzących za-
jęcia w ramach  kierunku Tury-

styka i Rekreacja jest bogaty program 
zajęć praktycznych, które uzupełniają 
wiedzę teoretyczną. Najbardziej atrak-
cyjną formą zdobywania umiejętności 
praktycznych jest udział w zagranicz-
nych stażach, które można odbywać 
podczas obowiązkowych praktyk za-
wodowych w obiektach hotelarskich 
i gastronomicznych w całej Europie. 
Dzięki tym wyjazdom, studenci zdo-
bywają doświadczenie zawodowe nie-
zwykle cenione przez przyszłych pra-
codawców. Nie bez znaczenia są także 
kompetencje językowe nabyte w na-
turalnym środowisku, dzięki którym 
absolwenci WSHiG czują się swobod-
nie w kontaktach z cudzoziemcami. Te 
niewątpliwe korzyści wzmacnia jeszcze 
fakt, iż wszystkie odbywane staże gwa-
rantują zakwaterowanie, wyżywienie, 
opiekę ze strony Uczelni oraz wyna-
grodzenie. Dzięki temu studenci jesz-
cze w trakcie nauki mogą uzyskać peł-
ną niezależność finansową i odciążyć 
domowe budżety. 

Trzeba dodać, iż oprócz wynagro-
dzenia świadczonego przez pracodawcę 
można się również ubiegać o dofinanso-
wanie odbywanych staży zagranicznych 
w ramach unijnego programu Erasmus 
LLP. Jako beneficjent tego programu 
WSHiG  zdobyła pozycję  niekwestiono-
wanego lidera. Na 133 wyższe uczelnie 
wysyłające swoich studentów na zagra-
niczne staże poznańska szkoła znajdu-
je się od lat na pierwszym miejscu wy-
przedzając uczelnie publiczne, takie jak 
Uniwersytet Warszawski, Uniwersy-
tet Jagielloński, Politechnika i Uni-
wersytet Wrocławski czy UAM w Po-
znaniu. Świadczy o tym kwota ponad 
320 000 euro, które swoim studentom 
Uczelnia przekazała w bieżącym roku 
akademickim.  

O tym, że PODRÓŻE KSZTAŁCĄ, 
jak głosi hasło reklamowe Uczelni nie 

trzeba przekonywać studentów, którzy 
w tym roku brali udział w międzyna-
rodowych konkursach kulinarnych. 
Nasi studenci z sukcesem uczestni-
czyli w Międzynarodowych Mistrzo-
stwach o Puchar Kremla w Moskwie 
skąd przywieźli 4 brązowe medale, 2 
dyplomy i 5 miejsce w ogólnej klasy-
fikacji Dużego Pucharu Kremla na 20 
krajowych i regionalnych zespołów z ca-
łego świata. W III Międzynarodowym 
Festiwalu Kulinarnym „The Pearl of the 
Sea”, w którym wzięło udział ponad 200 
kucharzy z całej Europy studenci zdo-
byli cztery złote, sześć srebrnych i czte-
ry brązowe medale w konkurencjach 
dedykowanych daniom z ryb, drobiu, 
jagnięciny i  makaronu. Szczęście do-
pisało również delegacji WSHiG na II 
Międzynarodowym Festiwalu Sztuki 
Kulinarnej na Ukrainie, gdzie do tro-
feów zdobytych w roku akademickim 
2011/2012 dołączyły trzy złote medale 
w kategorii Black Box oraz dwa srebr-
ne i dwa brązowe w konkurencjach in-
dywidualnych. Wreszcie na ostatnim 
konkursie tego sezonu, X Międzyna-
rodowych Mistrzostwach Kulinarnych 
w Turcji, delegacja poznańskiej Uczel-
ni zdobyła kolejnych jedenaście medali. 
Sukcesem zakończył się również udział 
WSHiG w konkursie „Original Flavor. 
The Mediterranean Essence” w ramach 
kampanii promującej produkty spo-
żywcze posiadające unijne oznacze-
nia geograficzne, do której Uczelnia 
została zaproszona przez Minister-
stwo Rolnictwa Królestwa Hiszpanii. 
Kampania była prowadzona równolegle 
w Niemczech i Danii, a główna nagro-

da w postaci sześciotygodniowego sta-
żu w restauracji Casa Jose w Aranjuez 
w Hiszpanii, posiadającej gwiazdkę Mi-
chelin’a oraz dwa słońca Repsol Guide 
przypadła studentowi I roku WSHiG, 
Michałowi Krzysiakowi. Wszystkie te 
wyróżnienia ogromnie cieszą Rektora, 
dr. Romana Dawida Taubera:

- Dzięki tym wyróżnieniom przy-
znawanym przez niezależne między-
narodowe gremia zyskaliśmy pew-
ność, ze nasza oferta edukacyjna 
daje studentom możliwość rozwi-
jania ich autentycznych talentów. 
Nagrody zdobyte w prestiżowych 
konkursach już w tak młodym wie-
ku stają się dla nich przepustką do 

światowej kariery. Kiedy niemal 
20 lat temu zakładałem pierwszą 
w Polsce wyższą uczelnię o profilu 
gastronomiczno-hotelarskim mia-
łem za sobą doświadczenie współ-
uczestnictwa w tworzeniu podobnych 
placówek w całej Europie. Było dla 
mnie priorytetem, aby polska mło-
dzież miała takie same warunki stu-
diowania, jakie widziałem na naj-
lepszych światowych uczelniach i w 
instytutach kulinarnych. Jestem głę-
boko przekonany, że nauka w murach 
tej Uczelni oprócz rzetelnego przygo-
towania do przyszłego zawodu może 
stać się fascynującą przygodą pełną 
inspiracji na przyszłe, dorosłe życie.
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GMINA ROKIETNICA W KWIATACH I ZIELENI Czerwcowa wizyta w królewskich ogrodach naszych mieszkańcówHortensje, powojniki, lilie, nagietki, naparstnice, rozgrzane w słońcu pach-nące wiciokrzewy, kompozycje wiecznie zielonych iglaków i  inne roślinne cuda podziwiała „urzędowa” komisja oceniająca, w swym kolejnym w tym roku objeździe, ogrodowe królestwa naszych mieszkańców. Skąpane w bla-skach upalnych promieni zadziwiały kolorytem, nietuzinkową kompozy-cją, zaskakującymi rozwiązaniami architektonicznymi wykorzystującymi naturalne kompleksy, jak i te, „skojarzone” wprawną ręką ogrodowych pa-sjonatów. Były też dowodem pieczołowitości i starannej troski zdolnych, ale i bardzo pracowitych hobbystów. Czy może być wdzięczność większa niż ta odpłacona w zamian przez na-turę? Kto posiada choćby najmniejszy skrawek ogrodu, który po prostu ko-cha – przytaknie bez chwili wahania, wdzięczny za każdą chwilę spędzaną w jego zaciszu.
 Dla wątpiących – fotoreportaż z zachętą do inspiracji i udziału w naszym plebiscycie. Nagrodą, oprócz corocznej niespodzianki dla wszystkich, jest bezcenne przyrodnicze piękno, za które szczególnie wdzięczna jest… ple-biscytowa komisja.

D.P.   
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Ludzie,
których nie wolno zapomnieć

„Dla tych prostych ludzi, wśród których wzrastałem 	
pomoc wzajemna była równie oczywista jak oddychanie i bicie serca” 

(Stefan Stuligrosz)

Byłem uczniem DRUHA  
epitafium dla profesora Stefana Stuligrosza 
(1920-2012)

Jego zdolność wpajania pewnych 
prawd, zasad postępowania, zaszczepia-
nia muzycznej pasji, wynikała z niezwy-
kłego autentyzmu. Druh potrafił i wie-
dział jak przekazać nam swoją miłość 
do chóralnego śpiewu i pewną trudną 
do zdefiniowania kulturę bycia opar-
tą na magnetyzującej sile osobowości. 
Włączeni i zaproszeni do tego ciekawe-
go świata przesiąkaliśmy i wchodzili-
śmy do niego cali – pozostając w tym 
niezwykłym kręgu na całe życie. Jak on 
sam - zauroczony onegdaj chórem ka-
tedralnym ks. Wacława Gieburowskie-
go, wypełniającym śpiewem kościoły 
przedwojennego Poznania, pielęgnują-
cym z lubością tradycję sięgającą swymi 
korzeniami czasów odrodzenia.  

Profesor Stefan Stuligrosz nie miał 
zostać muzykiem – ojciec zaplanował 
dla niego karierę kupiecką. Jego mi-
łością był jednak śpiew zapamiętany 
z domowych wykonań matki i babci, 
przede wszystkim zaś z katedralnego 
chóru ks. Wacława Gieburowskiego, 
którego najpierw jako członek, a póź-
niej wyznaczony ręką internowanego 
przez Niemców Mistrza, dyrygent, oka-
zał się najwierniejszym spadkobiercą. 
Ćwicząc w konspiracji po domach pry-
watnych i występując w tolerowanym 
przez Niemców wymiarze w koście-
le na poznańskim Łazarzu, przepro-
wadził przedwojenne „Słowiki” przez 
lata okupacji. Powracając z GG ks. Wa-
cław Gieburowski był przekonany, że 
jego chór już nie istnieje. Jakież było 
jego zdziwienie, gdy którejś niedzieli 
odprawiając mszę w kościele Zmar-

twychwstańców, usłyszał śpiew swo-
ich „Słowików”, prowadzonych przez 
młodego, niedoszłego kupca. Czy przed 
swoją śmiercią mógł mianować innego 
niż on następcę?
W 1945 już oficjalnie Stefan Stu-

ligrosz założył więc Chór Chłopięco
-Męski im. Wacława Gieburowskiego 
(„Poznańskie Słowiki”) i został jego kie-
rownikiem artystycznym i dyrygentem. 
Związany  z kościołem, znalazł się na 
„czarnej liście” komunistycznej inkwi-
zycji, która nakazała jego likwidację. 
Pomógł fortel Zdzisława Śliwińskie-
go, ówczesnego dyrektora Filharmo-
nii Poznańskiej, który przygarnął Dru-
ha i jego śpiewającą kompanię pod swe 
opiekuńcze skrzydła . Od 1950, pozor-

nie wyrwany z katedralnej tra-
dycji, zaczął swą działalność 
jako Chór Chłopięcy i Męski 

Filharmonii Poznańskiej „Poznańskie 

Słowiki”.  Nikt nie miał jednak żadnych 
problemów z jego identyfikacją i bez-
błędnie odczytywał jego tożsamość. 

Jego scheda to ponad 2000 rzesza 
wykształconych śpiewaków skupio-
nych nie tylko w „Poznańskich Słowi-
kach”, ale i innych chórach, które zało-
żył, w tym zagranicznych - chociażby 
na Litwie.

Przypominał nam wytrwale i kon-
sekwentnie, że należy być przyzwoitym 
i bardzo ciężko pracować. Jego znane 
powiedzenie brzmiało –„ inteligent-
nemu chłopcu mówi się tylko raz”. 
A przecież nikt z nas nie chciał za nie 
inteligentnego – tym bardziej w jego 

oczach  - uchodzić.
Nauczył nas pracy w zespole i in-

dywidualnej odpowiedzialności za jej 
ostateczny wynik. Nigdzie bardziej jak 
w chórze nie ma się takiej tego świa-
domości  - złe wykonanie jednego chó-
rzysty potrafi zniweczyć wysiłek wie-
logodzinnych prób i starań wszystkich 

pozostałych. Druh nauczył nas także 
podzielności uwagi – czytanie nut z jed-
noczesną obserwacją poleceń dyrygenta 
i tego, co robią koledzy, wreszcie utrzy-
manie kontaktu z publicznością, wy-
maga koncentracji i jakby bezwiednej 
koordynacji zmysłów niedostrzegalnej 
właściwie dla obserwatora . Gdy patrzę 
po latach na kolegów z chóru, własnych 
braci – śpiewaliśmy bowiem  u Druha 
we czwórkę - trudno nie odnieść noszo-
nego z dumą wrażenia, o okazywanej 
innym i sobie nawzajem przyzwoito-
ści, wyniesionej z rodzinnego domu, 
ugruntowanej i wzbogaconej o klasycz-
ne wychowanie w szkole i niezapomnia-

ną atmosferę chóru Profesora 
Stuligrosza. 

Moje wielkie szczęście po-
legało na tym, że drogi ma-
łego chłopca skrzyżowały się 

ze ścieżką wielkiego człowieka, choć 
oczywiście wchodząc w szeregi chóru 
w wieku niespełna 8 lat nie mogłem 
zdawać sobie z tego sprawy. Po latach 
wygląda to jak bakcyl, swego rodzaju 
choroba, która od każdej innej ułom-
ności różniła się tym, że z niej po pro-
stu nie zamierza się wyleczyć.

„Stawiłem sobie pomnik trwalszy niż ze spiżu.
Od królewskich piramid sięgający wyżej; (…)”

„Nie wszystek umrę, wiele ze mnie tu zostanie
Poza grobem. Potomną sławą zawsze młody,
Róść ja dopóty będę, dopóki na schody
Kapitolu z westalką cichą kapłan kroczy. (…)”
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Moja przygoda, a właściwie trwa-
jący do dziś dnia związek z chórem, 
nie była przypadkiem, choć to przypa-
dek stał się jej początkiem. Do szkoły 
podstawowej przy ul. Św. Marii Mag-
daleny, w której się uczyłem, przyszedł 
młody człowiek – nie wiedziałem wte-
dy, że to był Druh. Wchodził na lek-
cje w kolejnych klasach i zapraszał na 
zajęcia śpiewu chóralnego do kościo-
ła pw. Wszystkich Świętych na Grobli. 
Pociągała mnie wtedy nie magia chóru 
katedralnego ks. Gieburowskiego kon-
tynuowana przez Stefana Stuligrosza - 
zwyczajnie nie byłem jej świadom - ale 
umiłowanie śpiewu, które w moim ro-
dzinnym domu towarzyszyło właściwie 
każdej chwili. 

Pamiętam pierwsze przesłuchanie, 
które  było bardzo krótkie – Druh wy-
stukał jakiś rytm, który trzeba było po 
nim powtórzyć, kazał zaśpiewać jakąś 
frazę, nawet nie piosenkę, po czym 
krótko oznajmił – przyjdziesz na sol-
feż. Z naszego rodzinnego podwórka, 
oprócz czwórki braci Rutkowskich, do 
chóru zostało przyjętych jeszcze czwo-
ro innych chłopaków. Bogaci we wspól-
ne wspomnienia znamy i lubimy się po 
dziś dzień. Kiedy zastanawiam się nad 
siłą łączących nas więzi myślę, że w du-
żej mierze miała swe źródło w umie-
jętności, a właściwie darze dobierania 
ludzi. Cechą charakterystyczną chóru 
chłopięcego, ze względu na przecho-
dzoną około 13. roku życia mutację, jest 
duża rotacja – możliwość śpiewu ogra-
nicza się z tej racji średnio do trzech lat, 
choć mnie osobiście dane było śpiewać 
aż sześć. Mimo tego jednak nasz chór 
nigdy nie był zbiorem ani przypadko-
wym, ani specjalnie wyselekcjonowa-
nym w oparciu o jakąś z góry przyjętą 
wyjątkowość – na przykład pochodze-
nie. Swoją obecność w nim – możli-

wość śpiewania pod kierunkiem Druha, 
uznawaliśmy za swego rodzaju wyróż-
nienie, zwłaszcza w trudnych latach po-
wojennych. To była w pewnym sensie 
przepustka do innego świata, któ-
ry przestawał być biedny, zniszczony 
wojną, głodny, smutny. 

Dzięki doskonałym umiejętno-
ściom pedagogicznym profesora Stu-
ligrosza, niezwykle wymagającego 
i konsekwentnego w dążeniu do celu, 
zyskiwaliśmy wiarę i nadzieję w sens 
ciężkiej pracy, żmudnych ćwiczeń, sys-
tematycznego doskonalenia. Nierzad-
ko surowy, potrafiący podnieść głos, 
umiał za chwilę przytulić i pochylić 
się z troską. Mówiono, że był apodyk-
tyczny. Dyrygent 60-cio, 80-cio osobo-

wego chóru, dbający o dys-
cyplinę i właściwy poziom 
pracy, musi być stanowczy 
– podobny w pewnym sen-

sie do dowódcy, od którego podwład-
ni, obok szacunku i partnerstwa, mimo 
wszystko spodziewają się zdecydowa-
nia i właściwych, „po męsku” podję-
tych, decyzji.

W kierowanym przez siebie chórze 
wprowadził harcerskie wzory wycho-
wania. Wpajał w nas potrzebę samodo-
skonalenia, życia bez nałogów, kiero-
wania się honorem, odwagą, miłością 
Ojczyzny. Jednak oprócz pewnej re-
zerwy niezbędnej w układzie uczeń – 
mistrz, chórzysta – dyrygent, naszym 
pozornie  zdystansowanym relacjom 
towarzyszyła bliskość – pewna fami-
liarność. W dużej mierze wynikała ona 
z możliwości zwracania się do Profe-
sora  za pomocą słowa DRUH, które, 
wprowadzone zresztą przez samego 
Stefana Stuligrosza, było dla nas, kil-
kunastoletnich chłopców, swego rodza-
ju nobilitacją, pozwalającą postrzegać 
go jako dowódcę, ale i kompana, suro-
wego recenzenta, ale i wyrozumiałego 
człowieka, towarzyszącego, oddanego, 
zatroskanego o naszą codzienność, po-
trafiącego w zwykłym odruchu serca 

oddać, jak kiedyś mnie, własne buty je-
śli pojawiła się taka potrzeba. 

Pamiętam czas, kiedy Profesor był 
rektorem Akademii Muzycznej w Po-
znaniu. Zadzwoniłem pewnego dnia 
do niego zwracając się za pomocą ofi-
cjalnego zwrotu – Jego Magnificencjo. 
Z rozbrajającą szczerością odpowiedział 
wtedy – „Janusz, na miłość Boską, 
jak ty się do mnie zwracasz. Prze-
cież jesteś jednym z moich najstar-
szych chórzystów, obaj mamy siwe 
włosy – mów mi po imieniu”. Choć 
długo nie umiałem tego zrobić – trakto-
wałem ten prosty gest jako dowód naj-
większej przyjaźni, której siłę i znacze-
nie odczuwam do dziś. 

Zastanawialiśmy się długo w gronie 
Kompanii Druha Stuligrosza, zawiąza-
nej spośród najstarszych uczniów Pro-
fesora, jak to będzie, gdy go zabraknie. 
Kiedy słabnąc z dnia na dzień fizycz-
nie odszedł, ciągle czujemy jego obec-
ność – on z nami po prostu jest. I to 
nie tylko jako twórca i najwierniejszy 
członek ukochanego chóru, ale właśnie 
jako nasz DRUH, członek ciągle funk-
cjonującej drużyny.  

Pozostał w nas, ze swą wielką mą-
drością, umiłowaniem do śpiewu i chó-
ralistyki, klasycznym, bardzo wy-
magającym modelem wychowania 
i zachowania, nacechowanym jednak 
wielką tolerancją dla innych i konse-
kwentnym krytycyzmem wobec same-
go siebie. Nauczył nas odpowiedzial-
ności i wytrwałości – otworzył głowy, 
rozbudził ciekawość, uwrażliwił na 
piękno. O sile jego osobowości i wiel-
kim uznaniu świadczą oczywiście naj-
wyższe odznaczenia państwowe, tytuły, 
wyróżnienia, czołowe miejsca w naj-
bardziej prestiżowych rankingach. Jed-
nak prawdziwie ludzki wymiar, ceniony 
przez Druha najwyżej, ma chociażby to, 
że na jego 90-te urodziny w poznańskim 
kościele Wszystkich Świętych przy Gro-
bli zaśpiewało aż siedem chórów, które 
przecież w takim wymiarze niełatwo 
zgromadzić w jednym czasie i miejscu. 

Istnieje przekonanie, że o ludziach, 
którzy odeszli należy mówić albo do-
brze albo nic. W przypadku Profesora 
Stuligrosza można tylko, albo aż, po 
prostu mówić. Każde wartościowanie, 
najbardziej subiektywna ocena odsłania 
nieprzeciętność. O charyzmie sięgającej 
niebieskiej wstęgi Orderu Orła Białego, 
otwierającej drzwi, przełamującej że-
lazne kurtyny wszelkich fanatyzmów, 
tkwiącej głębokimi korzeniami w tym 
co Wielkopolskie, wiernej tradycji kate-
dralnej chóralistyki przekazanej przez 
wielkich poprzedników, odpowiedzial-
nej, wymagającej. Oby zaraźliwej i nie-
przemijającej. Zgodnej z testamentem 
Profesora, kontynuowanej i przekazy-

wanej przez ukochany chór „Poznań-
skich Słowików”.  

„Zgodnie z wolą prof. Stefana 
Stuligrosza, powierzyłem obowiąz-
ki kierownika artystycznego Chóru 
Chłopięcego i Męskiego Filharmonii 
Poznańskiej „Poznańskie Słowiki” 
Maciejowi Wielochowi.  Artysta ten 
od dzieciństwa związany był z Chó-
rem Stefana Stuligrosza, którego był 
śpiewakiem, solistą, asystentem dy-

rygenta i II dyrygentem. 
Maciej Wieloch - ab-

solwent poznańskiej Aka-
demii Muzycznej, której jest wykła-
dowcą, był też chórmistrzem oraz 
dyrygentem Teatru Wielkiego w Po-
znaniu. Z zespołem tym przygoto-
wał wiele premier i koncertów, pro-
wadził także spektakle tego zespołu 
poza granicami Polski” 2. 

Czego po śmierci Profesora będzie 
brakować mi najbardziej? Oprócz to-
warzystwa wielkiego Człowieka, Przy-
jaciela i nietuzinkowego Druha, przede 
wszystkim ręki Dyrygenta, którego pa-
miętać będę z wyjątkowego wykonania 
„Już się zmierzcha” Wacława z Szamo-
tuł. Pianissimo kilkudziesięciooso-
bowego chóru brzmiało pod jego kie-
runkiem zawsze jak zniewalająca siła 
wyciskająca łzy wzruszenia. Bez pato-
su i nadęcia. Kojąco śpiewnie. Pięknie. 

Wspomnień Janusza Rutkowskie-
go, jednego z najstarszych i najwier-
niejszych chórzystów Druha Stuligro-
sza, pomysłodawcy i wspólorganizatora 
Stowarzyszenia Kompania Druha Stu-
ligrosza, skupiającego członków i przy-
jaciół chóru, kultywującego jego trady-
cję - także czy nie, w ramach głoszonej 
śpiewem chwały, dziś mieszkańca „ro-
kietnickiego” Kiekrza, snutych w hoł-
dzie dla wielkiego Mistrza i Przyjaciela, 

z wdzięcznością wysłuchała  
i spisała Danuta Potrawiak. 

1  Ten i cytowane powyżej fragmenty stanowią wyjątki 
z pieśni Horacego „Exegi monumentum aere peren-
nius”;
2  treść oświadczenia do mediów Wojciecha Nentwiga, 
dyrektora Filharmonii Poznańskiej.

„(…) Tam o mnie mówić będą, że ja, niski wprzódy,
Na wyżyny się wzbiłem i żem przeniósł pierwszy
Do narodu Italów rytm eolskich wierszy.(…)”

(…) Melpomeno, weź chlubę, co z zasługi rośnie,
I delfickim wawrzynem wieńcz mi skroń radośnie” 1
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Spod znaku KULTURY. GOK w Rokietnicy zaprasza
Koncert „PRZYJACIEL KULTURY”  
na zakończenie zajęć w roku 2011/2012  

Muzyka, plastyka, taniec, sport to-
warzyszyły nam w tym roku szkolnym 
podczas zajęć organizowanych przez 
Gminny Ośrodek Kultury w Rokietnicy. 
W dniu 29 czerwca 2012r. o godz. 18.30 
zakończyliśmy go uroczystym koncer-
tem. Artystami byli dzieci i młodzież, 
uczestniczące w minionym roku w za-
jęciach plastycznych, w nauce gry na 
pianinie, keyboardzie, gitarze i w na-
uce śpiewu.

Jako pracownicy Gminnego Ośrodka 
Kultury chcemy podziękować wszyst-
kim RODZICOM za to, że mogliśmy go-
ścić i kształcić WASZE POCIECHY. Były 
dla nas jak diamenty - szkoła i zajęcia 
dodatkowe służyły temu, by je oszlifo-
wać. Dziękujemy RODZICOM za wiel-
kie zaufanie, którym nas obdarzyli, za 
pomoc, dobrą radę, ciepłe słowo. Dzięki 
WASZYM opiniom zmieniamy się z ko-
rzyścią dla wszystkich. Chcemy, by jak 
najwięcej dzieci mogło korzystać z na-
szych zajęć, pomnażając ponad 200 oso-
bowe grono uczestników wszystkich te-
gorocznych organizowanych w GOK-u 
przedsięwzięć. 

Podczas koncertu zostały wręczo-
ne statuetki „PRZYJACIEL KULTURY 
2011/2012” dla osób, instytucji, które 

nas wspierały nie tylko finansowo, ale 
również dobrym słowem, pracą. Listę 
publikowaliśmy w artykule - zapro-
szeniu na to wydarzenie. W koncercie 
wzięli udział pianiści, gitarzyści, key-
bordziści i wokaliści - prezentowali 
się dla wypełnionej po brzegi widow-
ni przez ponad godzinę. Dziękujemy 
przybyłym Gościom za wspólne prze-
żywanie tego koncertu.

Po koncercie były kwiaty, podzię-
kowania.

Chcielibyśmy na koniec przytoczyć 
list jednej z uczestniczek naszych zajęć, 
który nas najbardziej wzruszył: 

„Nastąpił dzień, w którym zgroma-
dziliśmy się w tej sali ostatni raz w tym 
roku szkolnym. Jesteśmy tutaj po to, aby 
w uroczysty sposób zakończyć rok spę-
dzony w murach tego ośrodka kultury.

W pogłębianiu zasobu naszej wie-
dzy pomagali nam instruktorzy. Usiło-
wali wzniecić w nas ciekawość świata 
i głód wiedzy. Próbowali pogłębić naszą 
wiedzę w zakresie każdej niemal dzie-
dziny. Przez okres roku ich zadaniem 
było przekazanie nam takich wartości, 
abyśmy stali się porządnymi, uczciwy-
mi ludźmi.

Dziękujemy naszym instrukto-
rom, którzy wpajali nam zasady do-
brego wychowania i usiłowali przeka-
zać nam swoją wiedzę o różnorodnych 
sprawach. Dziękujemy za Wasz ogrom-
ny i nieoceniony trud. Mamy świado-
mość, że zbyt często okazywaliśmy się 
dla Was ciężarem i sprawialiśmy zbyt 
wiele problemów. Przepraszamy za na-
sze liczne wybryki, niegrzeczne zacho-
wanie i przykre chwile. Mamy nadzie-
ję, że nie będziecie pamiętać o chwilach 
trudnych i przykrych, a w pamięci zosta-
wicie jedynie dobre, miłe wspomnienia.

Wszyscy wiemy, po co chodzimy do 
szkoły, ale w Ośrodku mogliśmy posze-
rzać i rozwijać dodatkowe umiejętno-
ści, rozwijać swoje hobby. Cieszyliśmy 
się, gdy popołudniami Gminny Ośro-
dek Kultury organizował szereg zajęć 

pozalekcyjnych, na które chodzili ci, 
którzy chcieli doskonalić swoją wiedzę 
i umiejętności z danego zainteresowa-
nia. Mogliśmy uczyć się gry na piani-
nie, keyboardzie lub gitarze, mogliśmy 
uczyć się śpiewać i uczęszczać na zajęcia 
plastyczne. Mogliśmy poznać ciekawych 
ludzi – artystów, którzy odwiedzali nas 
i Ośrodek Kultury i uczestniczyć w wie-
lu konkursach i festiwalach, aktywnie 
i sportowo mogliśmy spędzać czas.

Rozpoczynają się wakacje. Będziemy 
przez ten czas nabierali siły do nauki, 
jaka czeka nas od września.(…) 

Dziękujemy wszystkim pracownikom 
Gminnego Ośrodka Kultury w Rokiet-
nicy: Panu Dyrektorowi – Mariuszowi 
Grzymale, Pani Basi Miecznik, Pani Basi 
Odwrot, Panu Jackowi Olejniczakowi za 
otwarty na potrzeby nas młodych dzieci 
i młodzieży Ośrodek i wspólnie z rodzi-
cami życzymy dalszych sukcesów. Liczy-
my, że niebawem Gminny Ośrodek Kul-
tury będzie posiadał więcej miejsca na 
prowadzenie różnorodnych ciekawych 
sekcji artystycznych.

Z okazji wakacji życzymy wszystkim 
owocnego wypoczynku, słońca i nała-
dowania „akumulatorów” przed kolej-
nym rokiem szkolnym.

Z poważaniem:
Klaudia”

Szersza fotorelacja z koncertu na 
naszej stronie na facebooku. ZAPRA-
SZAMY!!!! 

Profesjonalne WARSZTATY WOKALNE  
w Rokietnickim GOK-u

Niewielka grupa, która uczestni-
czyła w dniach od 2 do 6 lipca 2012r. 
w warsztatach wokalnych pnie się po-
woli do przodu. Jest to młodzież chęt-
na poszerzyć swoje umiejętności i kto 
wie  - może w przyszłości poświęcić się 
karierze wokalnej?

W piątek 6 lipca odbyły się zajęcia 
pod opieką gościa. Poprowadził je wo-
kalista zespołu AFFABRE CONCINUI 
- Leszek Marciniak.

Artysta przesłuchał nowych chęt-
nych wokalistów, udzielił im kilku 
wskazówek i pokazał jak ćwiczyć głos 
i zadbać o poprawną dykcję w śpie-
waniu.

Z każdym uczestnikiem artysta pra-
cował indywidualnie i dobierając me-
todę pracy i ćwiczenia. Efekt będzie 
można ocenić podczas koncertu, który 
zorganizuje Gminny Ośrodek Kultury.

M. Grzymała
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WARSZTATY Gitarowe
„Pragnąłbym, by pojawił się 

wreszcie ktoś, kto grałby inaczej 
niż cała reszta, nie stosując przy 
tym gamy bluesowej, nie uciekając 
w jazz, ale tworząc po prostu coś no-
wego z niczego. Pragnąłbym widzieć 
więcej różnorodności, uczciwości, 
kreatywności, niepowtarzalności, 
by nie było tak, że wszyscy naśla-
dują się nawzajem jak owieczki.”

Mike Oldfield

W Gminnym Ośrodku Kultury w Ro-
kietnicy zakończyły się wakacyjne 
warsztaty gitarowe. Na fanów tego in-
strumentu czekało wiele nowych wy-

zwań, które podczas zajęć starali się po-
konać. Warsztaty trwały popołudniami 
przez pięć dni. Możliwe, że dzięki mu-
zyce rockowej, którą ćwiczyliśmy, obok 
formalnej nazwy naszej gminy pojawi 
się, jako towarzysząca, ta bliska muzyce, 
kryjąc w konstrukcji liter ROCKetnica 
np. synonim ogólnopolskich warszta-
tów gitarowych skupiających wielkich 
gitarzystów z naszego kraju J.

Pierwsze zajęcia miały na celu po-
prawę palcowania prawej i lewej ręki 
poprzez wprawki. Zajęcia zakończy-
ły się nauką i wspólnym wykonaniem 
piosenki „Dzieci” z repertuaru Elek-
trycznych Gitar.

Kolejny dzień był utrwaleniem już 
zdobytych umiejętności i przejściem do 

gry bluesa. Ćwiczyliśmy „Dwie świece” 
i prostego bluesa mollowego. Na koniec 
uczyliśmy się utworu zespołu Perfect 
„Objazdowe nieme kino”.

Trzeci dzień był poświecony po-
wtórzeniu tego co już potrafimy; na-
stępnie graliśmy „Objazdowe nieme 
kino” i przebój Wilków „Son of the 
blue sky”. Na zakończenie wspólnie 

graliśmy szanty.
Kolejny dzień to praca nad utwo-

rem zespołu Kancelarya „Zabiorę Cię” 
i przebojem „Nothing else matters” – 
Metallica.

W ostatnim dniu  zagraliśmy stan-
dard amerykański „Autumn leaves”.

M. Grzymała

Wesołe i aktywne PÓŁKOLONIE 
Rozpoczęliśmy półkolonie w Gmin-

nym Ośrodku Kultury. Dzieci są pod fa-
chową opieką wykwalifikowanych in-
struktorów i, jak widać po pierwszych 
godzinach, dobrze się bawią. Tydzień 
półkolonii dla dziecka w naszym ośrod-
ku to tylko 120 zł. za tydzień z obiadem. 
A co się dzieje podczas zajęć? Oj, bar-
dzo wiele. Już jutro zakończymy pierw-
szy tydzień zajęć, na który uczęszcza-
ło trzynaścioro dzieci. Dysponujemy 
jeszcze wolnymi miejscami na kolejne 
terminy, więc serdecznie zapraszamy. 

A oto krótka relacja z pierwszego ty-
godnia zajęć. W poniedziałek (2 lipca) 
od godz. 10.00 schodziły się pierwsze 
dzieci. Jeszcze kroki niepewne, nie wie-
działy co tutaj będzie się działo. Pan 
Dyrektor przedstawił wychowawców, 
dzieci mogły nawzajem się zapoznać 
i Pani Ania zaprosiła na pierwsze zaję-
cia - kulinarne. Dzieci pod okiem wy-
chowawców przygotowywały pyszne, 
zdrowe i kolorowe kanapki. Nauczyły 
się posługiwać nożem - choć miały tyl-
ko noże plastikowe. Zrobiły dwa wielkie 
talerze kanapek. W tym miejscu nale-
żą się wielkie podziękowania dla Deli-
katesów 34 i dla Naszej Rokietnickiej 
Piekarni, które wspierają nas w tych za-
jęciach obdarowując pieczywem i pro-
duktami potrzebnymi do tych zajęć!!!

Po tym małym obżarstwie udały się 
na zajęcia teatralne i wykonywały ku-
kiełki. Było superancko!!! Zajęcia pro-
wadzi Pani Karolina.

Potem śpiewaliśmy znane piosen-
ki przy akompaniamencie Pana Hu-
berta. A jakie? - Możecie zobaczyć na 
naszej stronie na facebooku. Pani Ka-
mila zabrała nas na boisko. Tam mo-
gliśmy pograć w piłkę i wziąć udział 
w konkursach sportowych. Wykończeni 
z wielkim apetytem jedliśmy obiad, któ-
ry dostarczała nam Restauracja „Pod 
Gruszą” Pana Józefa Gawrona. Po pro-
stu PYYYYYYSZNE!

Następnie wspólnie z Panem Dyrek-

torem graliśmy w „Państwa, miasta...” 
i bawiliśmy się w kalambury.

Wybiła godzina 16.00 i rodzice już 
czekali na pociechy, które nie mogły się 
doczekać kolejnego dnia zajęć.

We wtorek było ponuro, ale zrobili-
śmy sałatkę grecką, maski na przedsta-
wienia, a Pani Karolina pokazywała, jak 
zrobić makijaż dla mima. Potem znów 
śpiewaliśmy - było śmiesznie i bardzo 
wesoło. Za oknem padał deszcz, więc 
zastanawialiśmy się jak będą wyglądały 
nasze zajęcia sportowe. Wówczas Pani 
Kamila przyniosła gry planszowe i pro-
blem sam się rozwiązał. Było super -coś 
innego niż playstation. Trzeba myśleć.

Po obiedzie  mieliśmy zajęcia pla-
styczne, malowaliśmy i dekorowaliśmy 
nasze maski teatralne i tak nam upły-
nął kolejny dzień.

W środę, przy współpracy z Centrum 
Tenisowym Sobota, wspólnie z ich pół-
koloniami wyjechaliśmy do Kicina do 
Kucykolandu, gdzie mieliśmy zajęcia 
w stajni przy koniach, a po śniadaniu 
mogliśmy na nich pojeździć. Na ko-
niec szaleliśmy na placu zabaw i wró-
ciliśmy do GOK-u na pyszny obiad, po 
którym odbierali nas rodzice. I kolejny 
dzień za nami.

W czwartek pojechaliśmy na zajęcia 
do Centrum Tenisowego Sobota, gdzie 
pod okiem trenerów uczyliśmy się grać 
w tenisa i squosha. Byliśmy również na 
kręglach. I po wszystkim wracaliśmy 
na pyszny obiad: kotlet z ziemniakami 
i surówką - PYCHOOOTA!!!! 

Na jutro mamy zaplanowane robie-
nie sałatki ze świeżych owoców, pozna-
my kolejne tajniki teatralne. Jeśli bę-
dzie pogoda to wyjdziemy na boisko na 
wspólną zabawę i na koniec kalambu-
ry. Przed spotkaniem z rodzicami Pan 
Dyrektor wręczy dyplomy z naszymi 
zdjęciami za udział w półkoloniach.

A w kolejnych tygodniach poza 
planowanymi zajęciami odbędą się 
wycieczki: do kina „Halszka” w Sza-
motułach na film 3D, połączone ze 
zwiedzaniem kina, wybierzemy się 
do naszej rokietnickiej piekarni - po-
znamy tajniki powstawania pieczywa, 
będziemy mieć zajęcia w Centrum Teni-
sowym Sobota, wybieramy się do ZOO 
w Poznaniu, do stajni „Patataj” do Zie-
lątkowa na zajęcia przy koniach.

Zapowiadają się fantastyczne zajęcia.

Jeszcze dysponujemy wolnymi miej-
scami na nasze półkolonie, ale jest ich 

już niewiele. Niezdecydowanych za-
chęcamy, bo naprawdę jest czadowo.

Kilka zdjęć z zajęć na naszej stro-
nie na facebooku. ZAPRASZAMY!!!!
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Przedszkole Ptyś

Przedszkole 4 Pory Roku
Przedszkole „Cztery Pory Roku”  
podsumowuje pierwszy rok działalności

Czerwiec w przedszkolu „Cztery Pory 
Roku” obfitował w wiele ciekawych wy-
darzeń. Pierwszym z nich była zorga-
nizowana z okazji Dnia Dziecka mini 
olimpiada sportowa. Odbyły się różne 
gry, konkursy i zabawy. Po zakończe-
niu zawodów każde dziecko otrzymało 
dyplom i upominek. Tego dnia odby-
ła się też dyskoteka. Przez cały dzień 
przedszkole rozbrzmiewało śmiechem 
i radosnymi okrzykami dzieciaczków.

Niedługo po olimpiadzie, bo już 5 
czerwca, w towarzystwie dzieci z przed-
szkoli ze Smochowic i Plewisk wybra-
liśmy się autokarem na wycieczkę do 
palmiarni. Dzieci zetknęły się tam 
z wieloma gatunkami egzotycznych 
roślin i ryb. Niektórzy pierwszy raz 
w życiu mieli okazję stanąć oko w oko 
z żywym rekinem. W palmiarni odby-
wała się również w tym czasie wysta-

wa muszli z różnych zakątków świata, 
którą z chęcią obejrzeliśmy.

Kolejnym ciekawym wydarzeniem 
był przyjazd do przedszkola teatrzyku 
z przedstawieniem pt. Przygody Koguta 
„Pablito”. Sztuka ta ukazywała wartość 
przyjaźni i jej wielki wpływ na życie 
człowieka. Dzieci z wielkim zaintere-
sowaniem śledziły historię kogucika 
i jego przyjaciół.

Wydarzeniem wieńczącym ten rok 
przedszkolny była ostatnia przed wa-
kacjami wizyta Zielonej Nutki. Tym 
razem Nutka przyprowadziła do nas 
mezzosopranistkę - śpiewaczkę ope-
rową, z której ust usłyszeliśmy frag-
menty trzech arii operowych. Dzieci, 
zachwycone tą bliskością ze sztuką, na-
grodziły artystkę gromkimi brawami. 
Podziękowały również Zielonej Nutce 
za jej odwiedziny w przedszkolu w cią-

gu całego roku.
Podsumowując ten pierwszy rok na-

szej działalności, należy podkreślić, że 
był przede wszystkim bardzo pracowity 
i niezwykle owocny. Obfitował w wie-
le ciekawych wydarzeń kulturalnych, 
artystycznych i sportowych. Mieliśmy 
wiele okazji do świętowania, wzięliśmy 
udział w licznych konkursach.

Dziękujemy Rodzicom za okazane 
zaangażowanie w życie przedszkolne 
i pozytywne reakcje na organizowa-
ne wydarzenia. Dziękujemy także za 
wszystkie wyrazy sympatii kierowa-
ne w stronę kadry pedagogicznej i ob-
sługi przedszkola.

Wszystkim naszym przedszkola-
kom, obecnym i przyszłym, życzymy 
wspaniałych wakacyjnych przygód.

Sprawozdanie z przedszkola „PTYŚ”
Rok szkolny 2011/2012 zakończyli-

śmy spotkaniem z Rodzicami połączone 
z Dniem Mamy i Taty. W czasie uroczy-
stości dzieci przedstawiły program ani-
macyjny w choreografii przygotowanej 
przez nasze nauczycielki w tonacji lata 
z wykorzystaniem instrumentów i ko-
lorowych wstążek. Rodzice aktywnie 
uczestniczyli w spotkaniu, a na zakoń-
czenie zapoznali się ze sprawozdaniem 
z pracy naszego przedszkola. 

Głównym celem minionego roku 
było zaadaptowanie dzieci do środo-
wiska przedszkolnego, poprzez za-
bawy i zajęcia integrujące. Szczegól-
ny nacisk położono na przestrzeganie 
ustalonych norm i zasad, doskonalenie 
samoobsługi, ćwiczenie sprawności ru-
chowej i manualnej, gimnastyki buzi 
i języka. Przeprowadzona na począt-

ku roku szkolnego diagnoza pozwoli-
ła na opracowanie działań wspomaga-
jących. Ważnym i bardzo chwalonym 
przez rodziców jest codzienny kontakt 
nauczyciela z Rodzicami, podczas któ-
rego przekazywane są na bieżąco infor-
macje o dziecku. Rodzice mieli również 
możliwość obserwowania zajęć, udziału 
w spotkaniach warsztatowych, spotka-
niu wigilijnym, zabawie karnawałowej, 
czy Dniu Babci i Dziadka. W ramach 
współpracy z szeroko rozumianym 
środowiskiem odbyły się spotkania 
z dentystą, aktorami teatru. Podczas 
wycieczek dzieci w sposób bezpośred-
ni i praktyczny mogły wzbogacić swoją 
wiedzę o otaczającym świecie. 

Obserwacja dzieci pod koniec roku 
szkolnego wykazała, że podjęte działa-
nia wychowawczo-dydaktyczne przy-

noszą bardzo dobre efekty. Miał na to 
wpływ szeroki program zajęć z Rytmi-
ki, „Muzyki i tańca”, „Muzykoterapii”, 
w ramach „Małego Olimpijczyka”, za-
jęć z rozwijania percepcji wzrokowej, 
słuchowej, mowy i myślenia, „Bajkote-
rapii” i  „Logicznego Myślenia”. W ra-
mach zabaw logopedycznych, ruchu 
rozwijającego, czy zajęć symultanicz-

no-sekwencyjnych dzieci nabyły szereg 
umiejętności umożliwiających rozwój.

Wakacje  upłyną pod znakiem za-
bawy i poznania najbliższego środo-
wiska w ramach pobytu w przedszko-
lu jak i półkolonii dla chętnych dzieci.

dyrektor Jolanta Effenberg.
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Przedszkole Bajeczka

Przedszkole Leśna Chatka
W kinie, telewizji i… gabinecie stomatologa. 
Przedszkolaki z „Leśnej Chatki” poznają świat 

W piątek 1-wszego czerwca w przed-
szkolu było bardzo wesoło. Dzieci do-
skonale wiedziały, że to ich święto i cze-
kały na przygotowane dla nich atrakcje. 
Zaraz po śniadaniu wyruszyliśmy do 
kina „Halszka” w Szamotułach na film 
„Goryl Śnieżek w Barcelonie” 3D. Po 

filmie dzieci pełne entuzjazmu wyru-
szyły w dalszą drogę. Kolejną niespo-
dzianką był słodki deser w Restauracji 
„Biesiadna”. Po powrocie do przedszko-
la na przedszkolaków czekały dalsze 
atrakcje. Dzień upłynął bardzo wesoło. 

Dużą niespodzianką i zaskoczeniem 

dla „Leśnej Chatki” była wizyta ekipy 
telewizyjnej. O tym jak wygląda pra-
ca redaktora i operatora kamery do-
wiedziały się przedszkolaki podczas 
kręcenia reportażu o Naszym Przed-
szkolu. Największą frajdą była zabawa 
przed kamerą oraz udzielanie wywia-
dów przez dzieci. Materiał został wy-
emitowany w Programie 2 TVP w „Py-
taniu na śniadanie”.

Tradycją „Leśnej Chatki” są spotka-
nia „z zawodami’. Pomagają nam w tym 
rodzice przedszkolaków. Tym razem 

gościliśmy panią doktor stomatolog – 
mamę Piotrusia, która opowiedziała 
dzieciom, jak dbać o zęby i higienę jamy 
ustnej. Na specjalnych obrazkach i mo-
delu sztucznej szczęki pokazała, z czego 
składa się ząb i co dzieje się z nim, gdy 
zaczyna chorować. Na koniec spotka-
nia pani doktor podarowała dzieciom 
szczoteczki i kolorowe ulotki dotyczące 
zdrowia. Zapraszamy do „Leśnej Chat-
ki” (www.leśnachatka.pl) !

 
mgr E.Sroczyńska 

„W świecie figur geometrycznych”  
– konkurs plastyczny

Przedszkole „Bajeczka” zaprasza ro-
dziców oraz dzieci do udziału w róż-
norodnych formach aktywności. Czer-
wiec w Bajeczce obfitował w wiele 
ważnych wydarzeń. Nasi podopieczni 
wraz z opiekunami zostali zaproszeni 
do udziału w konkursie plastycznym  
„W świecie figur geometrycznych”. 
Uczestnicy konkursu wykazali się 
wielką wyobraźnią i pomysłowością. 
Do organizatorów  wpłynęło bardzo 
dużo pięknych prac. Zostały one wy-
konane różnorodną techniką. Znala-

zły się wśród nich  zarówno wytwo-
ry płaskie, jak i przestrzenne. Jury po 
długich obradach wyłoniło zwycięzców 
przyznając I, II oraz III miejsce wśród 
dzieci 3,4- letnich oraz 5,6-letnich. Ze 
względu na wysoki poziom wykona-
nych prac, postanowiło także przyznać 
wyróżnienia. 

Nasi laureaci konkursu wśród 
najmłodszych przedszkolaków:

I miejsce Lena Łukaszczuk
II miejsce Magdalena Wachowiak
III miejsce Jakub Protasewicz
Wyróżnienia: Natalia Thiel, Szy-

mon Karpiński, Julia Gruszczyńska

Laureaci konkursu wśród dzieci 
5,6-letnich:

I miejsce Anna Gicala
II miejsce Julia Czubek
III miejsce Martyna Niedźwiedź
Wyróżnienia: Jakub Meller 

Wszystkim zwycięzcom konkursu 
serdecznie gratulujemy oraz dziękuje-
my dzieciom  biorącym udział w kon-
kursie za wielkie zaangażowanie.  Za-
praszamy do dalszej współpracy oraz 
uczestniczenia w kolejnych konkur-
sach!

mgr Joanna Miecznik,  
mgr Emilia Zdzierela 

nauczycielki przedszkola „Bajeczka”
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Pożegnanie 
absolwentów 

Dnia 15 czerwca 2012 roku odbyła się 
uroczystość rozdania świadectw ukoń-
czenia Zasadniczej Szkoły Zawodowej, 
w której uczestniczyli absolwenci i ich 
wychowawcy. Po przemówieniu dyrek-
tora szkoły Pana Wojciecha Kaczmarka, 
absolwenci odebrali świadectwa z rąk 
dyrektora oraz swoich wychowawców: 
pani Katarzyny Nowickiej-Nawrot oraz 
pani Anny Kamińskiej. Uroczystości 
uatrakcyjnił program artystyczny 
przygotowany przez klasę I ZSZ, pod 
okiem pań Anny Kamińskiej i Alicji 
Dąbrowskiej.

Małgorzata Kolasa

Zakończenie 
roku szkolnego 
u ,,Zamoyskich”

Nasi uczniowie po raz ostatni w tym 
roku szkolnym wyłączyli poranny bu-
dzik. O 7.30 rano przed pałacem zaro-
iło się od uśmiechniętych, odświętne 
ubranych postaci. Uroczyste spotka-
nie rozpoczął przemówieniem pan 
Dyrektor, następnie uhonorował na-
grodami i dyplomami wielu uczniów 
za dobre wyniki w nauce oraz inne 
osiągnięcia. Po odznaczeniach na-

Zespół Szkół im. J. i W. Zamoyskich

Święto Policji
W rocznicę powołania 24 lipca 1919 

roku polskiej Policji Państwowej przy-
pada Święto Policji. Z tej okazji Wójt 
Gminy Bartosz Derech wręczył naszym 
policjantom upominki i złożył życzenia 
samych sukcesów w pracy zawodowej, 
wytrwałości i powodzenia w codziennej 

walce o bezpieczeństwo.  Obchody tego 
Święta są okazją do uczczenia działal-
ności formacji, która w sposób szcze-
gólny jest odpowiedzialna za ochronę 
ludzkiego życia, zdrowia i mienia.

ms

stąpiła chwila historycznej zadumy. 
Wspomnienie Poznańskiego Czerw-
ca przygotowała kl II TH, TI pod 
bacznym okiem pani Juliety  Śniady. 
W wakacyjny nastrój wprowadził nas 
skecz przygotowany przez uczniów tej 
samej klasy w reżyserii pani Barbary 
Włodarczyk, przeplatany letnimi 
piosenkami szkolnego chóru pod batutą 
pani Alicji Dąbrowskiej. Parafrazując 
słowa jednej z piosenek życzymy 
wszystkim słodkiego wakacyjnego 
«nicnierobienia». 

Anna Kamińska
Małgorzata Kolasa

Dlaczego warto się 
uczyć w Zespole Szkół 
im. J. i W. Zamoyskich?

W tym roku nasza szkoła zdobyła 
certyfikat Akademii CISCO. Projekt ofe-
ruje naszym uczniom możliwość uzy-
skania wiedzy teoretycznej i praktycz-
nej z dziedziny projektowania, rozwoju 
i utrzymywania sieci komputerowych. 
W ramach programu uczniowie bez-
płatnie poznają takie zagadnienia jak:
•	 wprowadzenie do komputera oso-

bistego,
•	 bezpieczne procedury laboratoryjne 

i wykorzystanie narzędzi,
•	 montaż komputera - krok po kroku,
•	 podstawy konserwacji zapobiegaw-

czej oraz rozwiązywania problemów,
•	 podstawy systemów operacyjnych,
•	 podstawowe ustawienia w laptopach 

i urządzeniach przenośnych,
•	 podstawy drukarek i skanerów,
•	 podstawy sieci,
•	 podstawy zabezpieczeń,
•	 umiejętności komunikacyjne, 
•	 komputery osobiste dla zaawanso-

wanych,
•	 systemy operacyjne dla zaawanso-

wanych,
•	 laptopy i urządzenia przenośne dla 

zaawansowanych,
•	 drukarki i skanery dla zaawanso-

wanych,
•	 sieci dla zaawansowanych,
•	 zabezpieczenia dla zaawansowanych.

Po przyswojeniu powyższych wiado-

mości i umiejętności uczestnicy mogą 
podejść do egzaminu i zdobyć certy-
fikat IT Essentials: PC Hardware 
and Software. Szkolenie przygotowuje 
do zdawania certyfikatu Cisco Certified 
Networking Associate (CCNA). Certyfi-
kat CCNA honorowany na całym świe-
cie, potwierdza wysoki poziom wiedzy 
oraz znajomość rozwiązań technolo-
gicznych firmy Cisco Systems.

Program kształcenia Cisco Networ-
king Academy odzwierciedla bieżące 
trendy w metodyce kształcenia. Wie-
dza jest przekazywana za pomocą róż-
nych technik nauczania. Obok trady-
cyjnych wykładów i zajęć klasowych 
prowadzone są liczne zajęcia labora-
toryjne z możliwością rozwiązywania 
realnych problemów oraz cały zestaw 
środków i narządzi internetowo - mul-
timedialnych do samodzielnego zdo-
bywania wiedzy. Program akademii 
jest stale i na bieżąco aktualizowany 
tak, by uczestnicy kursów uzyskiwali 
najnowszą wiedzę z zakresu technolo-
gii sieciowych. Jednocześnie stałe kon-
takty pomiędzy firmą Cisco Systems, 
a akademiami prowadzącymi zajęcia, 
pozwalają na uaktualnianie i dostoso-
wanie programu w zależności od po-
trzeb odbiorców i wymagań lokalnego 
rynku pracy.

Program NetAcad rozwija się dy-
namicznie na całym świecie. W po-
nad 152 krajach wiedzę na temat sie-
ci komputerowych zdobywa obecnie 
ponad 200 000 uczniów i studentów. 
W Polsce istnieje 131 akademii, które do 
tej pory wykształciły 6730 studentów. 

W Zespole Szkół, poza przedmio-
tami kierunkowymi, każdy uczeń ma 
możliwość zdobycia wielu dodatko-
wych umiejętności i certyfikatów oraz 
zaświadczeń. Wśród nich są certyfikaty 
ECDL, CISCO oraz duża oferta szkoleń 
e-learningowych współfinansowanych 
przez Unię Europejską.

Zapraszamy wszystkich gimnazja-
listów do rozwijania swoich zaintere-
sowań informatycznych w Technikum 
Informatycznym Zespołu Szkół im. J. 
i W. Zamoyskich.

Instruktor Cisco Networking  
Academy – Piotr Janowski
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Porażka techniczna Dawida Sierżanta 
przyczyną bezprecedensowego zwycięstwa

1 czerwca 2012 r. w miejscowości 
Chojna tuż przy granicy z Niemcami 
odbyła się V runda mistrzostw Polski 
w klasie QUAD-OPEN. W 30-stopnio-
wym upale, w towarzystwie konkuren-
tów niemieckich z mistrzem wschod-

nich Niemiec Tobiasem Lenzem na 
czele, wystartował także Dawid Sier-
żant, dosiadający swego „rączego ru-
maka” – quada Yamaha 450ccm3.

Start okazał się niestety pechowy - 
w trakcie drugiego okrążenia doszło 

do awarii sprzętu Dawida Sierżanta, 
uniemożliwiającej kontynuację spor-
towych zmagań. Zła passa zawodów, 
nie ominęła także głównego faworyta - 
Niemca Tobiasa Lenza. I jego „rumak” 
uległ bowiem awarii. W opinii eksper-
tów przyczyną była panująca bardzo 
wysoko temperatura.

Uszkodzenie quada Dawida okazało 
się poważne – silnik nadawał się tylko 
do kapitalnego remontu. Pomocną dłoń 
i wsparcie zaoferował Zakład Produkcji 
Opakowań Tekturowych Zdzisława Po-
prawy z Kobylej Góry oraz spółka DPM 
Solid Polska Marcin i Dariusz Przesław-
scy z Obornik. 

Na dzień dzisiejszy w mistrzostwach 
polski w klasie QUAD-OPEN Dawid 
Sierżant, ze zgromadzonymi  336 punk-
tami zajmuje III miejsce.

Wydarzeniem bezprecedensowym 
okazał się kolejny start Dawida Sierżan-
ta – tym razem w IV rundzie Pucharu 

Bałtyku. W rozegranych 14 i 15 lipca 
zawodach, zorganizowanych w miej-
scowości Czaplinek na pojezierzu draw-
skim w woj. zachodniopomorskim, Da-
wid pozornie był na straconej pozycji. 
Z powodu awarii quada Yamaha, mu-
siał wystartować na o połowę słabszym 
sprzęcie i w dodatku w gronie kilkana-
ście lat starszych od siebie zawodników, 
z liderem mistrzostw Polski Łukaszem 
Lorencem z Automobilklubu Gorzow-
skiego na czele. Nikt nie spodziewał się, 
że po zajęciu III miejsca w zawodach 
nocnych, 14-letni Dawid Sierżant poko-
na następnego dnia swych wszystkich 
konkurentów w niedzielnym wyścigu 
głównym. Sukces Dawida należy na-
zwać podwójnym, zważywszy na fakt, 
ze przyszło mu przecież konkurować na 
słabszym o połowę seryjnym quadzie.

Zwycięstwo Dawida zostało sowi-
cie wynagrodzone oklaskami widzów.

Oprac. red. 
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Jolanta Rzepka - PODWÓJNIE NAJLEPSZA
Jolanta Rzepka została jedną z głów-

nych bohaterek zakończonego w lip-
cu sezonu 2011/12 w DARTA. 27-letnia 
mieszkanka Rokietnicy potwierdziła 
swoją wysoką dyspozycję z poprzed-
niego sezonu i zdołała sobie zagwaran-
tować miejsce w reprezentacji Polski 
zarówno w odmianie klasycznej (steel 
dart) jak i elektronicznej. 

Trenująca od 2006 roku zawodnicz-
ka stoczyła w ramach rozgrywek Grand 
Prix Polski w steel darcie pasjonującą 
walkę o ostateczne zwycięstwo w ran-
kingu ogólnopolskim z Joanną Kubo-
wicz z Warszawy. Ostatecznie lepsza 
okazała się Rzepka, która wygrała aż 7 
z 14 rozegranych turniejów Grand Prix. 
Ponadto trzykrotnie ulegała rywalkom 
w finale, a dwa razy zajmowała trzecie 
miejsce. Bilans bezpośrednich finało-
wych bojów z Kubowicz jest również 
zdecydowanie korzystniejszy dla naszej 
zawodniczki (4-1). Dzięki zwycięstwu 
w klasyfikacji generalnej mieszkanka 
Rokietnicy uda się jako reprezentant-
ka Polski na zawody Pucharu Europy 
Światowej Organizacji Darta do Turcji. 
Zawody w Antalyi odbędą się na prze-
łomie października i listopada. Wcze-
śniej, bo już 10-12 sierpnia w Lubnie-
wicach odbędą się ostatnie tegoroczne 
zawody – Mistrzostwa Polski. Zwycięż-
czyni tego turnieju dołączy do Rzepki 
i wyjedzie razem z nią na Puchar Euro-
py. Nasza zawodniczka, pomimo pew-
nej już nominacji, będzie jednak wal-
czyć o podwójną koronę i jest główną 
kandydatką również do zdobycia tego 
tytułu. Warto także nadmienić, że do 
wspomnianego wyżej rankingu zalicza-
ją się też imprezy odbywające się poza 
granicami naszego kraju. W ciągu ze-

szłego sezonu rokietniczanka wzięła 
udział w trzech takich imprezach. Je-
sienią 2011 roku zagrała w Lithuania 
Open oraz Czech Open, a na wiosnę tego 
roku wystąpiła w jednym z najwięk-
szych turniejów świata – Dutch Open.  
W regionie wielkopolskim (który ma 
prawo wystawić swojego przedstawi-
ciela na Puchar Świata) w darcie elek-
tronicznym Jolanta Rzepka również nie 
miała sobie równych, wygrywając go 
ze sporą przewagą nad konkurencją. 
W nagrodę jako reprezentantka Polski 
wyjedzie, tym razem do Austrii, już za 
kilka dni. Dokładniej od 18 lipca rozpo-
czynają się rozgrywki Pucharu Świata. 

Warto wspomnieć, że w zeszłym se-

zonie zawodniczka także wywalczyła 
podwójna kwalifikację. Jednak niefor-
tunna zbieżność terminów spowodo-
wała, że z jednego wyjazdu musiała 
zrezygnować. Niestety Rzepki osta-
tecznie zabrakło w Chorwacji. W tym 
czasie walczyła ona dzielnie w Pucharze 
Świata w steel darcie w Irlandii. Tym 
razem nie ma już najmniejszych prze-
szkód na grę w obu tych imprezach. 
Sukcesów tych nie byłoby bez odpo-
wiedniego przygotowania. Ogrywanie 
się w turniejach to jedno, ale regular-
ne treningi są równie istotne. Rzepka 
podchodzi do tego z pełnym zaanga-
żowaniem i 2-3 razy tygodniowo spę-
dza kilka godzin przy tarczy. W sporcie, 
w którym liczy się precyzja, regularny 
trening jest niezbędny. 

Lokalnym kibicom nie pozostaje 
więc nic innego jak ściskanie kciuków 

za naszą zawodniczkę w zbliżających 
się dużymi krokami zawodach. Puchar 
Świata w Austrii startuje 18 lipca, czyli 
już za kilka dni i tam Jola Rzepka będzie 
nabywać kolejne cenne doświadczenie 
i walczyć o sukces. W sierpniu Mistrzo-
stwa Polski, których wygranie byłoby 
znakomitym ukoronowaniem świet-
nego sezonu na krajowym podwórku. 
A jesienią egzamin najtrudniejszy ze 
wszystkich, czyli rywalizacja z najlep-
szymi w Turcji. Trzeba także pamiętać, 
że z czołowej szóstki rankingu WDF aż 
pięć zawodniczek przekroczyło już wiek 
35 lat. Chociażby po tym przykładzie 
widać ile czasu potrzeba, by osiągnąć 
szczyt. Nasza zawodniczka ma jeszcze 
sporo czasu, ale zarazem i sporo trenin-
gu przed sobą, by dołączyć do tego za-
szczytnego grona.

Dariusz Pawlak
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Rozpoczynamy nowy sezon 
BUDMAR-CUP!

Poprzedni sezon Grand Prix Rokiet-
nicy w Pool-Bilard pod patronatem fir-
my BUDMAR okazał się ogromnym 
sukcesem organizacyjnym. Po dziesię-
ciu turniejach eliminacyjnych, w ran-
kingu BUDMAR-CUP znalazło się 55 
zawodników! Jeszcze nigdy nie zano-
towaliśmy takiej frekwencji. W każ-
dym turnieju brało udział średnio 27 
bilardzistów! Do rozegrania pozostał 
już tylko Turniej Masters BUDMAR-
CUP, w którym zagra najlepsza 16 
z rankingu. Niestety z powodu udzia-
łu w Mistrzostwach Europy Juniorów, 
nie będzie mógł zagrać Krystian Ćwi-
kła. Na jego miejsce wszedł zawodnik 
z 17. miejsca - Piotr Przybylski. Rów-
nież Mateusz Krajewski niestety nie 
może zagrać w Turnieju Masters. Jego 
absencja spowodowana jest wcześniej 
zaplanowaną wyprawą rowerową po Is-
landii. Tak więc drugim szczęśliwcem, 
który awansował do Turnieju Masters 
w ostatniej chwili okazał się Krzysz-
tof Kaczmarek. Relacja z tego turnie-
ju zostanie umieszczona w następnym 
numerze. Jednak najważniejsze jest to, 
że już po wakacjach ruszamy z kolej-
ną edycją BUDMAR-CUP. Pierwszy 
turniej jest zaplanowany na 16 wrze-
śnia. Start o godzinie 11:00. Do wygra-
nia cenne nagrody oraz wspaniałe pu-
chary i medale ufundowane przez firmę 
BUDMAR. Przypominamy, iż forma 
turnieju promuje początkujących bi-
lardzistów, którym przyznawane są od-
powiednie handicapy. W BUDMAR-
CUP może zagrać każdy. Zapraszamy 
do uczestnictwa! Gwarantujemy wspa-
niałą atmosferę i zabawę przy stołach 
bilardowych. Szczegółowe informacje 
są dostępne bezpośrednio w Akademii 
lub pod numerem telefonu 601635887.

LISTA UCZESTNIKÓW TURNIEJU MA-
STERS BUDMAR-CUP

1 Michał Potysz

2 Waldemar Manyś

3 Daniel Wieszczeczyński

4 Łukasz Judkowiak

5 Marek Antkowiak

6 Krystian Ćwikła

7 Piotr Kaczmarek

8 Robert Jachimowski

9 Andrzej Barski

10 Piotr Judkowiak

11 Kazimierz Wasiak

12 Leszek Adamek

13 Marek Strykowski

14 Marcin Mucha

15 Karol Siódmiak

16 Mateusz Krajewski

17 Piotr Przybylski

18 Krzysztof Kaczmarek

Rokicka Liga Bilardowa  
IV edycja
Lista uczestników IV edycji RLB

1 Marek Antkowiak

2 Robert Jachimowski

3 Bartosz Wawrzyniak

4 Kazimierz Wasiak

5 Michał Judkowiak

6 Michał Potysz

7 Sebastian Brzękowski

8 Andrzej Barski

9 Piotr Kaczmarek

10 Marcin Mucha

11 Norbert Tokłowicz

12 Piotr Judkowiak

13 Piotr Przybylski

14 Daniel Wieszczeczyński

15 Grzegorz Szwed

16 Piotr Kolecki

17 Karol Siódmiak

18 Łukasz Kinecki

19 Leszek Adamek

20 Robert Piechocki

Kontynuując wspaniałą współpra-
cę z firmą Advatech wystartowaliśmy 
z kolejną edycją Rokickiej Ligi Bilar-
dowej. Jest to już nasz IV wspólny se-
zon. Tym razem na starcie stanęło 20 
zawodników. Jak zawsze podsumowa-
niem całej RLB będzie Turniej Finało-
wy, który zaplanowany jest na koniec 
grudnia. Przed tym turniejem każdy 
uczestnik musi rozegrać 19 pojedyn-
ków. Na łamach „Rokickich Wiadomo-
ści” będziemy Państwa dokładnie in-
formować o tym, co dzieje się w naszej 
Rokickiej Lidze Bilardowej. 

JUNIOR-CUP II – Krzysiu drugi 
raz z rzędu!

Wspólnie z Gminą Rokietnica zor-
ganizowaliśmy kolejny turniej z cyklu 
JUNIOR-CUP. Na starcie pojawiło się 
dziesięciu uczestników. Zawodnicy zo-
stali podzieleni na dwie pięcioosobowe 
grupy, w których rozgrywki przepro-
wadzone były systemem „każdy z każ-
dym” do jednej wygranej partii w od-
mianę 8-bil. Tym razem cztery osoby 
z każdej grupy kwalifikowały się do 
systemu pucharowego, tworząc czte-

ry pary ćwierćfinałowe. Od ćwierćfina-
łów graliśmy już do dwóch wygranych 
partii. Niewątpliwie było o co walczyć, 
gdyż Wójt Gminy Rokietnica ufundo-
wał dla pierwszej czwórki JUNIOR-CUP 
wspaniałe statuetki i medale. Dodatko-
wo właściciele Akademii przewidzie-
li dla każdego uczestnika karnet na 
darmową godzinę gry w bilard, a dla 
głównego zwycięzcy profesjonalny kij 
bilardowy, ale przejdźmy do głównych 
bohaterów imprezy. W grupie A zagrali: 
Krzysztof Kaczmarek, Agnieszka Kolec-
ka, Michał Wojtczak, Dawid Jachimow-
ski i powracający do gry Michał Diak. 
To właśnie Michał wygrał wszystkie 
swoje pojedynki w grupie. Na drugim 
miejscu z jedną porażką uplasował się 
Krzysztof, na trzecim Agnieszka, a na 
czwartym najmłodszy uczestnik, zale-
dwie siedmioletni Dawid. Dużo więcej 
emocji było w grupie B, gdzie zagrali: 
Jakub Fabisz, Arek Brzękowski, Milena 
Malicka, Damian Gralak i Adam Fabisz. 
Bezapelacyjnym zwycięzcą grupy został 
Arek, który wygrał wszystkie swoje me-
cze. Milena z jedną porażką zajęła dru-
gie miejsce, a o miejsca 3 i 4 musieliśmy 
zorganizować dogrywkę, gdyż Kuba, 
Damian i Adam zebrali taką samą licz-
bę punktów. Z dogrywki zwycięsko wy-
szli Kuba i Adam. Każdy ćwierćfinał, to 
inna historia, o której można by dużo 
pisać. Do najbardziej emocjonujących 
pojedynków należało zwycięstwo Arka 
2:0 nad Dawidem. W pierwszej partii 
Dawid wbił czarną z białą, a w dru-
giej sfaulował wbijając swoją ostatnią 
bilę, gdy na stole była już tylko czarna, 
więc Arkowi nie pozostało nic innego 
jak tylko dopełnić formalności. Nie da 
się opisać tego, co podczas takich roz-
strzygnięć dzieje się wśród rodziców 
oglądających mecze. Mecz pomiędzy 
Mileną i Agnieszką, to również daw-
ka wielkich emocji. W pierwszej par-
tii losy zwycięstwa ważyły się na ostat-
niej bili, a w drugiej Milenie pechowo 
przed czasem wpadła czarna. Krzysz-
tof także pechowo wbijając czarną za-
czął swój ćwierćfinał z Kubą. Jednak 
potrafił się pozbierać i ostatecznie wy-
grać 2:1. Natomiast Michał kontynu-

ował swój marsz zwycięski pokonując 
w ćwierćfinale Adama, a w półfinale 
po bardzo zaciętym pojedynku wy-
grał 2:1 z Agnieszką. Drugi półfinał, 
to pojedynek pomiędzy Krzysztofem 
i Arkiem, który ostatecznie wynikiem 
2:1 wygrał Krzysztof, przez co stanął 
przed szansą wygrania drugiego tur-
nieju z rzędu. Do osiągnięcia tego celu 
musiał jeszcze wygrać z dzisiaj niepo-
konanym Michałem. Obaj zawodni-
cy bardzo chcieli odnieść sukces, ale 
ostatecznie wygrać mógł tylko jeden. 
Lepszym okazał się Krzysztof, który za 
zwycięstwo odebrał kolejny kij do ko-
lekcji. W meczu o 3. miejsce Agnieszka 
pokonała Arka, jednocześnie rewanżu-
jąc się za porażkę w ostatnim turnieju 
na tym samym etapie. Kolejny turniej 
JUNIOR-CUP odbędzie się dopiero we 
wrześniu, ale już teraz zapraszamy na 
WAKACJE Z BILARDEM, które zapla-
nowane są w Akademii w dniach 16-27 
lipca. Szczegółowe informacje dostęp-
ne w Akademii.

Szkółka Bilardowa!

W Akademii Bilardowej w Rokietni-
cy działa „Szkółka Bilardowa”, do któ-
rej można zapisać się w każdej chwi-
li. Dzieci ćwiczą pod okiem Radosława 
Babicy, który jest aktualnym Mistrzem 
Europy. Koszt szkółki to 40 zł. na mie-
siąc. Wszyscy uczniowe mają dostęp do 
stołów bilardowych codziennie od po-
niedziałku do piątku w godz. od 16:00 
do 18:00. Spokojnie można dopasować 
zajęcia w Akademii do innych już wcze-
śniej zaplanowanych. Zazwyczaj pro-
gram ćwiczeń wymaga uczestnictwa 
2 razy w tygodniu, ale nic nie stoi na 
przeszkodzie, aby dzieci przychodziły 
do klubu codziennie i utrwalały swoje 
umiejętności. Nauka przeprowadzana 
jest praktycznie w sposób indywidual-
ny, więc nie ma problemu, aby dopisać 
się w każdej chwili. Szczegółowe infor-
macje można uzyskać pod numerem 
618144085 lub bezpośrednio w Akade-
mii Bilardowej przy ul. Łąkowej 6 w Ro-
kietnicy. ZAPRASZAMY!!!

Pierwsza czwórka z właścicielem Akademii
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Radosław Babica  
na DMŚ w Chinach

Ty m r a z e m 
Drużynowe Mi-
strzostwa Świa-
ta w Pool-Bilard 
pierwszy raz za-
witały do Chin. 
Zawody odbyły 
się w przepięk-
nym Pekinie. Na 
liście startowej 
znalazły się 24 najlepsze zespoły z ca-
łego Świata. Każdy zespół składał się 
z czterech zawodników (1 kobieta i 3 
mężczyzn). Nasz kraj reprezentowali 
Oliwia Czupryńska z Ostrowca Świę-
tokrzyskiego, Tomasz Kapłan z Rze-
szowa, Mateusz Śniegocki z Poznania 
i mieszkaniec Rokietnicy - Radosław 
Babica. Polska trafiła do bardzo silnej 
grupy, w której przeciwnikami byli za-
wodnicy z Japonii, Wietnamu i Szwecji. 
Zaczęliśmy nie najlepiej, bo od porażki 
4:2 z faworyzowaną Japonią. Następnie 
odnotowaliśmy remis ze Szwecją, a na 
koniec rozgrywek grupowych w me-
czu o wszystko, czyli o awans z grupy 
wygraliśmy z Wietnamem 5:1. Trzeba 
przyznać, że naprawdę było o co wal-
czyć, bo oprócz tytułu mistrzowskie-
go, do podziału było 300 000 USD! Pech 
chciał, że po wyjściu z grupy trafili-
śmy na kolejnego faworyta w postaci ze-
społu gospodarzy. Co prawda pierwszy 
punkt za sprawą debla Babica-Śniegoc-
ki padł naszym łupem, ale jak się póź-
niej okazało był to jedyny punkt zdoby-
ty z Chinami i ostatecznie musieliśmy 
się pogodzić z zajęciem 9. lokaty. Cała 
impreza została zorganizowana wy-
śmienicie. Organizatorzy zadbali na-
wet o najmniejsze szczegóły. Świetnie 
przygotowali salę treningową z 8 stoła-
mi bilardowymi, a salę gier utworzyli na 
hali sportowej z 16 stołami bilardowy-
mi, która mogła pomieścić około 2000 
widzów. Dodatkowo stworzyli specjal-
ne pomieszczenia dla zawodników, sę-
dziów i reporterów. Również każda 
drużyna miała przydzielonego swo-
jego opiekuna, który służył pomocą 
praktycznie 24h na dobę. Krótko mó-
wiąc organizacja na pięć plus. Po od-
padnięciu z turnieju nie pozostało nam 
nic innego jak zacząć zwiedzać Pekin 
i okolice. Naprawdę nie sposób zobaczyć 
wszystkiego. Do dyspozycji mieliśmy 
tylko 3 dni, w których udało się zoba-
czyć Plac Tienanmen, Zakazane Mia-
sto, Letni Pałac, Mur Chiński, Wioskę 
Olimpijską, a także zobaczyliśmy, jak 
powinno się parzyć herbatę chińską i co 
ciekawego jadają Chińczycy. A proszę 
uwierzyć, że czasami jadają naprawdę 
interesujące potrawy, takie jak pająki, 
węże, cykady, skorpiony i inne trudne 
do rozpoznania stwory…
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Gminna Olimpiada Sportowa Dzieci 6-letnich  
„O Puchar Wójta Gminy Rokietnica”

14 czerwca po raz kolejny dzieci 
z naszego przedszkola uczestniczyły 
w Gminnej Olimpiadzie Sportowej zor-

ganizowanej przez zeszłorocznych wy-
granych – przedszkolaki z Przedszko-
la „Bajeczka”, w której główną nagrodą 

był Puchar Wójta. Udział w olimpiadzie 
wzięły wszystkie dzieci sześcioletnie 
z pobliskich placówek. Olimpiadę roz-

poczęła pani dyrektor serdecznie wita-
jąc wszystkich obecnych.

Potem odbyła się prezentacja grup 
za pomocą wymyślonego wcześniej 
hasła dopingującego. Wszyscy świet-
nie się bawili uczestnicząc w poszcze-
gólnych konkurencjach. Liczyła się ra-
dość i zabawa, a także fakt, że nie jest 
ważne, które miejsce zajmiemy, lecz 
to, że możemy brać udział w sporto-
wej zabawie. Po zakończeniu rywa-
lizacji sportowych zostały ogłoszone 
wyniki. Podsumowując zdobyte przez 
małych sportowców punkty, w łącznej 
kwalifikacji przedszkoli I miejsce zaję-
ła zerówka „Tygryski” ze Szkoły Pod-
stawowej w Rokietnicy.  Pani dyrek-
tor wręczyła grupie wygranej Puchar 
Wójta, a wszystkim uczestnikom dy-
plomy za osiągnięcia w dziedzinie spor-
tu. Olimpiada sportowa, która mogła 
odbyć się dzięki gościnności Dyrektora 
Gimnazjum w Rokietnicy Jacka Welma-
na, to z pewnością ważne doświadcze-
nie sportowe dla naszych przedszkola-
ków, zapewne zachęci ich do zdrowej 
aktywności przez całe życie. A może 
spośród tych małych zawodników wy-
rośnie przyszła gwiazda sportowa?

Katarzyna Kieliszek
Nauczyciel Przedszkola „Bajeczka”

Awans Zofii Gizińskiej  
w Mini Olimpic Games

Dużym sukcesem dla zawodniczki 
„Słowiana” Mrowino Zofii Giziń-
skiej zakończyły się rozegrane 13 maja 
w Śmiglu Eliminacje Wojewódzkie 
XVII Mini Olimpic Games 2012 
w tenisie stołowym.

 Zosia po bardzo dobrej grze upla-
sowała się na siódmym miejscu wy-
walczając awans do rozgrywek cen-
tralnych. W drodze do awansu nasza 
zawodniczka musiała pokonać groźne 
przeciwniczki, między innymi czołową 
tenisistkę Wielkopolski w tej kategorii 
Katarzynę Cembrowicz z Ostroroga.

Nie udało się awansować naszym po-
zostałym zawodniczkom uczestniczą-
cym w tych zawodach Izabeli Sołty-
siak i Julicie Władysiak.

Wśród chłopców najbliższy awansu 
był Wojtek Kaczmarek, który mimo 

niezłej gry wywalczył miejsce 13- 16. 
Awansowała najlepsza ósemka chłop-
ców i dziewcząt. Oprócz Wojtka w tur-
nieju brali udział jeszcze Adam Łopat-
ka, Hubert Witkowski i Przemek 
Łuczak.

Jacek OlejniczakDruga z prawej Zosia Gizińska.

Prawie komplet medali 
dla uczniów z Mrowina 
w mistrzostwach powiatu w tenisie stołowym

Bezapelacyjnym sukcesem dziew-
cząt i chłopców z Mrowina zakończy-
ły sie Indywidualne Mistrzostwa 
Powiatu Poznańskiego w Tenisie 
Stołowym. Zawody rozgrywano 24 
(dz.) i 25 (chł.) kwietnia w szkole w Ra-
dzewie. 

Jako pierwsze 24 kwietnia przy sto-
łach walczyły dziewczęta. Czwórka na-

szych zawodniczek nie miała sobie rów-
nych i bardzo szybko udowodniła swoją 
wyższość nad dziewczętami z innych 
szkół. Najbardziej zacięte były pojedyn-
ki rozgrywane pomiędzy naszymi te-
nisistkami. 

Ostatecznie złoty medal zdobyła 
Zosia Gizińska, która w grze fina-
łowej pokonała Izabelę Sołtysiak. Ogólny widok na salę. Przy trzech najbliższych stołach walczą nasi zawodnicy.



39	 sierpień-wrzesień 2012

W pojedynku o brązowy medal Ju-
lita Władysiak po bardzo zaciętej 
walce pokonała chodzącą do trze-
ciej klasy Martę Wachaczyk.  

W turnieju chłopców zdecydowanie 
najlepszym okazał się Wojtek Kacz-
marek, który po wygraniu wszyst-
kich pojedynków zdobył złoty me-
dal.

Bardzo dobrze spisał się nasz trze-
cioklasista Adam Łopatka, który za-
jął trzecie miejsce przegrywając bar-
dzo nieznacznie walkę o srebrny medal 
z zawodnikiem z Radzewa. W turnieju 
uczestniczył również Przemek Łuczak, 
ale zajął 9 miejsce.

Jacek Olejniczak

Na najwyższym stopniu podium Wojtek, a z jego lewej strony Adaś.

Udany turniej w Ostrorogu
Bardzo dobrze wypadli tenisiści sto-

łowi „Słowiana” Mrowino w turnie-
ju zorganizowanym z okazji 600 -le-
cia Ostroroga. 

Bardzo sprawnie przeprowadzo-
ny i przebiegający w sympatycznej at-
mosferze turniej odbył się 28 kwietnia 
i zgromadził wiele bardzo dobrych za-
wodniczek i wielu zawodników, szcze-
gólnie w młodszych kategoriach.

Pomoc pani Anity Wachaczyk 
i pana Andrzeja Michałka sprawi-
ła, że w zawodach mogła wziąć udział 
większa grupa naszych zawodników.

Wszyscy spisali się całkiem nieźle 
zajmując wiele czołowych miejsc.

Najlepiej wypadł Adam Łopat-
ka, który w swojej kategorii wywal-
czył drugą lokatę będąc blisko zwy-
cięstwa.

Na drugim stopniu podium Adam Łopatka.

Pamiątkowe zdjęcie naszych tenisistów.

Tuż za podium uplasowali się Iza 
Sołtysiak i Wojtek Kaczmarek, któ-
rym mimo bardzo dobrej gry do pozycji 
medalowej odrobinę zabrakło.

Piąte miejsca w swoich kategoriach 
zajęli Marta Wachaczyk, Zofia Gi-

zińska i Jakub Michałek, a oprócz 
wymienionych w turnieju startowali 
jeszcze Julita Władysiak, Hubert 
Witkowski i Przemek Łuczak. 

Jacek Olejniczak

EURO 2012 z „Rokickimi Wiadomościami”

Mistrzostwa Europy 2012  
także w… Krzyszkowie. 

Piłkarskie mistrzostwa Europy już za 
nami. Euro 2012 zostało wpisane w kar-
tę historii naszego kraju jako wspania-
łe wydarzenie, które i nam było dane 
przeżywać. W czerwcowe dni odwie-

dziło Poznań wiele tysięcy kibiców. To 
nie tylko wynik podawanych statystyk 
ale przede wszystkim odczuwalna obec-
ność gości w każdym zakątku Pozna-
nia i jego okolic. 

W Gospodarstwie Gościnnym “JO-
ANNA” w Krzyszkowie mieliśmy przy-
jemność gościć kibiców z Chorwacji, 
Włoch, Irlandii i oczywiście z Polski. 
Wspaniała atmosfera oraz klimat tych 
dni, jaki udało się wytworzyć są nie-
wątpliwie dobrym wizerunkiem Pol-
ski i jej mieszkańców, wspaniałą pro-
mocją naszego kraju i regionu.

Chociaż większość z naszych gości 
miała trudność w wymówieniu samej 
nazwy miejscowości: Krzyszkowo, to na 

pewno zapamięta ją jako miejsce pełne 
uroku i warte, by wrócić tu ponownie. 
Świadczyć o tym mogą wpisy do Księ-
gi Gości, czy serdeczne słowa podzię-
kowań za mile spędzony u nas czas. 

Tadeusz Pietras
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PRAWNIK RADZI
Koszty postępowania cywilnego

Choć prawo do sądu jest zagwaran-
towane każdemu obywatelowi w art. 45 
ust. 1 Konstytucji Rzeczpospolitej Polskiej, 
wniesienie pozwu lub złożenie wniosku do 
sądu cywilnego jest, poza pewnymi wy-
jątkami, zawsze związane z uiszczeniem 
stosownej opłaty. Niejednokrotnie przy 
sprawach charakteryzujących się dużą 
złożonością lub takich, w których ryzyko 
przegrania procesu jest wysokie, osoby za-
interesowane uzyskaniem sądowego roz-
strzygnięcia świadomie z niego rezygnują 
z obawy przed ujemnymi konsekwencja-
mi majątkowymi.

Sprawy o zapłatę
Niewątpliwie najliczniejszą grupę spraw 

cywilnych stanowią sprawy o zapłatę. Ak-
tem prawnym regulującym sposób oblicza-
nia oraz wysokość m. in. opłaty od pozwu 
jest Ustawa z dnia 28 lipca 2005 r. o kosz-
tach sądowych w sprawach cywilnych 
(zwana dalej w skrócie UKSC). Punktem 
wyjścia do prawidłowego obliczenia opła-
ty sądowej jest ustalenie wartości przed-
miotu sporu, która ponadto zgodnie z art. 
187 § 1 ust. 1 Kodeksu postępowania cy-
wilnego (zwanego dalej KPC) powinna być 
wskazana w pozwie, jeżeli dotyczy on spraw 
o prawa majątkowe. Zgodnie z art. 126 1 § 
3 KPC „wartości przedmiotu sporu lub za-
skarżenia podaje się w złotych, zaokrągla-
jąc w górę do pełnego złotego”. Oznacza 
to, iż powód dochodzący od pozwanego 
zapłaty kwoty np. 10.520,87 zł wskazuje 
wartość przedmiotu sporu podając kwo-
tę 10.521,00 zł. 

Zgodnie z art. 13 ust. 1 UKSC „opłatę 
stosunkową pobiera się w sprawach o pra-
wa majątkowe; wynosi ona 5 % wartości 
przedmiotu sporu lub przedmiotu zaskar-
żenia, jednak nie mniej niż 30 złotych i nie 
więcej niż 100.000 złotych”. Obliczając 
opłatę dla wyżej podanej przykładowej war-
tości przedmiotu sporu, należy pomnożyć 
10.521,00 zł x 5 %, co daje 526,05 zł, która 
to kwota na podstawie art. 21 UKSC winna 
być zaokrąglona w górę do pełnego zło-
tego, czyli do kwoty 527 zł, którą należy 
opłacić pozew.

Inne rodzaje opłat
Oprócz opłat stosunkowych UKSC prze-

widuje także możliwość pobrania opła-
ty podstawowej, stałej lub tymczasowej. 
Opłata podstawowa zgodnie z art. 14 UKSC 
wynosi 30 zł i jest pobierana w sprawach, 
w których przepisy nie przewidują pobra-
nia innej opłaty.

Opłata stała pobierana jest np. od wnio-
sku o stwierdzenie nabycia spadku i wyno-
si 50 zł zgodnie z art. 49 ust. 1 pkt 1 UKSC. 
Znacznie wyższą opłatę stałą – 2.000 zł po-
biera się od wniosku o zasiedzenie (art. 40 
UKSC). Opłaty tymczasowe sąd pobiera 
natomiast w sprawach o prawa majątko-
we, w których wartości przedmiotu spra-
wy nie da się ustalić w chwili jej wszczęcia 
(art. 15 ust. 1 UKSC).

Zwolnienie  
od kosztów sądowych

Aby zapewnić obywatelowi prawo do 
sądu, ustawodawca przewidział możli-

wość udzielenia przez sąd zwolnienia od 
konieczności ponoszenia kosztów sądo-
wych w całości lub w części (art. 100-102 
UKSC). Przesłanką uprawniająca do uzy-
skania zwolnienia od ponoszenia kosztów 
jest wykazanie, iż strona nie jest w sta-
nie ponieść kosztów postępowania bez 
uszczerbku utrzymania koniecznego dla 
siebie i rodziny (art. 102 ust. 1 UKSC), a po-
nadto strona jest zobowiązana przedłożyć 
sądowi oświadczenie obejmujące szcze-
gółowe dane o stanie rodzinnym, mająt-
ku, dochodach i źródłach utrzymania oso-
by ubiegającej się o zwolnienie od kosztów. 
Wzór oświadczenia można pobrać na stro-
nie internetowej Ministerstwa Sprawiedli-
wości www.ms.gov.pl, lecz jest on także 
dostępny w siedzibach sądów. 

Mimo, iż przepisy w zakresie udziela-
nia zwolnienia od konieczności ponoszenia 
kosztów sądowych są jasne, ich stosowa-
nie w praktyce nastręcza pewne trudności 
i nie jest jednolite. Należy mieć na względzie 
fakt, iż zwolnienie od kosztów uznawane 
jest jako tzw. „prawo ubogich”. Sąd z re-
guły powinien udzielić takiego zwolnienia, 
jeżeli osoba o nie wnioskująca nie posia-
da wystarczającego majątku lub środków 
pieniężnych na pokrycie opłat sądowych 
– np. emeryt utrzymujący się jedynie z ni-
skiego świadczenia emerytalnego lub oso-
ba schorowana. Może się jednak zdarzyć, 
że zwolnienia takiego nie uzyska osoba fi-
zyczna, która w wyniku zbyt lekkomyślne-
go gospodarowania środkami pieniężny-
mi w danym momencie utraciła płynność 
finansową, ale posiada majątek ruchomy 
lub nieruchomy, co w konsekwencji ozna-
cza, iż nie można jej uznać za osobę ubo-
gą. Reasumując, udzielenie zwolnienia od 
kosztów sądowych należy traktować jako 
wyjątek, a nie regułę. 

Zgodnie z art. 117 § 1 KPC „strona zwol-
niona przez sąd od kosztów sądowych w ca-
łości lub części, może domagać się usta-
nowienia adwokata lub radcy prawnego” 
- co stanowi kolejny przejaw uprzywilejo-
wania w celu umożliwienia stronie docho-
dzenia jej praw.

Zasada odpowiedzialności 
za wynik procesu

Bardzo istotną zasadą obowiązująca 
w KPC jest zasada odpowiedzialności za 
wynik procesu, wyrażona w art. 98 KPC. 
Zgodnie z art. 98 § 1 KPC „strona prze-
grywająca sprawę obowiązana jest zwró-
cić przeciwnikowi na jego żądanie koszty 
niezbędne do celowego dochodzenia praw 
i celowej obrony (koszty procesu)”, oraz art. 
98 § 3 KPC „do niezbędnych kosztów pro-
cesu strony reprezentowanej przez adwo-
kata zalicza się wynagrodzenie, jednak nie 
wyższe niż stawki opłat określone w odręb-
nych przepisach i wydatki jednego adwoka-
ta, koszty sądowe oraz koszty nakazanego 
przez sąd osobistego stawiennictwa stro-
ny”. Powyższy przepis oznacza dla powo-
da dochodzącego swoich roszczeń przed 
sądem, iż w sytuacji pozytywnego wyniku 
sprawy np. zasądzenia powództwa w ca-
łości, sąd w przypadku złożenia stosow-
nego wniosku o zwrot kosztów procesu, 
oprócz dochodzonego roszczenia zasądzi 
także od strony pozwanej na rzecz powo-
da należne mu koszty procesu. Zasada ta 
działa jednak dwukierunkowo, co oznacza, 
iż w przypadku przegrania procesu, to po-
wód będzie zobowiązany zwrócić pozwa-
nemu koszty procesu, a ponadto nie uzy-
ska zwrotu uiszczonej opłaty od pozwu. 

Problem zbieractwa budził zainte-
resowanie badaczy od wielu lat. Syllo-
gomania, czyli patologiczne zbieractwo 
to jeden z poważnych i coraz bardziej 
powszechnych problemów społecznych 
na całym świecie. 

Syllogomania definiowana jest jako 
nabywanie oraz trudności z pozbywa-
niem się nieużytecznych lub o obiek-
tywnie małej wartości rzeczy. Skala tego 
typu aktywności powoduje obniżenie 
poziomu lub też całkowitą dezorganiza-
cję funkcjonowania zawodowego i spo-
łecznego, a także ograniczanie prze-
strzeni życiowej. Z czasem zbierająca 
osoba nie może swobodnie korzystać 
z pomieszczeń mieszkalnych zgodnie 
z ich przeznaczeniem. Patologiczne 
zbieractwo stanowi część zespołu ob-
jawów. Dotknięci nim ludzie zwykle 
mają też trudności z podejmowaniem 
decyzji i realizacją zamierzeń. Często 
bywają też perfekcjonistami oraz prze-
jawiają zachowania unikające. Głów-
nymi motywami zbieractwa są: obawa 

przed wyrzuceniem czegoś użyteczne-
go, obawa przed wyrzuceniem czegoś, 
co może okazać się przydatne w przy-
szłości, poczucie bezpieczeństwa wyni-
kające z posiadania różnych przedmio-
tów, stosunek emocjonalny do własnych 
zbiorów. 

Patologiczne zbieractwo jest prze-
jawem potrzeby perfekcyjnej kon-
troli otoczenia w celu zapobiegania 
przykrym wydarzeniom życiowym. 
Syllogomania w dużym stopniu spo-
wodowana jest trudnościami w podej-
mowaniu decyzji. U ich podstaw leży 
z kolei antycypacja przykrych emocji, 
które mogłyby pojawić się w związku 
z pozbyciem się przedmiotów, subiek-
tywnie ocenianych jako wartościowe. 

U ludzi w podeszłym wieku zbie-
ractwo może stanowić swoisty me-
chanizm obronny w reakcji na stre-
sujące wydarzenia charakterystyczne 
dla tego okresu życia, np. śmierć part-
nera, przejście na rentę lub emery-
turę, utratę zdrowia lub obniżenie 

poziomu procesów poznawczych. 
Skala występowania patologicznego 
zbieractwa w populacji ogólnej nie jest 
znana. Szacuje się, że tzw. zespół Dioge-
nesa, który oprócz zbieractwa charak-
teryzuje się też skrajnym zaniedbaniem 
higieny osobistej i nieprzestrzeganiem 
nawet podstawowych zasad sanitarnych 
w mieszkaniu, występuje u 0,05% osób 
powyżej 60 roku życia. Zbieractwo 
najczęściej występuje u osób w wieku 
podeszłym, jednak ocena skali roz-
powszechnienia tego zaburzenia jest 
trudna, gdyż osoby starsze stosunko-
wo rzadko szukają specjalistycznej po-
mocy. Według specjalistów u podłoża 
patologicznego zbieractwa leży szereg 
czynników patogenetycznych o charak-
terze zarówno neurobiologicznym, jak 
i psychospołecznym. 

Z perspektywy neurobiologicznej 
szczególną rolę w powstawaniu pato-
logicznego zbieractwa przypisuje się 
uszkodzeniom części przyśrodkowej 
płatów czołowych. Syllogomania czę-
sto występuje u osób z innymi zabu-
rzeniami obsesyjno-kompulsyjnymi, 
z zaburzeniami osobowości i procesów 
poznawczych (np. zespół otępienny czy 
upośledzenie umysłowe), z zaburzenia-
mi psychotycznymi, zaburzeniami hi-
pochondrycznymi oraz z zaburzenia-

mi odżywiania się. U osób dotkniętych 
tym zaburzeniem stosunkowo często 
występują też inne objawy o charakte-
rze natręctw, takich jak: potrzeba syme-
trii, obawa przed zranieniem i zabru-
dzeniem, obsesje somatyczne i religijne 
oraz rytuały sprawdzania, powtarza-
nia, porządkowania i liczenia.

Najnowsze badania przeprowadzo-
ne przez brytyjskich naukowców suge-
rują, że źródło problemu syllogomanii 
może tkwić w genach. Wiele osób ze 
zdiagnozowanym schorzeniem miało 
jakieś traumatyczne przeżycie w prze-
szłości. Często dotyczyło ono przemo-
cy na tle seksualnym lub utraty bliskiej 
osoby. W terapii tego zaburzenia stosuje 
się psychoterapię oraz antydepresanty.

mgr Małgorzata Remlein
  psycholog

PSYCHOLOG RADZI - ROKICKI TELEFON ZAUFANIA 

Syllogomania, czyli zjawisko  
patologicznego zbieractwa

Autorka jest psychologiem. Pra-
cuje z osobami, które: doświadczają 
lęków, obniżonego nastroju, depre-
sji, zaburzeń psychosomatycznych, 
mają problemy w relacjach z inny-
mi, znajdują się w sytuacji kryzysu 
życiowego. Prowadzi również tera-
pię par hetero i homoseksualnych.

Tel.: 660-140-488 
www.malgorzataremlein.pl

Ü c.d. na str. 43
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Pod patronatem „Rokickich Wiadomości”

PRZEDSIĘBIORCZA MAMA – 
POMYSŁ NA KOBIECY BIZNES

Zawodowo aktywne, wykształcone, nowoczesne. Nie chcą rozdzierać szat 
i dokonywać drastycznych wyborów. Kochają macierzyństwo, wiedzą jak waż-
ną rzeczą jest poświęcenie czasu dzieciom i najbliższym, towarzyszenie im, wspo-
maganie i zwyczajna, cierpliwa, codzienna obecność. Noszą w sobie jednak tak-
że potrzebę działania – dokonania czegoś, co pozwala je docenić, zauważyć. 
Szukają pomysłów na własny biznes i wiele z nich z powodzeniem je znajduje.  
Ta rubryka jest dla nich. 

Maleńki zakład fryzjerski Kasi Ko-
żuchowskiej, mieszkanki Krzyszkowa, 
znajduje się na tej samej posesji, gdzie 
mieszka Kasia wraz z rodziną. To wła-
śnie tutaj mieści się jej niewielka, bo 
jednoosobowa firma, w której „sterem, 
żeglarzem i okrętem” jest ona sama. Ka-
meralny, przytulny salonik urządzony 
w ciepłych kolorach, gdzie Kasia propo-
nuje swoim klientkom i klientom pro-
fesjonalne usługi w przystępnych ce-
nach. Dla kogoś zmęczonego gwarem 
i hałasem spotykanym w dużych, kil-
kustanowiskowych zakładach fryzjer-
skich, salonik Kasi może stać się miłą 
odmianą. Już od progu łatwo zauwa-
żyć, że kameralność i intymność są dla 
niej ważne – tuż obok wyboru dobrej 
jakości farb, kosmetyków pielęgnacyj-
nych do włosów i bycia „na bieżąco” 
w zmieniających się trendach fryzjer-
skich. A wszystko po to, by klient czuł 
się usatysfakcjonowany.

Po „zaparkowaniu” roweru, wchodzę 
do zakładu z planem zrobienia przez 
Kasię porządku na mojej głowie i mi-
łej, szczerej, kobiecej rozmowy.  Przy 
herbatce lub kawie, rzecz jasna.

W jaki sposób zaczęła się Two-
ja przygoda z grzebieniem i no-
życzkami?

Początki sięgają czasu szkoły podsta-
wowej. Pod koniec szkoły kazano nam 
wypełnić ankietę, gdzie w jednej z ru-
bryk każdy z uczniów miał wpisać swój 
zawód.  Moja mama pragnęła, abym po-
szła w ślady siostry i została kelnerką. 
Taki zawód wpisała w mojej ankiecie. 
Ja tymczasem skreśliłam „kelnerkę” 
i wpisałam, że chcę zostać fryzjerką. 

I to zapewne był pierwszy krok 
w kierunku szkoły fryzjerskiej?

Wówczas wyglądało to w ten sposób, 
że jeszcze przed dostaniem się do szko-
ły, należało odbyć praktyki. Nie traci-
łam więc czasu i jeszcze tego samego 
lata znalazłam swoją pierwszą prakty-
kę, pierwszy zakład, gdzie od podstaw 
uczono mnie wszystkiego, co się wią-
że z moim zawodem. Zaczynałam od 
strzyżenia męskiego. Swojego pierw-
szego klienta pamiętam do dziś. Choć 
był moim pierwszym klientem, to póź-
niej często do mnie wracał.

Można powiedzieć, że to był 
Twój pierwszy poważny sukces…

Chyba tak. Przeszłam pomyślnie 
pierwszy etap praktyk i mogłam za-
cząć myśleć o fryzjerstwie damskim.

…To już chyba nieco „wyższa 
półka”…

Zdecydowanie. Nie rzuca się prakty-
kantów od razu na głębokie wody. Na-
leży zaczynać od strzyżenia męskiego. 
Tak czy inaczej, z chwilą rozpoczęcia 
nauki w szkole fryzjerskiej, już prak-
tycznie uczyłam się zawodu, strzygłam, 
czesałam itd.

Co na to wszystko Mama?
Kiedy wszystko wyszło na jaw, tak-

że za sprawą mojej szefowej, która od 
początku wprowadzała mnie krok po 
kroku w tajniki zawodu, Mama okaza-
ła mi wiele wsparcia. Pamiętam bar-
dzo dokładnie, jak kupiła mi pierwsze 
profesjonalne nożyczki do strzyżenia. 
Kosztowały tyle, ile pensja Mamy. 

Z pierwszą, dawną szefową z kolei do 
chwili obecnej utrzymujemy ciepły kon-
takt. Jak by na to nie patrzeć, to ona 
pierwsza zobaczyła, że nadaję się do 
tego fachu.

Zakład fryzjerski przy domu nie 
powstał jednak od razu…

Rzeczywiście. Musieliśmy zaadapto-
wać na niego mały budynek na tyłach 
domu, rozbudować go, wyposażyć. Był 
czas, że byłam zmuszona zamknąć za-
kład. Zaszłam w ciążę, urodziłam córkę 
Martynę, podjęłam pracę w zupełnie 
innej branży, na etacie. Jednak wów-
czas przekonałam się, że się do tego nie 
nadaję, że lubię swój zawód i nie chcę 
z niego rezygnować. Odeszłam z etatu 
i jeszcze przed urodzeniem syna Fa-
biana, na powrót uruchomiłam zakład.

W podjęciu takiej decyzji zapew-
ne pomogły Ci dzieci…

Tak. W tej chwili nie wyobrażam so-
bie jechać gdzieś do pracy, wracać po 
długim czasie, nie widzieć się z dzieć-
mi, nie mieć kontroli nad tym, co się 
z nimi dzieje. Prowadząc firmę tuż przy 
domu mogę pozwolić sobie na plano-
wanie dnia zgodnie z obowiązkami do-
mowymi, mogę wszystkiego i wszyst-
kich swobodnie doglądać, umawiać się 
z klientami w takich godzinach, gdy 
np. nie kolidują one z odbiorem moje-
go synka z przedszkola.

Wiesz, Kasiu, u Ciebie zawsze 
wszystkiego się dowiem: kto sprze-
daje butle gazowe, kto ma dom do 

wynajęcia, gdzie mieszka elek-
tryk… Fryzjer to prawdziwe cen-
trum informacyjne!

Tak to już jest. Przychodzą do mnie 
różni ludzie, zarówno z Krzyszkowa, jak 
i z Rokietnicy i innych miejscowości. Na 
przestrzeni wielu lat można zebrać wie-
le różnych informacji, ludzie lubią roz-
mawiać, wymieniać się informacjami.

Czy jest coś, co przeszkadza Ci 
w prowadzeniu firmy?

Zdecydowanie zbyt wysokie kosz-
ty prowadzenia firmy tj. ZUS, podat-
ki. Chyba nie tylko ja na to narzekam. 
Gdyby nie te wysokie składki, byłoby 
o niebo lepiej. Inną sprawą są spore wy-
datki związane z zakupem moich na-
rzędzi pracy. Zapewne mało kto o tym 
wie, że są one bardzo drogie. A chcąc 
wykonywać dobrze i profesjonalne moje 
usługi, nie mogę pozwolić sobie na pół-
środki – gorszy sprzęt oznacza automa-
tycznie niższą jakość usług.

Jakie plany na przyszłość, ma-
rzenia ma Kasia Kożuchowska?

Marzę o prężnie rozwijającej się fir-
mie, ale również o wychowaniu i wy-
kształceniu dzieci. O tym, by żyć szczę-
śliwie z ukochanym mężem i dziećmi. 

Kasia Kożuchowska
Mężatka, Mama 14-letniej Mar-

tyny i 4-letniego Fabiana, od 16 lat 
fryzjerka posiadająca dyplom cze-
ladnika.

Rozmawiała Iwona Duszyńska
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CUDZE CHWALICIE...,

NA ZDROWIE
albo jak turystycznie i krajoznawczo  
łączyć przyjemne z pożytecznym

„Życie w zgodzie z naturą jest życiem moralnym”
Seneka Młodszy (4r p.n.e – 65r n.e) retor, poeta, filozof,

autor prac przyrodniczych, wychowawca Nerona.

Promocja zdrowia jest stosunko-
wo młodą gałęzią nauki z pogranicza 
nauk medycznych i nauk o wychowa-
niu fizycznym. Hasło promocja zdrowia 
staje się coraz bardziej modne w nowo-
czesnym społeczeństwie niemiłosiernie 
poganianym przez trudy codziennych, 
narastających obowiązków w pracy za-
wodowej i domowej. W swoich progra-
mach odwołuje się do historii cywiliza-
cji zarówno ze wschodu jak i zachodu. 
Już kilka tys. lat p.n.e. w Chinach stoso-
wano różne techniki relaksacyjne, har-
towano ciało, stosowano zabiegi masa-
żu i balneologiczne. 

Prekursorów waleologii (nauki 
o promocji zdrowia) można doszukać 
się w starożytnej Grecji i Rzymie, zaś 
w średniowieczu propagatorami zdro-
wia w zgodzie z naturą byli między in-
nymi Paracelsus i Avicenna. Dziś na-
ukami o promocji zdrowia zajmują się 
nie tylko uczelnie medyczne, lecz także 
uczelnie kształcące nauczycieli wycho-
wania fizycznego, rolnicze oraz wiele 
uczelni niepublicznych. „Życie w zgo-
dzie z naturą jest życiem moral-
nym”, autorstwa Seneki Młodszego, 
staje się coraz bardziej modne.

Od kilku lat odnotowuje się pozy-
tywne zjawisko – obyczaj spędzania 
wolnego czasu na łonie natury, niczym 
nie zmąconej współczesną cywilizacją. 
Pełen relaks fizyczny i psychiczny. Ak-
tywność fizyczna jest swoistą inwestycją 
we własne zdrowie. Zażywając regular-
nie ruchu utrzymujemy swój organizm 

w określonej kondycji fizycznej, inwe-
stujemy w swe zdrowie fizyczne w je-
sieni życia.  Okazji ku temu  jest wiele, 
tylko trzeba chcieć. 

Lato jest chyba najlepszym okresem 
do realizacji tego zadania. Wycieczki 
piesze, rowerowe, wczasy w siodle, spły-
wy kajakowe. To doskonały okres na 
doładowanie naszych osobistych „aku-
mulatorów” zdrowia na długi okres je-
sienno-zimowy. Od wielu lat w okresie 
wakacyjnym spędzam czas w zgodzie 

z naturą podczas co najmniej jednego 
spływu kajakowego. Wszystko odby-
wa się tak, jak dawniej – całe „gospo-
darstwo” zostaje zapakowane do kaja-
ka i jest tradycyjnie wożone na trasie 
spływu w kajaku, czyli całkowity po-
wrót do natury. Z jednej strony jest 
trudniej, przenoszenie ciężkiego ka-
jaka wymaga użycia sporej siły i spo-
sobu, z drugiej jest satysfakcją z powo-
du pokonania kolejnej przeszkody na 
trasie. Przeszkody, która niewątpliwie 
uatrakcyjnia spływ.

Na przełomie czerwca i lipca uczest-
niczyłem w kolejnym spływie Piławą.

To niewątpliwie urokliwe miejsce, 
dodatkowo niedaleko stąd. Większość 
szlaku wodnego jest na terenie naszego 
województwa. Trasa wiedzie szlakiem 
jezior i rzeki Piławy. Pływając corocz-
nie staramy się nieco zmieniać trasę, 
by lepiej poznać uroki tego przepiękne-
go, słabo zaludnionego i nie zepsutego 
ręką człowieka kompleksu przyrodni-
czego. Jeszcze na początku lat 90-tych 
XX wieku tereny były niedostępne dla 
turystów, bowiem znajdowały się tam  
poligony wojskowe, bazy paliwowe dla 
sojuszniczych wojsk sowieckich oraz 
inne tajne magazyny, również z rakie-
tami uzbrojonymi w broń jądrową. Na 

całe szczęście tereny te nie zostały zde-
gradowane biologicznie i dziś możemy 
podziwiać dziką przyrodę, przezroczy-
stą toń wód zarówno w rzeczce jak i w 
licznych jeziorach, z których najwięk-
szym jest J. Pile o pow. prawie 1000 ha.

Spływ wprawdzie wg przewodników 
zaczyna się od J. Komorze (6 km od 
Czaplinka), my postanowiliśmy w tym 
roku rozpocząć od J. Łubowo w poło-
wie drogi na trasie Czaplinek – Bor-
ne Sulinowo. W pobliskiej wsi Łubowo 
po zaopatrzeniu się w niezbędne wik-
tuały na 2 dni wyruszyliśmy na trasę 
I. etapu. Po drodze krótki odcinek Pi-
ławą, dalej malownicze 6 małych je-
ziorek i wypływamy na J. Pile, kieru-
jąc się na południe do wypływu rzeki. 
Po 4 godz. wiosłowania biwak w Lisz-
kowie. Chętni wybierają się na długi 
spacer do Borne Sulinowa - miastecz-
ka, które od niedawna znów figuruje 
na mapie Polski. W latach 1945 – 1990 
stacjonowało tam ponad 10 tys. wojsk 
sowieckich wraz z rodzinami a na ma-
pach była biała plama! Wieczorem jak 
zwykle ognisko, śpiewy przy akompa-
niamencie  dwóch  gitar i skrzypiec! 
Nazajutrz wypływamy do Nadarzyc.

Urozmaicona trasa uatrakcyjniona 
nielicznymi przeszkodami w postaci 
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Powyższa zasada może doznać jednak 
pewnych wyjątków w sytuacjach szcze-
gólnie uzasadnionych, w których sąd 
może zasądzić od strony przegrywającej 
tylko część kosztów albo nie obciążać jej 
w ogóle kosztami (art. 102 KPC). Sytu-
acja taka może mieć miejsce, gdy powo-
dem jest duże przedsiębiorstwo np. zakład 
ubezpieczeń, a pozwany jest osobą schoro-
waną i niemajętną. W takich przypadkach 
sąd na zasadach słuszności, mimo iż przy-
zna rację powodowi, może wyjątkowo od-
stąpić od obciążania pozwanego kosztami 
postępowania.

Istotną regułę zawiera również art. 100 
KPC, który stanowi, iż „w razie częściowe-
go tylko uwzględnienia żądań koszty będą 
wzajemnie zniesione lub stosunkowo roz-
dzielone. Sąd może jednak włożyć na jedną 
ze stron obowiązek zwrotu wszystkich kosz-
tów, jeżeli jej przeciwnik uległ tylko co do 
nieznacznej części swego żądania albo gdy 
określenie należnej mu sumy zależało od 
wzajemnego obrachunku lub oceny sądu”.

Podsumowanie
Mimo, iż niektóre opłaty sądowe mogą 

się wydawać wysokie, należy mieć na 
względzie, iż droga sądowa nie jest jedy-

nym dostępnym rozwiązaniem. W ostatnim 
czasie coraz większe uznanie zyskuje bo-
wiem postępowanie mediacyjne, które dla 
wielu spraw może stanowić rozsądną i tań-
szą alternatywę dla rozwiązania spornych 
spraw o wysokiej wartości sporu. 

Radca prawny Sabina Ociepa-Mendel 
aplikant radcowski Łukasz Hartman

Tel. 61/ 851 0558
info@kancelaria-ociepa.pl 

Drodzy Czytelnicy!
Powyższy artykuł stanowi kontynu-

ację serii artykułów poświęconych pro-
blemom prawnym. Będziemy pisać za-
równo o ogólnych zagadnieniach, jak 
i o bieżących sprawach dotyczących 
naszej Gminy. Zachęcamy Państwa do 
współtworzenia tej strony oraz kontak-
tu z autorem artykułów. 

Pomimo staranności oraz pełne-
go profesjonalizmu, jakim kierują się 
autorzy artykułów na tej stronie, pra-
gniemy zwrócić uwagę, iż informacje 
zawarte w treściach artykułów nie sta-
nowią porady prawnej, jak i również jej 
nie zastąpią. 

zwalonych poprzecznie drzew i prze-
noszeniem kajaków na zaporze pamię-
tającej jeszcze przedwojenne niemiec-
kie czasy, kończy się wpłynięciem na 
Rozlewiska Nadarzyce. Po ok. 30 kilo-
metrach wiosłowania wreszcie upra-
gniony biwak. Znów (nie)obowiązkowe 
ognisko. Nazajutrz wyruszamy w dal-
szą drogę. Przenoska kajaków przy elek-
trowni wodnej (działającej), następnie 
spławianie kajaków na progu wodnym, 
krótka przerwa na zakupy w sklepie i w 
drogę Piławą do biwaku w Zdbicach. 
Tam do wsi mamy ok. 3 km. Jeszcze 
do niedawna znajdowało się tam naj-
większe w Polsce muzeum na otwar-
tej przestrzeni, skupiające ciężką broń 

używaną podczas II wojny światowej. 
Dziś nie ma tam nic. Wszystko poszło 
na złom! Uzupełnienie zakupów i za-
służony odpoczynek na łonie przyro-
dy. Na dużym rzecznym biwaku jeste-
śmy sami, toteż postanowiliśmy zostać 
jeszcze jeden dzień. Wieczorne ogniska 
ze śpiewami jak zawsze. Wypoczęci ru-
szamy w dalszą drogę Piławą do Gło-
waczowa. Po drodze mijamy Szwecję 
(wieś nad Piławą), gdzie uzupełniamy 
zakupy. Biwak w Głowaczowie. Obok 
w pobliskim hotelu skwapliwie skorzy-
staliśmy z ciepłej kąpieli. Wieczór jak 
zwykle. Nazajutrz odcinek do Zabro-
dzia okazał się najciekawszym i wy-
magającym etapem spływu. Liczne 

przeszkody w postaci zwalonych po-
przecznie drzew wymagały pomysło-
wości i wysiłku, by je pokonać. Niezbęd-
ne było czasem wejście do wody, bądź 
wyciąganie kajaka na brzeg. Na prywat-
nym biwaku znów jesteśmy sami. Pole 
biwakowe pięknie urządzone, zadaszo-
ne, oświetlone, ognisko z grillem, a w 
odległości 50 m od biwaku sanitaria-
ty z bieżącą wodą i najważniejsze: cie-
pły prysznic, wszystko w cenie biwaku. 
Następnego dnia przewozimy kajaki na 
biwak Wrzosy – na trasie rzeczki Ru-
rzycy. Czeka nas 3 km spacerek po le-
sie na nowy biwak. Po drodze zbiera-
my pokazujące się kurki. Dziś mamy 
wycieczkę po okolicznych przepięknych 
jeziorach znajdujących się w Rezerwa-
cie Doliny Rurzycy i obowiązkową ką-
piel w jeziorze Krępsko. Niestety, już nie 
jesteśmy sami, a na dodatek nie wolno 
rozpalać ognisk. Zasiadamy więc wokół 
kominka i wieczór ze śpiewem kończy 
się niestety o 22.00. Obowiązuje tutaj 
bezwzględnie przestrzegana cisza noc-
na!!!  Rankiem jeszcze kąpiel w jeziorze 
o nieprzyzwoicie klarownej wodzie i w 
drogę ostatniego etapu, tym razem Ru-
rzycą. Rzeczka przepiękna, okresami 
nurt wartki niczym w potokach gór-
skich, nie sprawia jednak prawie żad-
nych trudności nawet początkującym. 
W bezbarwnej wodzie można obserwo-
wać liczne stada sporych kleni i pstrą-
gów tęczowych. W Krępsku przy mły-

nie kończymy spływ. Do domu mamy 
2,5 godz. drogi.   

Podsumowanie. Spływ trwał 8 dni. 
Pokonaliśmy trasę jeziorno – rzeczną 
długości 120 km, w tym 1 dzień odpo-
czynku. Przeciętny czas płynięcia 3 – 6 
godz. umiarkowanego wysiłku fizycz-
nego naszych ramion. Do tego należy 
dołożyć ok. 6 km spacerów (wysiłek dla 
nóg) celem dokonania zakupów. Osiem 
dni relaksu fizycznego i psychicznego 
w ścisłym kontakcie z dziką przyro-
dą. A koszty? Każdy z nas zapłacił 300 
zł. za wynajem i transport kajaków, za 
ubezpieczenie i pobyt na biwakach. Nie-
stety: biwaki są coraz droższe - mini-
malna opłata za osobę to 12 zł.! Każdy 
z uczestników posiadał własny sprzęt 
turystyczny i żywił się we własnym za-
kresie – to dodatkowe ok. 100 zł wy-
datku. Mimo wszystko warto. 8 dni to 
optymalny termin. Można go wydłużyć 
lub skrócić. Popularne są spływy 2 – 4 
dniowe. Trasa Piławy doskonale się do 
tego nadaje. Niewątpliwym „plusem do-
datnim”, jak mawiał pewien znany po-
lityk, jest niewielka odległość od miej-
sca zamieszkania. Polecam wszystkim, 
co nie boją się wody i odrobiny wysiłku 
tę niewątpliwie atrakcyjną formę spę-
dzania wolnego czasu z korzyścią i dla 
ciała i ducha. Zainteresowanych odsy-
łam po szczegóły do Internetu, lub słu-
żę informacją. 

adeck. 
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